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Kompromis syryjski 


(Telegram własny 


Londyn. 11. 1. (L) Wedle doniesień kierown'- 
ka dergacji syryisko-:=:iestyńskiei w Genewie 
gsagn ete zostało pora» iumienie z Wysokim 
Komisarzem francuskin w sprawie rozwiązania 
probłemu syryjskiego. uzgodniony został układ, 
przew dujący rozwiązanie problemu w ciągu 
dwóch lat w ten sposczi. że republika syryjska 
i prowincje Druzów : Alawitów NOAA tworzyć 


„Nowego Dziennika“) 


iedno państwo, jednakze prowincjom tym ma 
być przyznana daieko faca autonomia. 

Republika libanońska ma pozostać osobnem 
państwem pod protektoratem Francji O przy- 
łączeniu Libanu ġo Syri, miałby zadecydować 
wynik plebiscytu. któ.y miałby być przeprowa 
dzeny w terminie póź:'cjszym: 


Zadanie niemieckie sprzeczne z Traktatem 
wersalskim 


(Telegram własny 


Paryż. 11. 1. (B) Nawiązując do zapowiedzia 
nej przrz rząd niemie; nominacji attache woj 
skowych w stoiicach ważniejszych państw 
'eurorejskich. oficjalny .Pett Parisien“ stwier- 
dza, że projekt rządu u emieckiego sprzeczny 
test z traktatem wersaiskłm W art. 179 tego 
traktatu Niemcy Zobow ązały się me utrzymy- 
wa? misyj wojskowych. morskich, lub lotni- 
'czych w żadnem państwie. Postanowien e to mo 


„Nowego Dziennika") 


że ulec zmianie w pr.r:złej konwencji rozbroje 
niowe.. ale w chwili obecnej obowiązuje w dal 
szym ciągu. Á 

Dziennik zauważa di:e. że nie wystarcza zre 
sz'ą tama nominacija :ttache woiskowych. Mu 
szą być oni akiedytowami przy danych rzą- 
dach. a ta sprawa ni: pójdzie tak gładko. W 
sprawie tej będą mał; decydujący glos pań- 
stwa, które podpisały traktat wersalski. 


Statek francuski ostrzeliwany 
przez Niemców 


Koblevcja. 11. 1. (R) Na Renie, między mia- 
istarci Poppard a Salzi: cddunc wczora! z lewe 


go brz-gu do statku fr<ncuskiego „Condor“ sze | I utkwiła w pomoście. |": 


reg strzałów. Padło ox: ł0 20 strzałów karabi- 


| 


nowych, z których kika trafiło statek. Jedna 
kula przeleciała tuż w. a kapitana statku 
lic,a niemiecka podięia 
poszuk wania za WSE 


U hiszpan esee niema uspokojenia 


Madryt, 11. 1. Ubiegłej nocy doszło do 
mniejszych A Ryk jalżnie w Sewilli i w Jerez 
de la Frontera. W Sewilli grupa ekstremistów Za- 
sypała oddział policji strzałami rewolwerowemi. 
poczem usiłowała zbiec. Policja podjęła za nimi 
pościg, podczas którego dwie osoby zoOsiały za- 
strzelone. Aresztowano 12 osobników. W Jerez 
de la Frontera doszło między ekstremistami a po- 
licją do strzelaniny. w toku której jedna osoba 
została zabita, zaś kilka osób odniosło rany. 


Gabinet radzi nad sytuacją 


Madryt, 11. 1. (R). Wczoraj wieczór odbyła się 
Rada ministrów, na której przedmiotem obrad by- 
ła sytuacja wewnętrzna kraju. Po posiedzeniu o- 
głoszono komunikat, stwierdzający, że rozruchy 
wywołane przez elementy destrukcyjne, zostały 
w zarodku stłumione dzięki obywatelskiemu sta 
nowisku ludności, oraz dzięki sprężystości i czuj- 
ności policji. Komunikat wyraża klasie pracującej 
uznanie, iż nie dała się sprowokować do wystąpie 
nia nielegalnego. — Rada ministrów uchwaliła 
wprowadzić stan oblężenia na terenach niespokoj.- 
E ME w BZ 


Samobójstwo córki córki Trockiego 


(Telegram własny „Nowego Dziennika `j 


Berlin, 11. 1. (Sch). W Karlshorst popełniła cór- 
ka Trockiego, zamężna Wołkow, samobójstwo 
„przez zatrucie gazem Świetlnym. Istnieją dane 
wskazujące, że Wołkow popełniła samobójstwe z 
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; niku ub. r. otrzymała ona zezwolenie na 
: ciowy pobyt w Berlinie 


obawy przed wydaleniem z Niemiec. W paździer- 
przejś- 
celem przeprowadzenia 


kuracji. Po polepszeniu się jej stanu zdrowia o- 


Wszelkie komaunikary należy nadsyłać wprost do administracją, 
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Dziś w numerze 
(prócz artykułu wstępnego:) 


„Sąd nad «sądownictwem** w komisji budże- 
towej 

M W.: Pan Minister dziwi się... 

Yir: Zamach Z. U. B. 

„Centropraw“ na widowni? 

i Co Stalin powiedział a czego nie powicdział? 

Henri Barbusse: Order (nowela) 

(te): Zapiski ltleracko-naukowe 

PRZEGLĄD AKADEMICKI 
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Odpowiedź rządu anoielskiego 
na nofę polską 


(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


Fondyn, 11. 1. (L) W odpowiedzi na protest 
rządu polskiego z powodu propagandy anty- 
polskiej przez radjo angielskie przesłal rząd 
angielski ambasadorowi polskiemu notę, w 
której, jak z kół poinformowanych donoszą, 
: wyraża ubolewanie z powodu zajścia a rów- 
nocześnie daje wyraz swego zadowolenia, iż 
zajście zostało zażegnane w sposób przyjazny. 
Nota utrzymana jest w formie serdecznej. 

—eo0oO— 


Mowa tronowa w Riksdagu 


(Telegram własny „Nowego Dziennika") 


Sztokholm, 11. 1. (R) Z okazji otwarcia 
Rikstagu odczytał król mowę tronową, w któ- 
rej wskazał, że ogólna sytuacja polityczna 
świata budzi poważną troskę. Nadzieje na 
przywrócenie większej wolności handlu nie 
ziściły się. Król zapowiada pomoc dla przed- 
siębiorstw produktywnych, oraz wskazał na 


| konieczność przebudowy państwowej instytu= 


cji ubezpieczeniowej dla bezrobotnych ze 
względu na znaczny wzrost bezrobocia. 
gas 


Groźny pożar w fabryce 
(Telegram własny „Nowego Dziennika”), 


Berlin, 11. 1. (Sch.) W olbrzymim magazy- 
nie fabryki olejów  Thoerla w Hamburgu— 
Wilhelmsburgu wybuchł dziś pożar, którego 
pastwą padł prawie cały budynek długości 
150 metrów. Pożar zniszczył wielkie zapasy, 
materjału gotowego i surowców. Straty mate- 
rjalne są bardzo wielkie. 

—— 
Rozruchy komunistyczne 
na Kubie 
(Telegram własny „Nowego Dziennika") : 


Nowy Jork. 11. 1. (R) Jak donoszą z Hawamn- 
ny. doszło wczoraj w *silku miastach Kuby do 
poważnych rozrnchów Fomunistycznych. W Hā 
wannie. Matanzas i Sa'«'ugo de Kuba doszło do 
krwawych starć z polia, przyczem wiele o 
sćb Zostało ranionych Przy pomocy wojska 
policja wszędzie opanowała sytuację i dokona- 
ła mas«”wych aresztow ań- 


trzymała polecenie opuszczenia Niemiec do 81 gru- 
dnia ub. r. Wniosła ona prośbę o przedłużenie jej 
zezwolenia do połowv lutego i mie czekające uw 
odpowiedź popełniła samobójstwo. 
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Co „propagować” i jak? 


(Th.) Jednym z tematów centralnych. któ- 
re niemal-że nie schodzą z porządku dzienne- 
go dyskusji politycznej, jest zagadnienie „pro- 
pazgaudy”. jaką rząd prowadzi, względnie pə- 
svinien prowadzić zagranicą. Dopiero na one- 
gdajszem posiedzeniu komisji budżetowej po- 
set Rosmarin wypowiedział o tym przedmio- 
cie szereg bardzo mądrych i słusznych uwag. 
Sam ten temat jednak takie u nas zajmuje 
miejsce wybitne, że nasuwa coraz to nowe re- 
ilektje, do których ciągle należy wracać. 

Istotnie od pierwszej chwili zmartwych- 
wstania Polski jeszcze nie było rządu, które- 
muby jego opozycja nie zarzucała zaniecha- 
nia propagandy zagranicznej, względnie nie- 
właściwe, niemądre lub też niewystarczające 
prowadzenie jej. Ciągle tedy toczy się spór o 
ilość łub jakość owej propagandy, nigdy je- 
szcze, o ile można sobie przypomnieć, nie zda- 
rzyło się, żeby ktoś próbował się zapytać, czy 
ustalić, co właściwie ma być przedmiotem 
owei niewatpliwej propagandy zagranicznej. 
Jest zawsze tvłko tak, że się uderza na alarm, 
kiedy w jakiejś aktualnej sprawie politycznej 
Polska ma na terenie międzynarodowym. 
w:zglednie w głównych okolicach europejskich, 
lub w Ameryce „niedobrą prasę“. W takich 
chwilach — coprawda. występuje ona dosyć 
często! — przypisuje się cała winę niedostate- 
cznej propagandzie, oczywista z ogranicze- 
niem jej terenu do danej sprawy, 
grozi większa czy mniejsza klęska dynploma- 
tyczna. To zaś znaczy się, że się zagadnienie 
propagandy zagranicznej rozbija na mnóstwo 
drobniejszych spraw, z których każda narė- 
«zcie może mieć wcale wybitne znaczenie. ale 


w której ! 


całości pozycji państwa polskiego w świecie | 


nie obejmuje i nie wyczerpuje. W ten sposób 
dochodzi się do takiego nastawienia psychicz- 
nego, że dane czynniki państwowe, za zagra- 
niczną propagandę odpowiedzialne, wytężają 
ciągle wszystkie swoje siły dla jednej aktual- 
nej sprawy w całkowitem oderwaniu od ca- 
łokształtu państwowego życia. Rezultat nie 
może być inny, jak tylko ten, że taka rozbita 
propaganda natrafia na cały mur przesądów 
i urobionej opinji, którego przebić nie można. 
bo wtedy. kiedy się już spór toczy, kiedy już 
niejako rozprawa jest otwarta, każda „stro- 
na“, jako taka, budzi do siebie do pewnego 
stopnia nieufność. Stąd to idzie, że nasza pro- 
paganda zagraniczna jest istotnie przeważnie 
bezskuteczna, chociaż faktycznie znowu nie 
każdą sprawę przegrywamy. Nasze sukcesy 
na terenie międzynarodowym zawdzięczamy 
zazwyczaj jakiejś grze politycznych interesów 
i konfliktów, która się poza nami rozgrywa. 
a w której rzadko jesteśmy podmiotem, a naj- 
częściej przedmiotem. Zdaje się, że niema po- 
trzeby wskazywać palcem na poszczególne ta- 
kie sprawy, które rozstrzygały się na terenie 
międzynarodowym od roku 1919 do dnia dzi- 
siejszego, a których byliśmy  państwowo, 
krwawo zainteresowani. Znawcy stosunków 
sami sobie przykłady z pamięci przytoczą i 
w ten sposób zrobią doskonałą „próbę na 
prawdziwość powyższego założenia. Nie trze- 
ba też osobno wykładać szeroko myśli, że ta- 
ki sposób rozstrzygania naszych zagadnień 
politycznych bez nas, choćby nawet dla nas, 
nie wzmacnia mocarstwowego stanowiska Pol- 
ski i nie daje jej tej swobody ruchów i posta- 
nowień. której wolne państwo pragnąć musi. 

Rozbita prapaganda tedy, rozbita i tylko 
niejako okolicznościowa nie prowadzi do żad- 
negc celu. 

7 tego wynika, że właściwa propagandą by- 


łoby jedynie to, ażeby na Świecie wywołać 
uzasadnione i silnie ugruntowane przekona- 
nie, że państwo polskie jest silną twierdzą 


wvsokiej cywilizacji ludzkiej, że jest domem. 
w którym jest dużo światła, a jego mieszkań- 
cy swobodnie w nim oddychają. Gdyby się 


| nennt man die besten Namen, so wird 
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| natu, ponownie ustalający 


takie przekonanie o Polsce ustaliło na świe- | 


cie, toby jej pozycja światowa była istotnie 


mocna, a w poszczególnych zagadnieniach 
znalazłaby grunt tak przygotowany i obro- 
biony, że rezultat korzystny samby nam wy- 
rósł. 

Chciałbym tę myśl tak wyrazić, ażeby ona 
była odrazu dla każdego zrozumiała. 

Otóż mój patrjotyzm — pardon! Nie wyklu- 
czam, że mój patrjotyzm, jako żydowski nie 
jest całkowicie prawidłowv. Może do nrawi- 
ałowego patriotyzmu trzeba Koniecznie być 
potomkiem takiego rodu, którego praszczur 
przybył do Polski jako urzędnik niemiecki, 
by ten kraj „barbarzyński"* ucywilizować i — 
eksploatować, a po dokonaniu tej misji dzie- 
jowej, kiedy się takiemu przybyszowi świe- 
tnie zaczęło powodzić, został Polakiem, lub 
zostali nimi jego potomkowie, ale za to już 
zostali hyper-patrjotami. Może treba do uzy- 
skania prawidłowego patrjotyzmu być z po- 
chodzenia Ormianinem, lub zgoła potomkiem 
grupy Frankistów, którzy ze zemsty nad Ży- 
dami przyjęli chrzest, a ich potomkowie stali 
się niezmiernie zagorzałymi patrjotami. Po- 


: wiadam — może ja tego stopnia patrjotvzmu 


nie osiągnąłem i też nigdv nie osiągnę. Ale 
mam swój żydowski patrjotvzm. którego nie 
mam. ani ochoty, ani potrzeby ukrywać. A 
otóż ten mój żydowski patrjotvzm czuje się 
trochę. jakby poniżonv. gdv ciągle słvszę w 
języku międzynarodowym. jak się to niejako 
na Polskę rymuje Rumunię, jak się dwa pań- 
stwa ciągłe wymienia jednem tchem, jakby 
do jednego i tego samego pierwotnego typu 
należałv. Nie cieszy mnie. a raczej matrwi. 
gdy ciągle slvszę: Polska—Rumunja. Rumu- 
nja—Polska. Jabym doznał dreszczy dużej sa- 
tysfakcji i pewnej dumy. gdybym słyszał cią- 
gle, jak się wymienia: Anglja. Francja. Pol- 
ska, Włochy, Belgja, Holandja. Skandynawja, 
Szwajcarja — jednem słowem jak to już je- 
den zarozumiały Żyd. Heine, powiedział: Und 
auch 
mein Nam‘ genannt“ — gdy sie najlepsze 
wymienia nazwiska, to i może jest wśród 
nich. Oto taką jabvm miał ambicję. 

Aby dojść do tego właśnie wyniku. należa- 
łoby rozwijać propagandę taka. jaką powyżej 
skreśliłem. Należałoby wykazać, że w Polsce 
żadne spory wewnętrzne nie bywają dopro- 
wadzane do ostrych konfliktów. że w niej pa- 
nuje bezwzględna sprawiedliwość i swoboda 
obywatelska. że w szczególności Polska mozo- 
li się nad rzetelnem rozwiazaniem jednego za- 
gadnienia. którego rozwiązanie jakby Prze- 
znaczenie złożyło w ręce właśnie Państwa pol- 
skiego: możliwe zgodne i szczęśliwe współży- 
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, wieczyste prawdy dziejowe, że Żydów 
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U nerwowo chorych i cierpiących psychicznie łagodmie 
działająca naturalna woda gorzka „Franciszka -Józefa* 
przyczynia się do dobrego trawienia, daje im spokojny, 
wolny od ciężkich myśli sen. Zalecana przez lekarzy 
OT E e 


cie różnych narodowości bez pogwałceń z 
jakiejkolwiekbądź strony i bez wkraczania 
jednych w dziedzinę praw drugich. Ot — gdy- 
byśmy to mogli wykazać, toby to była niesły- 
chanie skuteczna propaganda. Ale my tego 
właśnie wykazać nie możemy. Toteż pozostaje 
nam tylko rozdrobnienie propagandy na dro- 
bne odcinki, a to nie jest w żadnym kierunku 
skutecze. 

A jest jeszcze mniej skuteczne z powodu 
z gruntu fałszywych metod, jakiemi się ta 
propaganda posługuje. Czy nie było to prze- 
raźliwe, co ostatnio parę razy zdarzyło się w 
Londynie, w tak niezmiernie ważnej stolicy 
europejskiej? Posługiwanie się ludźmi nieod- 
powiednimi. układanie dokumentów nie prze- 
konywujących — nie, to do celu nie prowadzi. 

Tak samo nie prowadzi do celu to, co w No- 
wym Yorku zrobiła nasza placówka, że na 
wszelkie protesty przeciw ohydnym wydarze- 
niom lwowskim tylko w ten sposób zareago- 
wała, że przecież nie było tak strasznie, że 
przecież niema zabitych po stronie żydow- 
skiej, a jest zabitý po stronie polskiej, chociaż 
ten zabity nie padł na polu walki... Taki spo- 
sób reagowania na bolesne wypadki nie od- 
nosi skutku i nie wywołuje zamierzonego wra- 
żenia. 

To już może więcej przysługuje się sprawie 
polskiej propaganda endecji w Chicago, która 
przez trzy godziny rozgłaszała przez radjo 
czuć 
cebulą i operowała podobnymi kawałami. To 
jest doskonała propaganda dla całej Polski, 
bo ludzie sobie powiedzą, że takie chamstwo 


| nie może chyba być powszechnem. Wobec te- 


go tylko endecja dostała boleśnie po palcach, 
a nie Polska. Świat zaś poznał, z jakiej to gli- 
nv jest urobione polityczne stronnictwo. które 
koniecznie chce być — „gonvermental*. Skoro 
la partja tylko przez obecny reżim nie zostaje 
dopuszczona do władzy. to ten właśnie reżim 
zyska ogromnie na szacunku. W ten to spo- 
sób endecja przyczynia sie do propagowania 
na świecie sanacvjnvch rządów... 

Ale to jest tylko szczęśliwy” incydent. Rząd 
sam musi się starać o rozgłoszenie po świecie 
możliwie najlepszych zasad rządzenia, którę 
bywają wprowadzane w życie. 

I znowu stara i prosta prawda. do której się 
wszystkiemi drogami dochodzi: 

Należy rządzić w kraju dobrze. to polityka 
zagraniczna z pewnością będzie i łatwą i sku- 
teczną. Tak: to już organiczny zwiazek przy- 
czynowy, którego rozerwać nie można. 


Rektorzy odwołują sie 
do Seimu i Senatu 


Możliwość rezygnacji wszyskich rektorów? 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 11. 1. W niedzielę odbyła się w 
stolicy konferencja rektorów wszystkich wyż- 
szych uczelni w Polsce, na której naradzano 
się nad dalszem postępowaniem wobec wnie- 
sienia przez rząd do Sejmu projektu ustawy o 
szkołach akademickich. Na konferencji zre- 
dagowanc memorjał dla członków Sejmu i Se- 
stosunek świata 
naukowcgo w Polsce do proiektu rządowego 
i podtrzymujący wszystkie znane zastrzeżenia 
Memorjału tego w liczbie 550 egzemplarzv po- 
słanowione nie przesyłać bezpośrednio po- 
słom i senatorom, ale uczynić to za oośrednice 
lwem ministra wyznań religijnych i oświece 
nia publicznego. W dniu dzisiejszym egzem 
plarze memorjału miały być przesłane do Mi 
risterstwa. 

Ta niezwykła 'orma doręczenia memorjału 
posłom i senatorom wywołała w kołach poli- 


tycznych najrozmaitsze komentarze, przewa - 
ża jednak zdanie, że rektorom chodziło o pod: 
kreślenie lojalności względem ministra. 

Pisma prawicowe donoszą w związku z tem. 
że w kołach profesorskich wyższych uczelni 
rozważany jest projekt złożenia przez rekto- 
rów tych uczelni godności rektorskiej w ra- 
zie uchwalenia projektu przez władze ustawo- 
dawcze. Pod tym względem istnieja dwie kon 
cepcje. Zgodnie z pierwszą, rektorzy złożyliby 
swą godność wówczas. gdyby Sejm uchwalił 
projeki rządowy bez poważniejszych zmian 
uwzględniając postulaty kół profesorskich i 
przesłał go w tej formie do Senatu, Według 
drugiej koncepcji, złożenie godności rektorów 
winno nastąpić wcześniej, mianowicie po przy 
jęciu ustawy przez większość sejmową już w 
drugiem czytaniu. 


—— > 
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Nr. 1 


NOWY DZIENNIK” piątek 13. J. 1933 


Slr. 3 


OSTATNIE DNI ZGŁOSZEŃ NA 30-DNIOWĄ 


WYCIECZKE DO PALESTYN 


Krakewskieji Egzekutywy Sienistycznej 


Cena udziału w wycieczce wynosi złotych 1.190— 


i obejmuje: PASZPORT ZAGRANICZNY i wizę ang. i tranz., przejazdy kolejowe IM kl. poc. posp. z Krakowa i do Krakowa, przejazdy okrętowe 
MI kl. z utrzymaniem, całkowite koszty pobytu w Palestynie: utrzymanie, hotele, wycieczki po kraju autami i autobusami, wszelkie opłaty publiczne, 
opłaty za przewiezienie wzgl. przeniesienie bagażu, napiwki w hotelach, podatki i t. d. 


Dopłata za przejazd II kl. pociągami i okrętem wynosi zł. 350.— 
Można uczestniczyć w wycieczce bez opłacenia kosztów pobytu w Palestynie i w tym wypadku cena ogólna dla klasy 3-ciej wynosi zł. 850.—, 


Wyjazd nastąpi 22. lutego 1933. 


dla Il-giej zł. 1.150.— 


Powrót do Polski przed świętami — PESACH. 


Wycieczka przebywać będzie w TEL-AWIE w czasie PURIM i uczestniczyć będzie W KARNAWALE PURIMOWYM. 
W CZASIE PODRÓŻY BĘDĄ MOGLI UCZESTNICY ZWIEDZAĆ KONSTANTY NOPOL, ATENY I ALEKSANDRJĘ. 


Zgloszenia najróżźniej do dnia 15-go stycznia 1933 r. 
przyjmuje Egz. Org. Sjońskiej dla zach. Małop. i Śląska w Krakowie, ul. Dietlowska 81. 
Wpisowe zł. 10.— i zadatek zł. 450.— należy wpłacić na konto Spółdzielczego Banku Kredytowego w Krakowie P. K. O. No. 407.070 z adnotacją 


na czeku „Wycieczka do Palestyny“. 


Buddet ministerstwa sprawiedliwośi 


na komisji budżetowej 


(Telefonem od maszegyo korespondenta) 


Warszawa. 11. 1. Ste. Dzisiejsze posiedzenie 
komisi: budżetowej można było słusznie nazwać 
„sądem nad sądownicwem* Był tv sad parla- 
mentarny, szczególnie rad sądem doraźnym. 
Relcren" budżetu mia. sprawiedliwości. poseł 
Seidler (BB) ośwładcza na wstępie, że komisia 
kodyfikacyjna pracuja nad ukończeniem proje- 
ktu prawa o zobowiązaniach ! projektem kode 
ksu handlowego : już w początkach roku 1934 
nastąpi unifikacia obu ‘ych doniosłych kode- 
ksów. Następnie oświsdcza, że pojemność 345 
zakładów więziennycr wynosi 38.590 osób l 
tylko w wyjątkowych miesiacach. a więc w li- 
stepad-ie i grudniu. połemność nie przekroczy 
ła maksymalnej granicy a to na skutek amne- 
stji. Kobiety stanowią p.zeciętnie 11 proc. więź 
niów. Mówca uzasadn*s konieczność dalszego 
prowaczenia sądów doraźnych I dowodzi, że 
w okiesłe rocznym, uprzedzającym wprowa 
dzenie ych sądów statysiyka wykazała 120 wy 
padków szpiegostwa, 1757 morderstw i 3470 pod 
paień Statystyka przestępstw popełnionych po 
wprowadzeniu sądów doraźnych w oktesie pię 


cin kwartałów wyka*uie tylko 103 wypadków 
szpiegostwa. 1194 nascdów | rabunków, 1432 
inmorderstw i zabójstw 2^19 podpaleń. W r. 1931 
za okres czteromiesięczny sądzono postępowa- 
niecin ćeraznem 54 osoh za cały rok 1932 — 251 
osób. Na karę Śmierci w r- 1931 skazaro 29. w 
roku 1932 — [29 osr., Stosunek ułaskawień 
wynosi okołe 30 pro:. 

Jako pierwszy zabłera głos w dyskusii poseł 
Trąmpczyński (Ki. Nar który naogół powtarza 
argumenty przytoczone już w dyskusii budżeto 
wsi Krytykuje szczegńinie działalność p. Cara 
f mówi, że w sądowni.'wie wprowadzono „dru 
gł oddztał', tj. pewne strzeżenie sędziów, co do 
których przekonań p ihycznych jest  niepe- 
syność, głównie ce da sędziów zajmujących się 
procesam? pofitycznem ? konfiskatami praso- 
wemi. 

Posel Krysa (Str. Lud.; skarży się że do dziś 
nie zostat ukarany Sprawca napadu na posła 
Wrczię. Porusza równteż kwestję przepełnienia 
sądów grodzkich. 


Zarzuty posta Niedziałkowskiego 


2 olei zabiera głos poseł Niedziałkowski (PPS), 
który <świadcza m. in.* Są pewne rzeczy, których 
się miary i nigdzie nie -chi. Niestety Zdrizają Się 
one u tas. Mam na mytt ogłaszanie awansów i od- 
znaczcń sędzjów zasłużosych w procesach polity- 
-zuvch. Jako przykład ..'*ytoczę Polonię Restitutę. 
która "dohi obecnie pierś sędziego Demania. Odzna 
czonie tn musimy traktówzć jako nagrodę honoro- 
wą za śledztwo w Spcuwie bizeskłej. Oaznaczeni 
byli I i nil sędziowie z :rocesów politycznych a 
a kom 'etn sądzącego *„iewę brzeską bodaj tylko 
jeden .ęGzia Leszczyńsk: rie został wyróżniony Z2- 
szczytny m awaŭūsem, J». rzeczą taktn | przyzwoi- 
tos'i, „ły takich "zeczy nie robić. Tak samo nie 
pewjuni również owanso” ¿ć prokuratorzy w żależ 
noćci «ć swej aktywncśc: politycznej, zwłaszcza 
leželi vi4 spelniaja odnow ednio swoich obowiąz- 
ków, | 

Nowy regulamin więrienny ułożony zostal zda- 
niem mowcy. przez lud. którzy napewno nie Zna- 
ja psy Fologji wieżola pe'rycznego. Rzekome plu 
sy tego regujamine obala ten fakt, iż utożsamionc 
pod względem traktowsuia więźniów politycznych 


z kzymitalnymi wbrew 'radycyjnym  obyczajom i 
psychol gji. Żaden argurnent Za tym iegulaminem 
uie prz: mawia.. Wywo u on tylko głodówki i był 
sztuczne m wywołaniem mcrainej ingerencji obcych 
czynników w stosunki p :kie. Komu było potrzebne 
wywoływanie głodówek po więzieniach i protestów 
zagrań znych? Na to elpowledzi nie nsłyszymy 

Z cyf podanych przez sprawozdawcę wynika, że 
wykon ro na mocy wyruków sądów doraźnych 107 
egzeku. vy; ułaskawień było 42, Wydaje mi się, że 
wnioski, jakie z tego wyprowadził sprawozdawca 
sa rie.tpełne, gdyż Nie podał on statystyki porów- 
nawczsi z innemi krajami co mogłoby dopiero dać 
pełny obraz. W mojem irzekonaniu 107 wykona- 
tych "©yroków Śmierci jes: to cyfra ogromna i 
w Mł: złe jest referent unioskując że sądy dora- 
żne usp awiedliwieją 'wą celowość  zrmacznem 
Zneniej:zeniem przestęp..ości w zakresie zbrodni 
podlega;zcych tym sądon. Na zmniełszenie prze- 
stepczości wpłyneły i fone czynniki. Prof Mako- 
wsk] (w'cemarszałek Semn członek klubu BB) w 
dziele «nem wykazuje sezskuteczność kaiv Śmierci 
i sudo *nigtwa doraźnz=z  Podchodząc do tega za- 


| gadnienie Dawet nie ze stanowiska katoli kiego — 


chuć nrwłasem mówiąc, dziwi nas, jak godzi to w 
swem .urJieniu ks. Żonzałtowicz, — ale z ludzkiego 
zastanów my się nad taxi'tum pojęciem wartości ży* 
cia ludzkiego. Różnica n'udzy tem, a czynami cze- 
rezwyczajki jest chyba :y/ko ilościowa... 

Sprawozdawca poseł zeidler przerywa Wcale 
nie, Różnica jest w trybie doraźnym. Bo tu prze- 
stępca sioł przed nieza'eżiym sądem. 

P. Niedziałkowski: Oskarżeni przed sądem do- 
raźrnyim wobec krótkośc: terminu Nie mają nawet 
niesłedy możności zorg”: 'zowania swej obiony. Po- 
stawien' są w sytuacji znacznie gorszej od wszel- 
kich innych przestępców i dlatego słusznem jest 
twierdzenie jednego z „olskich teoretyków prawa, 
ze kara Śmierci jest Zv ganizowanem morderstwem. 

Mus.ę jeszcze zwróci> uwagę ma stosunkowo me 
lą liość ułaskawień Ni: mam oczywiście zamiaru 
wkraczać tu w sumieni» h, Prezydenta. Lecz przy 
porównaniu ostatnich ulasvawień u nas a zagranicą 
a nawtct u Mas Za cZażsiw gdy Naczelnikiem Pań- 
stwa ';xł marsz. Piłsudzy: a ostatnio prez, Wojcie- 
ChOWSni wynika na nierczzyść czasów obecnych. 

Poseł Miedzińsk: prze:vwa: Minister sprawledłi- 
wości rit jest za (o ods=wiedzialny! 

P. Niedziałkowski: Istotnie, lecz Prezydent nie mo 
że szczegółowo badać każdej sprawy, lecz musi 
mieć acradców, ktorzy zc infotmuja } dlatego mu- 
szę tu podkreślić, że p. P:ezydzmi przy stosowania 
prawa laski ma złych d'radców, co ujawniło się 
zwłasz. ża w ostatniej s:rawie Danyłyszyna i Biła- 
sa. Odrzucając całkowic'« teorję utożsamienia pra- 
wego : politycznego *.j akcji z akcją dawnej orga 
nizacji bojowej PPS i »twierdzaiac, że akcją pod 
Bezdanem] była czem iarem pod tym względem, 
niż napad w Gródku Jar.alońskim, mnsimy jednak 
widzieć pewną mo-złną anslogię i przyznać, że I ten 
napad ma podłoże polityczne j dlatego nazywanie 
ich sprawców w brukow2» prasie samacyłnej zło- 
dziejami i bandytami bvie dla nich krzywdą. 

Poseł Polakiewicz prze-vwa: Niech pan przeczy- 
ta najperw „Diło* które stwierdza, że napad ten 
nie hyt aktem polfyczny'n. a pan tu w Sejmie cha- 
rakieryznie go. jako nvi:yczny To jest niesłycha- 
ne <ieszta wkraczznie w Sumienie Prezydenta! 

P, Niedzlałkowski: *smię wyłącznie o dorad- 
cach p, Prezydenta. 

Przev odniczący Byrka grosi mówcę o porzuce- 
wie zego tematu, zdyż dłużej tego tolerować nie 
maże. 

Wkofsn zaznacza mówsa jż o braku zaułania do 
ndn. Michałowskiego i do .ałego systemu panuiące 
ga w miristerstwi* mówić pie ma potrzeby. 


Replika nosła Jeszkego 


Dalszy mowca pos. Jeszke (BB) zwraca uwa 
gę, że mówcy cpozycyjni w dyskusji podkre- 
ślaja sprawy drobne, a nie wnikają w donio- 
słe prace minislerstwa sprawiedliwości, Sze”' 
gólnie zaś .» działalność kodyfikucyjną. 


Dokończenie na slrunie 14-€j 


-- Z KRAKOWSKIEGi: TEATRU ŻYDOWSKIE- 
(GO. Dzs. we czwarteś, godz 8.45 powtórzenie 
poraz ostatni znakomita, zewii „Wesoły karnawał" 
Ę wscółudziałern całego zespołu. Urozmaicony pro- 
gram pulen humorm i życa rozwesela przez cały 
wieczór publiczność, pozzsiawiaiąc nadzwyczai mi- 
ł: wrażenie. Bilety w cenie zniżoneg od 60 gr, do 
2 zł 50 gr. w przedsprzedaży u firmy A. Fischhab, 
Grodzka 46. 

— Z TEATRU IM. J. 
po raz esiatn* Bałucki: z» 
mierojye obsadzie, 

Jutro w piątek wznow enie komedji Zabłockiego 
„Fircyk w załotach* z dyr. Osterwą w roli tytuło- 
wej + 
— PREMJERA „MADEMOISELLE”, świetnej ko- 
medji «<kóba Devyal'a, au:oza granej na krakowskiej 
scene komedji „Simona* dana będzie w sobotę, w 
które! rozpocznie krótką gceścinę na krakowskiej 
scenie Znakomita artystka scen oplskich, Stanisła- 
wa Wycocdka. Daiszą obusdę komedji na naszej sce- 
me twaczą pp: Bednarska. Ludwiżanka, Wernicz, 
(Walew.ka Leliws Stas'ewski, Wroński, Kondrat, 
4 Woźnik, w reżyserki Wacława Nowakowskiego. 
Ncwa oprawa dekoracy: ie Hieromina Zwolińskie- 
go 


SŁOWACKIEGO Dzisiaj 
„Dom otwarty“, w pre- 


— „MADEMOISELLE ! JEJ TOWARZYSZKI* bę 
dzie tenratem prelekcji przed sobotnią premierą tea- 
traina i cmedii „Modemo sle" którą wygłosi p. Jo- 
la Fucheówna w dniu dzi:iejszym, w Koleg*am Wy 
kladów Naukowych, o qsł. 7 wieczorem. 

— „SUŁKOWSKI", trizedya Żeromskiego dana bę 
Gzie o raz ostatni w p a.edziałek, 16 bm. 

—. „TOSCA", opera 2w tini'ego, dana będzie po 
raz ost:imi na krakowskiei scenie w bieżącym sezo 
nie, w pomiedzłalek, dnia 15 bm. wieczorem z gościn 
nym występem w parti ptułowej, znakomitej Spie- 
waczki Wandy Wesrmińsk:cj, krórą udało się pozy- 
skać jeszcze tylko na jed«" występ. 

— HANKA ORDONÓWNA, niezrównana pieśniar 
ka, poiska Yvette Guibert, budzaca zdum:ewające 
wrażenie wszechstroność.ą swego wielkiego talentu, 
wystąpi Gzić we czwartsc }2 bm. w Starym Teatrze, 
Fascynn'nąca mteipretac!'a aktorska, uderzająca po- 
daność psychiczna tej artysik: porywają pubhoz- 
ność. zmarszając do najwsższego entuzjazmu. Zapo- 
wiedziare występy we czwartek. 12 bm. i w sobotę 
14 bm. obejmują bogaty program, złożony aż Z 16-tu 
piosenek, pełnych humotu sentymemu i werwy. 

= HENRYŚ SCHERYNG, fenomenalny 13-letni 
skrzypek-wirtuoz, wystąp: w niedzielę 15 bm. w Sta 
rym Teatme Wśród sze.egu nowych gwiazd, jakie 
w ostatnich azasach zab!'zsdy w Świecie muzycznym. 
nicwątp' wie jedno Z czułowych miejsc zajmwie trzy- 
nastoletni Hemryś Scheryng, Młodzjutki artysta o nie 
awykłyr talencie, posiudarący już dziś fenomenalną 
technikę i wyleształcen'« muzyczne przy każdem po 
gawienku się na estradz.: wzbudza podziw i szcze- 
Ty entuzjazm wśróx pud : zmości, zapełniającej sale 
koncerrowe po brzegi. 

— SERGIUSZ KSIĄŻĘ GAGARIN znany bary- 
ton wystąpi dziś w sali Bolońskiego Początek o 
godz. 8 wiecz. Ks. Gagarin jest synem znanego 
liberała rosyjskiego, który podzzas wojny zajmo- 
wał się opieką nad interaowanymi jeńcami i po- 
łożył na tem polu duże zasługi. 

[I — olo — 


WEATR ŻYDOWSKI PRZY UD. BOCHEŃSKIF' 


Czwartek. o godz. 8.45 wuecz,: „Wesoły karna 
wal" (Ceny zniżone). 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 
Czwartek 12. I. „Dom otwarty". 


Piątek 18. I. „Fircyk w zalotach”. 
—— 0 rozna 


REPERTUAR KIN KRAKOWSKICH 


ADRIA: „Romanse cygańskie“ (Brygida Helm). 

'ATLANTIC: „Dobranoc Wiedniu* (Jack Bucha- 
Ban, Elza Elster). 

APOLLO: „Pieśń nocy* (Jan Kiepura). 

CORSO: „Rosjanka z rogu ulicy“ (Nora Ney, 
Zbyszko Sawan). 

DOM ŻOŁNIERZA: 
Garbo). 

PROMIEŃ: „Pieśniarz Paryża“ (Maurice Che- 
walier). 

SŁOŃCE: „Miasto cudów“ (Douglas Fairbanks) 

SZTUKA: „Biała trucizna” (Stefan Jaracz). 

WANDA: „Czemp* (Wallace Beery, Jackie Cog- 
ser). 

UCIECHA: „Rasputlia" (Koarad Veidt) 


„Dzika Orchidea“ (Greta 


„NOWY DZIENNIK" piątek f3 1. 1933 


«'.zmusiła tysiące Chińczyków dn opuszczenia swych siedzib į udania się na tułaczkę. 


P. Minister dziwi sie... 


P. wiceminister Opieki Społecznej Dr. Pie- 
strzyński przyjął onegdaj delegację żydow- 
skich inwalidów wojennych, która mu przed- 
stawiła postulaty żydowskiego Zjednoczenia 
inwalidów w związku z oczekiwanem rozpo- 
rządzeniem wykonawczem do ustawy inwa- 
lidzkiej. Przy tej sposobności — według cvto- 
wanego doniesienia — poruszył p. Minister też 
kwestję „braku większego zainteresowania lo- 
sem żydowskich inwalidów wojennych ze 
strony społeczeństwa żydowskiego, które prze- 
cież w tego rodzaju dziedzinach pracy społecz- 
nej tyle wielkiej i doniosłej aktywności stale 
wykazuje”. 


Powyższe uwagi p. Ministra donraszają się 
wprost pewnych komentarzy. Kiedvto p. Mi 
nister stwierdził u społeczeństwa żvdowskiego ! 
brak zainteresowania się losem inwalidów? | 
O ile nam sie zdaje — społeczeństwo żydoiw- | 
skie bardzo żywo popiera inwalidów w walce í 
o należne im prawa, żydowska reprezentacja | 
parlamentarna nieraz występowała w obronie 
spraw i interesów żydowskich inwalidów, | 
była też pomocną w ich organizowaniu się a 
zatem robi wszystko. co do społeczeństwa na- | 
leży. niegorzej. aniżeli całe społeczeństwo pol- 
skie. Ale p. Ministrowi widocznie nie o po- 
parcie moralne idzie, tylko poprostu o popar- 
cie materjalne. Wynika to wyrażnie ze słów: 
„które przecież w tego rodzaju dziedzinach 
pracy społecznej tyle wykazuje aktywności“ 
A zatem, zdaniem p. Ministra opieki społecz- 
nej ma społeczeństwo żydowskie obowiązek. 
obok innych cieżarów, jeszcze także wziać na 
swoje barki zadanie utrzymania inwalidów 
wojennych. Nie dziwimy się wcale p. Mini- 
strowi, że w ten sposób "myśli. ani nie przypi- 
sujemy mu niechęci wobec społeczeństwa ży- 
dowskiego, czy inwalidów żydowskich. ale już 
od dawna Rząd przyzwyczaił sie rozmaite 
swoje obowiązki wobec Żydów spychać na 
słabe barki naszego społeczeństwa. tak, że 
wkońcu zaczyna się dziwić. że mimo to istnie- 
je jeszcze jedna dziedzina opieki społecznej. 
gdzie sam musi się troszczyć, a społeczeństwo 
żydowskie nie zwalnia go z tego ohowiązku. 

Zdziwienie p. Ministra jest bardzo chara- 
kterystyczne dla całego ustosunkowania się 
Rządu wobec nas. P. Minister opieki społecz- 
nej przecież wie, że jego resort bardzo mało | 
Żydami się zajmuje, że we wydatkach tegoż 
ministerstwa Żydzi poważnej pozycji nie zaj- 
mują. sami sie bowiem troszczą o swe potrze- 
by, dlaczego żatem tylko sprawa inwalidów 
jest przez nich zaniedbana?“ ..Przecież to spo- | 
łeczeństwo tyle aktywności wykazuje itd 


Naturalnie, że wykazuje dużo aktywności— 
naszem zdaniem —,aż za dużo tej aktywno- 
ści, bo aż do odciażenia Rządu w każdej dzie- 
dzinie. Sami musimy utrzymywać nasze sie- 
roty. sami nasze szkolnictwo zawodowe, sami 
nasze instytucje kredytowe, nawet i naszych 
bezrobotnych. tak dalece. że się aż załamuje- 
my pod ciężarem tych wszystkich obowiąz- 
ków i w ten sposób przyzwvczailiśmy Rząd 
że wobec nas się nie ma obowiązków. że na- 
sze najkonieczniejsze potrzeby musimv sami 
pokrywać. a gdy przychodzi taka dziedzina, 
jak inwalidzi, gdzie już Rzad nie może tego 
cieżaru przerzucić na samych Żydów. to czy- 
ni nam wyrzuty, dlaczego sami od siebie nie 
wyręczamy Rządu. i p. Minister dziwi się, że 
„społeczeństwo żydowskie“ itd. 

Ale odnośnie do inwalidów zochodzi prze- 
cież kolosalna różnica: inwalidów w żaden 
sposób nie można przyczepić do kwestji ży- 
dowskiej. W tym wvpadku bezsprzecznie pań- 
stwo I tylko państwo ma obowiazek, bo prze- 
cież tylko dla państwa oddawali oni swe ży- 
cie i zdrowie, aż do utraty możności zarobko- 
wania. teraz więc powstaje konsekwencja te- 
go — troska o ich los. Nigdv nie słyszeliśmy, 
ażeby któryś dvgnitarz państwowy odsvłal 
np. inwalidów innego wyznania do ich spo- 
łeczeństwa, dlaczegoż więc specjalnie żydow- 
skie społeczeństwo ma bvć obarczone więk- 
szemi obowiązkami wobec inwalidów. aniże- 
li każde inne społeczeństwo w Polsce? Było- 
by jeszcze zrozumiałe. gdyby p. Minister mó- 
wił o społeczeństwie w ogólności, ale na ja- 
kiej podstawie robi się różnicę pomiędzy in- 
walidami. odsyłając żydowskich do  społe- 
czeństwa żydowskiego? Przecież wszyscy rów- 
no krwawili dla Polski. więc wszyscy maja 
te same prawa? 

Wkońcu jeszcze jedna uwaga: Zdaje nam 
się, że społeczeństwo żydowskie poniosło już 
ogromne ofiary na rzecz inwalidów w ogól- 
ności, bo przecież wszystkie koncesje mono" 
połowe odebrano przeważnie Żydom. by je 
móc oddać inwalidom. Dziesiątki tysięcy ro- 
dzin żydowskich utraciły swoje  egzystencje: 
ażeby stworzyć placówki pracy dla inwali- 
dów. Sądziliśmy przeto. że żydowskie społe* 
czeństwo ma przynajmniej prawo domagać 


się, ażeby Rząd zaopiekował się bez zastrzeżeń. 


także jego inwalidami w równej mierze, jak 
się zajmuje innymi inwałidami i nie wysuwał 
specjałnych żądań pod jego adresem. 


M. W. 
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Zamach Z.U.P.U. 


Z komunikatu o projekcie nowelizacji dekretu o 
ubezpieczeniu pracowników umysłowych, o któ- 
rem donieślśmy wczoraj. nie wynika jasnc, czy 
składka w dziale ubezpieczeń na wypadek braku 
pracy zostanie podwyższona z 2 do U proc płacy 
podstawowej. Komunikaty prasowe zaznaczały 
jedynie, że „Radzie Ministrów przysługiwało pra- 
wo podwyższenia składki do 3 proc. płacy pod- 
stawowej, które to uprawnienie nie było dotych- 
czas wyzyskane'. Sądzić jednak należy, że obec- 
nie Rada Ministrów skorzysta z tego uprawnieni . 
i spowoduje podwyższenie składki. Projekt nowe- 
lizacji przewiduje ponadto szereg ograniczeń w 
świadczeniach Z. U. P. U. na rzecz bezrobotnych 
pracowników umysłowych. W rezultacie można 0- 
kreślić projekt, jako wyraźnie godzący w intere- 
sy pracowników umysłowych. 

W szczególności należy ze zdziwieniem przy- 
jąć projekt zniesienia świadczenia dla osób, za- 
trudnionych przez rodzinę. Nie mamy projektu te- 
go przed sobą i nie wiemy, czy chodzi o rodzinę 
zupełnie bliską. a więc np. o ojca, matkę czy bra- 
ta, czy też także o rodzinę dalszą, jak np. wujka 
dziadka, kuzyna, czy siostrzeńca. W każdymbądź 
razie, o ile się znosi świadczenia dla tych csób, to 
należy również zwolnić tych pracowników od obo- 
wiązku płacenia składek na ubezpieczenie na wy- 
padek braku pracy, skoro ubezpieczenie to istnie- 
je dla nich tylko na papierze, w rzeczywistości 
zaś pracownik. zatrudniony u „rodziny“ i tracący 
pracę bardzo często łącznie ze swym pracodawcą 
„rodzinnym“. nie ma prawa do świadczeń na wy- 
padek braku pracy. Przecież instytucja Z. U. P. U. 
nie jest urzędem, powołanym do pobierania podat- 
ków od pracowników umysłowych. lecz jest in- 
stytucją ubtzpieczeniową w ścisłem tego słowa 
znaczeniu i winna mieć atrybucje wszystkie ubez- 
pieczalni prywatnej. mimo, że jest powołana przez 
państwo. Tymczasem Z. U. P. U. przemienia się 
zwolna na urząd, ściągający Składki ubezpiecze- 
niowe w formie danin przymusowych, za które o- 
w'arowuje coraz mniej. Pracownik umysłowy, któ 
ry jest np. ubezpieczony 10 lat w Z. U. P. U, a 
nie osiągnął jeszcze przepisanej ustawą granicy 
wieku (65 lat) i który w obecnym okresie kryzyso- 
wym traci pracę, otrzyma w najbliższej przysz- 
łości zasiłek tylko przez 6 miesięcy. Przez eały 
jednak okres, w którym był ubezpieczony w Z. U. 
P. U., wpłacił on temu Zakładowi olbrzymią kwo- 
tę, po skapitalizowaniu znacznie wyższą od łącz- 
nej kwoty zasiłków. wypłaconych mu przez Z. U. 
P. U. przy bezrobociu. Pozostając obecnie bez pra- 
cy, bezrobotny taki stracił wszelkie widoki uzys- 
kania zatrudnienia na szereg lat, w związku z 
kryzysem gospodarczym. „Czy różnica. między o- 
trzymaną tumą zasiłków. a sumą wpłaconych skła- 
dek, nie stanowi praktycznie bezzwrotnej daniny. 
ułożonej państwowej instytucji? 

Z. U. P. U. nie jest urzędem skarbowym, a bez- 
robtotni pracownicy umysłowi nie są  płatnikami 
podatkowymi, lecz klijentamł, którzy składali 
swe, przymusowo Ścągane oszczędności w ubez- 
pieczelni państwowej, celem zapewnienia sobie 
pewnej opieki w czasach gorszych. 

Kto wie, czy pracownicy umysłowi, których 
dziełem jest wszak Z. U. P. U., nie zaczynają o- 
heenie żałować. że instytucja ta wogóle powzatała. 
W każdym razie nie wyobrażali sobie takiej in- 
stytucji. jaką ona dzisiaj jest faktycznie. 

Vir. 


4.000 rodzin czeka na zasiłek 
Z. U. P. U. 


W związku z informacjami na temat trudności 
wypłaty dalszych 75 proc. zasiłku «ła bezrobot- 
rych pracowników umysłowych dow.adujemy się, 
że w obecnej chwili na tereaie działalności i obo- 
wiązków lwowskiego ZUPU znajduje się około 


4.000 osób pobierających zasiłek dla bezrobotnych | 


pracowników umysłowych. 


Składki na rzecz Kasy Chorych 
nie będą obniżone 


Pojawiły się ostatnio pogłoski, — jakoby świad- 
czenia na rzecz Kasy chorych miały być obniżone 
o 5 proc. dla pracowników i pracodawców Miała 
to wprowadzić nowa ustawa, która w najbliż- 
szym czasie wejdzie pod obrady Sejmu. 

Jak się dowiadujemy, pogłoska ta nie odpowia- 
da prawdzie. 

Nowa ustawa przewiduje bowiem scalenie 
wszystkich ubezpieczeń społecznych — ə więc 
wspólna składka obejmować będzie ubezpi:czenia 
na wypadek choroby, starości, macierzyństwa, Od 
utraty zdolności do pracy (inwalidztwo pracy). 

Składka ta wyniesie około 11 proce. zarobku ro- 
botnika, z tego około 5 proc. wypada na ubezpie- 
czenia chorobowe. 

Z tej składki pracownik, jak i obecnie, 
płacił dwie piale, a pracodawca trzy piąte. 

Dla pracowników umysłowych stawki będą in- 
ne — bowiem pewne kategorje ubezpieczenia ro- 
kotniczego zawarte będą w skladce 1a rzecz 
ZUPU. (—) 


Ulgi podatkowe dła budu'ących 


Ministerstwo komunikacji opracowuje program 
wielkich robót publicznych. Te in'vestycje mają 
na celu zatrudnienie bezrobotnych, z drugiej zaś 
strony ożywienie przemysłów związanych z ru- 
chem badowlanym. 

Ma być również zastosowany caly szereg uig 
finansowych, a więz podatzowych i przy opłacie 
procentów dla budujacych się domów. 


Regulamin robót : dostaw 
rządowych 


W sferach gospodarczych od dłuższego już cza- 
su wskazywano na konieczność regu amiau w za- 
kresie robót i dostaw rządowych. Regulamin taki 
miałby obowiązywać wszystkie bez wyjątku in- 
stytucje państwowe. Wszelkie formalności przy 
uzyskiwaniu robót i dostaw rządowych byłyby 
wykonywane na podstawie jednol'iego szematu. 

Projekt ten zawiera również upoważnienie dia 
Rady Ministrów na wydanie szczegółowych prze- 
pisów, dołyczących dostaw, przewiduje jednak ró 
wnocześnie, że przy wszelkich dostawach i robo- 
tach rządowych będą mialy pierwsztństwo wy- 
roby krajowe, wykonane z krajowych surowców 
i półfabrykatów, w tych działach oczywiście gdzie 
jest to możliwe. Projekt rozporządzenia wykonaw 
czego do tej ustawy jest opracowany i był już 
opinjowany przez lzby Przen. Handlowe, które 
zaproponewały szereg poprawek. Projektowane 
przez Izby P. H. zmiany mają być uwzględnione, 
a rozporządzenie wykonawcze ukazać się ma na- 
tycbmiast po wejściu w życie ustawy 


Walka z nielegalnym handlem 


Ministerstwo Spraw Wewnstrzaych wydało 0- 
kólnik də policji w sprawie 1ielegalnego handlu 
obnośnego na dworcach kslejowych i w ich po- 
bliżu, uprawianego bez wymaganych kart prze- 
mysłowych. 


. p . 
Podatek od nieruchomości ma 
L4 E . . M 
być ściągany energicznie 

W okólniku do wszystkich Izb skarbowych Mi- 
nisterstwo Skarbu stwierdza, że sprawozdania 
władz wymiarowych i lustracje wykazują opie- 
szałość władz wymiarowych w poborze państwo- 
wego podatku od nieruchomości oraz przetrzymy- 
wanie ściągniętych sum. W związku z tem Mi- 
nisterstwo zaleta, po porozamieniu się z właści- 
wym urzędem wojewódzkim wszczynać przeciw- 
ko wianym postępowania dyscyplinarne, a nawet 
karno- sądowe. 

W powyższym okólniku Ministerstwo Skarbu 
zaznacza, że władze wymiarowe mają prawo za- 
łatwić tylko takie odwołania w <pr+wie powyższe 
go podatku, które dotyczą oczywistych omyłek w 
EE OE c ZOE EE 

Suma wypłaconych za grudzień ub. r. zasiłków 
‘narazie 25 proc.) wynosi około 115.00 — czyli 
4.000 rodzin oczekuje wypłaty dalszycu około 345 
tys. a. =) 


będzie 
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obliczaniu podstawy wymiaru lub podatku, a więc 
wyłącznie rachunkowych omyłek, wszelkie inne 
odwołania winny być przedstawiane Izbie Skar- 
bowej. Spóźnione odwołania rozstrzyga w I. in- 
stancji Izba Skarbowa z 14-duiową klauzulą re 
kursową do Ministerstwa skarbu. 


Fundusz drogowy w opałach 


Stan państwowego funduszu dr>3 wego jest tak 
niepomyślny, że władze administracyjno rządo- 
we otrzymały polecenie wyjaśnienie. ; wszystkim 
samorządom, aby poskreślały z budżetów wszel< 
kie pozycje, oparte na zapomogach państwowego 
funduszu drogowego, który Jla braku kredytów. 
wszelkie subwencje w roku bieżącym kasuje. 


Ulgi w spłacie zaległości podat- 
kowych rolników 


Zgodnie z zapowiedziami usazało się (Dz. U. 
Nr. 1) i weszło w życie rozpocządzenie ministra 
skarbu, przedłużające działanie rozporządzenia o 
ulgach w spłacie zaległości połatkowych rolni. 
ków do 31 marca br. Równoczzśnie do tegoż tər- 
minu przedłużono stworzenie ulg przy spłacie 
daniny Jasowej. Ponadto uxazało „ię rozporządze- 
nie o zaliczaniu na poczet zaległości podatko- 
wych wynagrodzenia za grunty przymusowo wy- 
kupione oraz przejęte na własność Państwa. Roz- 
porządzenie to przewiduje przyjnowanie na opła- 
ię zaległości podatkowych obłigacyj 3 proc. pań- 
stwowej renty ziemskiej i skryptów dłużnych 
skarbu Państwa W ten sposób mogą być spła- 
czne zaległości, powstałe przed 1 października 
r. 1931 w podatkach: gruntowym, dochodowym, 
majątkowym. spadkowym i od darowizn wraz z 
10 proc. dodatkiem. Obligacje państwowej renty 


| ziemskiej będa przyjmowane według kursu urzę- 


owego, zaś skrypty dłużne według wartości no- 
minalnej rat niezapadłych w chwili spłaty za- 


< ległości. 


Kwity wywozowe 


Na podstawie nowego r»zpdcządzenia zaintere» 
sowanych ministrów, ulegają zmiaiiie przepisy, 
dotyczące kwitów wywozowych. Mianowicie, kwi 
ty wywozowe, wystawione w związku ze zwro- 
iem cla przy eksporcie, opiewać będą na okazi- 
ciela i ważne w ciągu roku od daty ich wysta- 
wienia. Służą one do otrzymania w gotówce przy 
znanego zwrotu cła. Rozporządzenie powyższe 
wprowadza jednolity system kwitów  wywozo- 
wych w stosunku do wszystkich artykułów pre- 
mjowanego eksportu. 


Projekt drugiej waluty w Polsce 


„Polonia* donosi: 

W kołach rolniczych lansują projekt stworzeni 
nowego typu papierów wartościowych, któreby 
były obdarzone zdolnością zwalniania od zobo- 
wiązań w stosunku do skarbu państwa, tj. były 
pizyjmowane w kasach skarbowych na zapłatę 
podutków. Czynione są zabiegi, aby taki przywi- 
lej nadać nowym listom zastawaym  instytucyj 
kredytu długoterminowego, które będa wypuszczo 
ne na podstawie przeprowadzanej obecnie kon- 
wersji, oraz aby na takież papiery skonwertować 
5-procentową rentę ziemską, którą państwo w 
swoim czasie wydało właścicielom gruntów na 
kresach wschodnich, przejmowaaych na cele osa- 
dnicze. Skarb państwa ze swej strony puszczałby 
te papiery w dalszy kurs, płacąc nim swoje zobo- 
wiązania wobec dostawców. 

Są to projekly burdzo daleko sięgające w istole 
naszego systemu pieniężnego, gdyż równają Siv 
wprowadzeniu drugiej waluty, obdarzonej kursem 
przymusowym i nie podlegajączj ograniczenion 
co do ilości, a więc nadającej się do rozmnażani! 
w drodze inflacji. Koła rządowe oficjalnie nie wy 
powiedziały się jeszcze o tym projekcie, który jeu- 
nak ma wśród nich wielu i to wpływowych zwo- 
lenników. (—) 

SPROSTOWANIE. 

We wczorajszym dziale gospoiirzzym naszego 
pisma zakradł się błąd w tytale. Mianowicie ty- 
tuł został wydrukowany: „Orzecziictwo sądów 
doraźnych w sprawach podatkowych i administra- 
cyjnych“ zamiast „sądów najwyższych*, co zresz- 
tą wyniksło z sensu notatki, (em) 
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DZIEŃ POLITYCZNY. ' 


Centropraw na widowni 


Z inicjatywy pos. Witosa odbyła się, jak 
już donosiliśmy, niedawno konferencja przy- 
wódców stronnictw opozycyjnych we Lwowie 
i w sprawie zjednoczenia stronnictw  opozy- 
cyjnych na terenie Małopolski Wschodniej. 
Narada nie dała wyniku, jak można sądzić 
z echa, które znalazło się w „Gazecie War- 
szawskiej'. 

Z wywodów organu endeckiego wynika, że 
zdaniem endecji aktualnem byłoby na tamtej- 
szym terenie nie zjednoczenie opozycji, lecz 
raczej jakiś „centropraw*, skierowany prze- 
ciwko Ukraińcom i Żydom. 

Zresztą i pos. Witos, jak widać z jego arty- 
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Wschodzie“ przez Ukraińców. 

Jednocześnie donoszą o powstaniu „ceniro- 
prawa“ na Pomorzu. 

W ubiegłą sobotę wieczór odbyła się z ini- 
cjatywy ks. Panasia u generała Józefa Halle- 
ra w Gorzuchowie wielka narada polityczna. 
Wzięli w niej udział przedstawiciele Str. Na- 
rodowego, N. P. R., Piasta i Ch. D., oraz reda- 
ktorów głównych organów pomorskich tych 
stronnictw. 

Przedmiotem narad była sprawa stworze- 
nia jednolitego frontu stronnictw  opozycyj- 
nych na Pomorzu. Postanowiono utworzyć 
komitet porozumienia, który ustali wspólną 


kułu w „Kurjerze Warszawskim”. inicjatywę | taktykę wszystkich stronnictw opozycyjnych. 
swoją uzasadnia „zagrożeniem polskości na | Na czele tego Komitetu ma stanąć gen. Haller. 


ECHA ZE ŚWIATA 


uy american 


Amerykanie bojkotują towary obce 


Kryzys, bezrobocie, zastój ną rynku sprzedaż- 
nym zrodziły w U. S. A. silny ruch pod hasłem 
bojkotu towarów pochodzenia obcego. Oto co pi- 
sze o tem wielki dziennik amerykański ..Chicago 
Tribune". 

„Podsycany dyskusją na temat długów wojen- 
nych, rośnie z wielką szybkością ruch za bojkotem 
towarów obcych. Kamparja rozpoczęta pod ha- 
ałem „Buy American!“ (Kupujcie towary amery- 
kańskie!). zainicjowana przez koncern prasowy 
Hearsta, zdobywa sobie wciąż nowe tereny. 
głównie zaś szerzy się i jedna sobie nowych zwo- 
lenników w wielkich miastach; akcja ta. oprócz 
hasła popierania przemysłu amerykańskiego, po- 
sługuje się też hasłem bojkotowania ` tówarów 
tych krajów, które odmówiły zapłacenia grudnio- 
wej raty długów wojennych. 

W Kalifornji np. na czele tej akcji stanęły wła- 
dze administracyjne i dokładają wszelkich etarań 
do skłonienia publiczności do kupowania towarów 
pochodzenia wyłącznie amerykańskiego. 

Burmistrz Los Angelos, mr. Porter. oświadczył 
publicznie: „Obowiązkiem każdego patrjoty jest 
popieranie przemysłu rodzimego w tych czasach 
krytycznych“. Mr. Porter zdobył sobie rozgłos | 
100-procentowego Amerykanina w lipcu 1931 r., 
gdy jako członek delegacji amerykańskiej wysła- 
nej do Paryża odmówił wychylenia kielicha wina 
na bankiecie na cześć pręzydenta republik; fran- 
euskiej, powołując się. na swoje usprawiedliwie- 
nie, na bill Volstead'a, wzbraniający Amerykanom 
konsumcji alkoholu. | 


Zapiski literacko - naukowe 


BALLADY CZERNICHOWSKIEGO. W cyklu | 
wydawniczym „Mgilot* ukazał się w palestyń- | 
skim nakładzie „Omanut* zbiór ballad Saula Czer- | 
nichowskiego pt.,Sefer Habalad t". Tom ukazał 
się z inicjatywy Departameatu Wychowania Na- 
rodowego w Palestynie. 

„ACHILLEIS* GOETHEGO ukazała się w pol- | 
skim przekładzie Arnolda Spasta w lwowskim | 
cyklu wydawniczym „Parnassos“. Jako wstęp da- | 
no wykład Zdzisława Zygulskiego, wygłoszony w 
swoim czasie na temat hellenizmu Goethego. — W | 
tym samym cyklu wydawniczyn ukazały się w 
przekładzie Marji Bednarowskiej „Igraszki leśne“ 
Sarbiewskiego. 

JUBILEUSZ MONTAIGNE'A. W dniu 28 bm. 
przypada jubileusz 400-lecia uradzin autora „Es- 
sayów“ Montaigne'a. Michei Eyquen de Montai- 
gne urodził się na zamku Moataigaeów w Peri- 

ord. 

PAMIĘTNIKI ANDRE GIDE'A, jednego z naj- 
wybitniejszych współczesnych pisaszy francuskich 
i europejskich, drukuje w przekładzie niemieckin 
„Die Neue Rundschau“ (S. Fiszhar— Verlag Ber- 
lin) w nowym, styczniowym zaszycie. — Pozatem 
w zeszycie tym czytamy praca: „Der europäische 
Bildungsrealismus' W. Helloacha, „Wiedersehen 
mit sowjet russischer Jugənd“ Klausa Mehnerta i 
„Die Wandlungen der Frau* Margarety Susman. 

O ROMANTYŻMIE FRANCUSKIM. W cyklu 

wydawniczym J. Calvet'a „Histoire de la litteratu- | 
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W Nowym Jorku. Chicago, Los Angelos i w in 
nych wielkich miastach amerykańskich magazyny 
sprzedają obce towary z wielkiemi tylko trudnoś- 
ciami, gdyż publiczność bojkotuje obce produkty. 
głównie zaś wyroby pochodzące z Francji. 

W wielu miejscowościach właściciele sklepów 
byli zmuszeni do rozdawania śród publiczności 
ulotek, tłomaczących klientom. że towary- pocho- 
dzenia obcego były importowane- na jesieni- 
przed pojawieniem się na widowni kwestji spłaty 
długów wojennych. Odwełują się zatem kupcy do 
sprawiedliwości klientów żądają od nich, aby nie 
wyrządzali im krzywdy i nie przyczyniali się do 
strat dodatkowych. 

Sprzedaż jedwabi, perfum zagranicznych usta- 
la prawie zupełnie. chociaż ceny tych artykułów 
spadły znacznie. Natomiast największa fabryka 
amerykańska perfum Des-Moines została zawalo- 
na zamówieniami w takim stopniu, iż je t w stanie 
wykonać zaledwie połowę ich. Również damy z 
t. zw. towarzystwa bojkotują jedwabie francuskie, 
płacąc znacznie wyższe ceny za jedwabie amery- 
kańskie, które są droższe od francuskich. 

Bojkot rozciąga się również na towary pocho- 
dzące z Japonji. aczkolwiek analogiczne wyroby 
marki amerykańskiej są a wiele droższe”. 

ZE OZON" 
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95 oskarżonych 200 kg aktów 
Największy proces kryminalny w Paryżu 
Onegdaj rozpoczał zię w Paryżu sensacyjny 

proces kryminalny przeciwko 98 włamywa- 

czom- Aresztowano całą bandę na czele któ- 
rei stał „król włamywaczy paryskich Sa- 
szum. Kióry zmarł w w ęezieniu na zapalenie 

Śrepe; h szki W pogrzebie Salauna wzieli u- 

dział wszyscy ereszwwani członkowie jego 

bandy. 

Froces jest prawdź'aa sensacia  Siedztwe 
trwa (uż kilka lat Ds rezprawy ma być powo 
ianych 130 świadków Można byłoby dwa ra- 
zy tyle świadków pavołać ale przewodniczą 
cy trybunału uznał 130 świadków stanowi 
już dos ateczne ebciążcuic sądu. Akty proceso 
we ważą już obecnie 200 kg. W ciężkiej sytua 
cii znajdą się przysize.. którzy odpowiedzieć 
będą "nusieli na 580 ry ań. Pytania te zostały 
wydrukowane, Druki:r, ogłoszono też krótkie, 
20-stronicowe streszcienie aktów proceso- 
wych. Z powodu rozmiarów procesu musiano 
wyznaczyć największą salę sądową w Paryżu. 
aie i ʻa sala okazała siz za mała. tak, że zare- 
zerwowano dla osku:żonych jeszcze część ła- 
wek przeznaczonych <a publiczności Oskarżo 
nych broni 40 adwo«.- ćw. 

Banda Salauna doxuywała przez dłuższy 
czas wiamywań we w Ilach rodmieijskich Pa- 
rvża Wszystkie te w'amania były doskonale 
zorgan.zoware, a szef bandy. który <sobiście 


zę 


i niemi kierował. dckładał wszelkich starań. by 


obeszło się bez ofiar œ lucziach. i diatego za- 
kazał członkom baniv zabierania ze sobą re- 
wolwerćw. Wszyscy «:skarżeni odpowiadają 
wie: tylko za delikty reziątkowe. 


Elżbieta Bergner wyszła zamąż 


Onegdaj odbył się w Londynie ślub Elżbie- 
ty Bergner ze słynnym reżyserem filmowym 
Pawłem Czinnerem. Bv uniknąć rozgłosu sta- 
rali się nowożeńcy całą sprawę utrzymać w 
jaknajściślejszej tajemnicy, co im się w zu- 
pełności udało 

Jak wiadomo. Elżbieta Bergner jest córka 
żydowskiej rodziny wiedeńskiej. Matka jej 
żyje jeszcze we Wiedniu. Elżbieta Bergner 
ukończyła szkołę dramatyczną we Wiedniu. 
krótko występowała w Zurychu. a następnie 
przez dłuższy czas w swem mieście rodzin- 
nem. skąd zaangażowaną została naprzód do 
Monachjum a potem do Berlina, gdzie została 
„odkryła“ i w krótkim czasie stała się jedną 
z najsławniejszych artystek niemieckich. Ta- 
ką samą pozycję wywalczyła sobie we filmie. 
Pierwszym jej sukcesem filmowym była iei 
główna rola w sztuce „Nju“ z Janningsem 
Veithem jako partnerami. Ostatnio występo 
wała tylko we filmach reżysersko opracowa- 


re francaisse* ukazał się tom (VIII.) pt. „Le ro- 
mantisme 1800—1859“. Autorem książki jest Pierre 
Moreau. 

OSOBLIWOSĆ BIBLJOFILSKA. W Savonie Uu- 
kazał się „Zbiór poezyj* futurysty włoskiego, F. 
Marinettiego na — blasze walcowanej. Zastoso- 
wano specjalną technikę litografji. Ozdobami za- 
jał się rzeźbiarz 1 ceramik. 

PODRĘCZNIK FILOZOFJI. W cyklu „Kroners- 
Taschenausgabe* ukazała się historja filozofji, o- 
pracowana przez Ernsta Astera. Podręcznik po- 
myślany jest jako tzw. „wstęp“ do :1auki dziejów 
filozofji. Wstęp obszerny, bo liczący 470 stron. 
Pcdręcznik obejmuje dzieje filozofji, począwszy 
od starohinduskiej i starochińskiej aż po najnow- 
szy okres myśli filozoficznej. Autor uwzględnia 
również tło kulturalne każdoczzsnego okresu, na- 
wiązując nieraz także do wyniku aauk przyrodni- 
czych i społecznych. 

FILOZOFJA KOMUNIZMU. Nakładem parys- 
kiego oddziału firmy Gebethaer i Wolff ukazał 
się niedawno drukiem odczyt księdza Augustyna 
Jakóbisiaka, pt. „Sur le Fonde nent Philosophique 
du Communisme“ (Paryż 1932 stroa 32). Jest to 
publikacja w ramach cyklu Bibliotheque Polonai- 
se Wydawnictwa Gebethner i Wolff w Paryżu. 
Ir.telektualnemu i społecznemu unitaryzmowi, na 
którym opiera się komunizm marksowski, prze 
ciwstawia autor personalizm chrześcijański 1 in- 
ny intelektualizm, którego wytyczae przedstawił 
już poprzednio w pracy „Essai sur els limites de 
l'espace et du temps' (1927) i w nowej niewyda- 


nej dotąd książce pt. „La pensee et le Libre Ar- 
bitre“. 

O WPŁYWIE LITERATURY PIĘKNEJ na ro- 
syjski ruch społeczny pisze E. Law w 3-cim ze- 
szycie czasopisma „Jahrbuecher fues Kultur und 
Geschichte der Slaven* (Tom VIII). 

DZIEJE SZTUKI FILMOWEJ. Na:ładem pary- 
skiego wydawnictwa Garnier Freres ukazała się 
niedawno praca Alfreda Souliera pt. „Le cinema 
parlant“ (1932; str. 527, 130 ilustracyj w tekscie). 
Autor, znany technik sztuki filmowej, rozwija w 
książce tej dzieje kinematografjj w popularnym 
wykładzie A. Souliere referuje szczególnie obszer- 
nie sprawę techniki filmu dźwiękowego, synchro- 
nizacji obrazu akustycznego i optycznego oraz 
sprawę reprodukcji. 

JAROSŁAW HASEK. Niedawno minęło 10 lat 
od śmierci znanego na obu pół.ulach czeskiego 
pisarza humorysty, Jarosława Haseka, autora 
„Szwejka. Jarosław Hasek był typem włóczęg:- 
bohemiena starego typu, bywał stałym gościem 
krajp i kawiarń praskicb. Pro. vadził żywot dość 
awanturniczy, który uprzywszył się nawel Żonie 
Zresztą również literatce. Rzeczą charakterysls. 
ną jest, że „Szwejk* skreśloay jest z katalogów 
czechosłowackich bibljotek wojskowych. 

O GMACH MUZEUM NARYDOWEGO W KRA 
KOWIE. Przed 15. lutego br. Komiter Budowy 
Muzeum Narodowego w Krakowie rozpisać za- 
mierza nieograniczony konkurs 1a artystyczne ro- 
związanie iasad gmachu muzealnezo, mianowicie 
na podstawie przyjętych już przez K mitet rzutów 
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nych przez Pawła Czinnera. Ostatnim jej suk- 


cesem filmowym jest rola Ariany w przerób- | 
ce filmowej glośnej powieści Anet'a. Obecnie | 


przyjechała do Londynu. gdzie wyświetla się 
nowy jej film p. t. „Oskarżony, który jest nie- 
my“. Elżbieta Bergner liczy obecnie lat 338, a 
ijej mąż 42. 


Serum przeciw zmęczeniu 


Bakterjolog norweski prof. Metz van Krog 
wygłosił w radjo norweskiem odczyt o wyna- 
dezionem przez siebie serum przeciwko zmę- 
czeniu. Prof. Krog pracował nad swoim wy- 


f 


| 
| 


nalazkiem 12 lat. Serum przeciwko zmęczeniu | 


produkuje się z pewnych gruczołów świń. 
Działalność tego serum, które wstrzykiwać 
mależy przez 10 dni, wykazała pozytywne re- 
zultatiy u neurestaników oraz u ludzi, którzy 
z powodu przejść życiowych stracili równo- 
wagę duchową. Jedyną wadą serum przeciw- 
ko zmęczeniu jest to, że stosować je można 
tylko u ludzi w wieku średnim. 


Dzień Bialka w Palestynie 


. Jerozolima (ŻAT) Dzień Bialika z okazji 
'60-lecia urodzin wielkiego poety hebrajskiego, 
obchodzony był przez całe żydostwo dalestyń- 
skie jako święto narodowe. W całym kraju 
odbyły się odpowiednie imprezy i zgromadze- 
nia. 

W Tel-Awiwie, gdzie stale mieszka Ch. N. Bia- 
lik, odbyła się wielka akademja w teatrze, htó- 
ry wypełniony był po brzegi. Dzienniki he- 
brajskie wydały specjalne numery, poświęco- 
ne Bialikowi z podobiznami poety, wyborem 
jego pism i artykułami o jego twórczości. — 
Związek pisarzy żydowskich wydał specjalny 
znaczek Bialika, który będzie nalepiany na 
listach. Bialik otrzymał setki depesz gratula- 
cyjnych w Palestynie i z całego świata. 

—0o— 


Aresztowanie 20 Arabów 
w pobliżu Nabalalu 


Hajfa (ŻAT) W związku z zamachem bom- ! 


bowym w Nahalal, policja dokonała rewizji 
w 10 arabskich sklepach i mieszkaniach. W 
wyniku rewizji znaleziono części metalowe 
lego samego rodzaju z jakich zrobiona była 
bomba w Nahalal. 

W zwiazku z rewizjami aresztowano 20 Ara 
bów. Śledztwo jest kontynuowane. 
EEE > W O 


— PRZEDŚWIT HASZACHĄR, Dziś o godz. 8 

więcz plenarne zebranie członków z roferatem 
tow. dr. D Bulwy nt. „żydostwo wobec zagadnie- 
nia komunizmu”. 
O o) 
budowli. Konkurs rozpatrzonoby i rozstrzygnięto 
przed 1. maja br. tak, żeby jeszzze w letnim sezo- 
nie br. rozpocząć budowę gmachu. 

PLASTYCY NOWOCZEŚNI. Pod takiem wez- 
waniem zawiązała się niedawno w Warszawie 
nowa grupa malarska, do której weszli m. in. pp.: 
Alired Aberdam, Tytus Czyżewski, Zygmunt i Sta- 
nisław Grabowscy (Paryż), K. Kryński, Ał. Ra- 
fałowski, M. Schulz, H. Stążewski, Wł, Strzemień- 
ski (Łódż) i Kr. Witkowski (Łódź). Jak widać z 
nazwisk, grupu posiada charaktar wyraźnie mo- 
dernistyczny „Pierwsza wystawa nowej grupy 0- 
twarta ma być w Warszawskim Instytucie Propa- 
gandy Sziuki (Ips) dnia 1. czerwca br. 

AUTOBIOGRAFJA WŁAMYWACZA. Nakładem 
Towarzystwa Opieki nad Wieżniami „Patronat 
w Poznaniu ukazał się ciekawa książka: „Życio- 
rys własny przestępcy. Napisał Urke Nachalnik. 
Z przedmową St. Błachowskie:o Opracował St. 
Kowalski. (Poznań 1933; str. 382 XIX). Jedno 
z pism wileńskich, omawiając anloviografję prze- 


stępcy. książkę. tę nazywa wprawdzie jakby no- 
wemi jakiemiś$ „Pamiętnikami* Paska. ale — przy 
nobieżnem narazie przeglądnięciu książki — czy- 


rolnik doznaje pewnego rozcząrowania, choćby -v 
względu na brak oryginalnego językowego two- 
rzywa gwary. Pozatam zadużo w książce „rozmy 
ślań*, zamało bezposredniości 'przeżyć. Książka 
zdaje się, nie daje też obrazu życia więziennego. 
a w wspomnieniach autora (z chaderu itd.) rażą 
pewne niezbyt prawdopodobne „cytaty o — ..g0- 
jach“ wkładane w usta ludziom, którzy zdań ta- 
kich może nie wypowiedzieli nigdy. (--) (Te) 
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NASZ IL KONKURS ZING 


na dwutygodn. bezpłatny wypoczynek do Zakopanego 


, Stawiamy naszym czytelnikom znowu do dyspozycji prawo korzystania z dwutygodniowego 
bezpłatnego wypoczynku zimowego w Zakopanem. 
W drodze losowania konkursowego czterech czytelników „Nowego Dziennika”, na których 
padnie szczęśliwy traf, będzie mogło w ciągu lutego 1933 r. wyjechać do Zakopanego, gdzie w 
wymienionych poniżej, znanych doskonałych pensjonatach znajdzie zupełnie bezpłatnie pełne 


umieszczenie i pierwszorzędne utrzymanie. 


Wydawnictwo naszego pisma nabyło znowu cztery miejsca w następujących pensjonatach: 


JEDNO w pensjonacie WP. 
JĘDNO w pensjonacie WP. 
JEDNO w pensjonacie WP. 
JEDNO w pensjonacie WP. 


Józefa Ehrlicha „DWOREK“. 
Jadwigi Kurlandówny „ELDORADO“. 
Lustiga „ŚWIT“. 

Stille „STILL“, 


Wszystkie te pensjonaty są ogólnie znane jąko pierwszorzędne zakłady i cieszą się naj- 


lepszą reputacją. 


Warunki uczestniczenia w naszym konkursie są następujące: 
1) Uczestniczyć w konkursie mogą wszyscy czytelnicy „Nowego Dziennika“ z wyjątkiem człon 


ków redakcji i administracji naszego pisma. 


2) Jedynym warunkiem dopuszczenia do konkursu jest nadeslanie 20-tu kuponów. które będą 


drukowane w naszem piśmie od 14 stycznia do 


9_lutego b. r. Kupony te, które są kolejno nu- 


merowane od 1 do 20 należy wycinać, zebrać i wszystkie razem nadesłać najdalej do dnia 11 


lutego b. r. pod adresem: „Nowy Dziennik“ 


4 Czytelników „Nowego Dziennika“ wyjedzie znowu 


m 


(Konkurs zimowy) Kraków, ul. Orzeszkowej. T. 


Zwracamy uwagę na to, że nie należy nam przysyłać POJEDYNCZYCH kuponów. lecz zbierać 
je U SIEBIĘ i przesłać dopiero WSZYSTKIE ŁĄCZNIE w zamkniętej kopercie pod podanym co- 


dopiero adresem i we wspomnianym powyżej 
3) Losowanie konkursowe odbędzie się 17 


terminie. 
lutego b. r. o godz. 12.30 popołudniu w lokalu 


wydawnictwa naszego pisma, w obecności przedstawiciela notarjusza oraz publiczności. Nazwiska 


wylosowanych zostaną ogłoszone w numerze z 


NA HKORYZOŃCIE POLITYCZNYM 


dnia następnego. 


o Stalin prwiedział a czego nie powiedział 


Donieśliśmy już, że Stalin wygłosii onegdaj du- 
żą mowę, która dopiero teraz została ogłoszona 
w prasie. Stalin daje nam w swej mowie następu- 
jący bilans piatiletki: Produkcja przemysłowa 
wzrosła w r. 1932 na 70 proc. z 48 proc. w r. 1928, 


a w porównaniu z czasami przedwojennemi wzrosła i 


trzykrotnie. Piatiletka osiągnęła więc swój plan 
w 93.7 proc. a w ciężkim przemyśle nawet w 108 
proc. Można było plan w całości zrealizować, gdy 
by nie grożbą wojny na Dalekim Wschodzie, z 


powodu której ciężki przemysł rosyjski przeszło ; 


przez 4 miesiące fabrykował amunicję. Wojna mo- 
gła i może jęszcze terag wybuchnąć, ale Rosja 
jest na "ią obecnie zupełnie przygddłowana. Dla- 
tego niu c-t już więcej rzeczą konieczną ani na- 
wat możliwą utrzymać to sama tempo przy rea- 
lizacji drugiej piatiletki. Zerwać trzeba z patasem 
i entuzjazmem. a główny nacisk położyć się musi 
na ulepszeniu jakości pracy, wąmoenieniu dyscy- 
pliny pracy i na potanieniu produktów. Produkcja 
przemysłowa wzrastać będzie na przyszłość od 
19—15 proc. rocznie, a nie jak dotychezas o 25 
procent rocznie. 


W rolnictwie zorganizowano 5.000 Jóbr sowiec» 
kich i 200 tys. gospodarstw kollektywnyeh, zboże 
rzucone na rynek wzrosło podwójnie. Jaki był 
stan żniw, jaka jest ilość bydła i jak wygląda a- 
. prowizacja ludności, tego Stalin nie powiedział, 
i zadawalając się ogólnem stwierdzeniem, że go:po- 
| darstwa społecznego nie można wyłącanie trakto- 
| wać ze stanowiska kupieckiego. Także dla rolnio- 
twa nie jest zdaniem Stalina wskazane zbyt for- 
| sowne tempo. Ilość robotników wzrosła o 57 pro- 
cent w porównanin z rokiem 1928, a płace robot- 
nicze wzrosły o 57 proc. Niczego natomiast Sta- 
lin nie powiedział, jaką jest obecnie siła kupna 
pieniądza i czy poziom życiowy robotników odpa- 
wieędnio wzrósł. 

W dalszym ciągu swej mowy dał Stalin wyrkz 
przekonaniu, że wymiana dóbr nie może się ogra 
| niezyć wyłącznie tylko da monopolu państwowe 
| go i do roli kooperatyw, ale jeśli handlowi prsy- 
| znać należy większą swobodę ruchów. to z całą 
energją tępić należy spekulantów. Wreszcie zapo- 
wiedział Stalin bardzo ostre represje przeciwko 

| „szkodnikom* systemu sowieckiego. 


Z SALI ODCZYTOWEJ. 

Kryzys własności nieruchomej 

miejskiej 

Przy licznym udziałe właścicieli nieruchomości 
odbył się onegdaj, staraniem Krakowskiego To- 
warzystwa Ekonomicznego, w sali Izby Przemy- 
słowo- Handlowej, odczyt p. mec. Józefa Kacz 
kowskiego z Warszawy na temat, podany w na- 
główku. Prelegent wskazał qa niedocenianie roz- 
miarów kryzysu u własności nieruchomej miej- 
skiej, podkreślając jednak. że o ile warunki się 
nie poprawią, zdoła położenie gospodarcze wła- 
ścicicli nieruchomości zwrócić na siebie taką uwa 
gę, jaką zwraca obecnie sytuacja gospodarczo- 
finansowa własności ziemskiej. Prelegent omówił 
następnie pod kalem prawaym i gospodarczym zna 
czenie ustaw o konwersji i obniżce oprocentawa- 
nia długoterminowych listów zastawnych i obli- 
gecyj, podkreślajac te ustawy. jako poważną ul- 
ge, która może napawać opty.mnizinem. Niewlado- 
mo jędnak, dla kogo ulgi te zostąły włąściwie 


uchwalone. Lokatorzy twierdzą, że ulgi te stąno- 

wią podłoże, na którem dokona się obniżka czym- 

szów, właściciele nieruchomości uważają zaś, że 

ulgi te zostały wydane dla podtrzymania stąnu 

własności nieruchomej miejskiej. Prelegent pode 

kreśla, że ulgi te wydają się nieco dziwne : po- 

zostające w sprzeczności z ogólną polityką. sto- 

sowaną przez nasze czynniki miaradajne wobec 
i właścicieli nieruchomości. skoro z jednej strony 
wydaje się okólniki, nąkazująz> płacenie podatku 
od nieruchomości, od lokali pustych, z drugiej zaś 
strony przychodzi się z ustawową pomocą wła- 
sności nieruchomej miejskiej, w postaci konwersji 
i obniżki oprocentowania. 

Wreszcie prelegent wskazał na fakt masowe- 
go niepłacenia czynszów przez losutorów w sta- 
rych domach; prelegent upatruje przyczynę tego 
zjawiska w eodzięnnie ponawiających się wia- 
dcmościach prasowych o*mającej nastąpić zniżce 
czynszów, 

W dyskusji przemawiał p tr. Steinherg, preses 
krakawskięgo Stow. właśc. nieruchomości, które- 
mu odpowiedział peziegent. y. 
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Nagroda Polskiego Komitetu Olimpijskiego 
SE al, È 
na Igrzyska „Makkabi 
Na posiedzeniu Polskiego Konitetu Olimpijskie 
go i ZZ. które miało miejsce w .bieglym tygo- 
dniu, uchwalono ufundować nagrodę na Makka- 
biadę Zimową w Zakopanem. 
i 


Duża frekwencja turystów 
na Makkabiadę 


W związku ze zbliżający.n się terminem Pierw- 
szych Igrzysk Zimowych Makkabi w Zakopanem, 
liczba zapisanych na wyjazd ciągłe wzrasta, co 
najdobitniej świadczy o kolosalnem zainteresowa 
niu jakie wywołały te na miarę światową zakro- 
jone Igrzyska. 


IV. Zjazd „Makkabi* w Polsce 


Na ostatniem posiedzeniu Komitetu Centralne- 
go 4w. Makkabi w Polsce uchwalono zwołać 1V. 
Ogólno Polski Zjazd Związku Makkabi na dn. 
25 i 26 lutego br. Zjazd ten poza sprawami orga- 
nizacyjnemi i finansowemi zajmie się przedewszy 
stkiem ułożeniem terminarza żyd. zawodów mi- 
strzowskich w Polsce oraz sprawami wyszkole- 
nia (obozy, kursy itp.). 

„PORADNIK TECHNICZNY“. 

4-ty numer „Poradnika Techniczaeżo* ukaże się 
w drugiej połowie stycznia br. Numer powyższy 
zawierać będzie szereg cennych prac, wskazówek 
i rad ze wszystkich dziedzin sportowych. Prenu- 
meratę na „Poradnik Techniczny* >rzyjmuje Zw. 
Makkabi w Warszawie, Plac Żelaznej Brany Nr. 
9 m. 3. 


Gavra 


SEKJCA NARCIARSKA ŻX8, MAKKABI KRA- 
KOW urządza w czasie od dn. 22 stycznia do í, 
lutego obóz narciarski, połączony z kursem dla : 
początkujących i wprawnych w Kowańcu koło No 
wego Targu. Zgłoszenia i informacje codziennie 
między godz. 730 a 830 wiecz. w lokalu klubn- 
wym przy ul. Jagiellońskiej 10 „II. p. Wpisy do 
Sekcji przyjmnje sekretarjat czodz'ennie od godz. 
7—8 wiecz. w lokalu klubowym przy ul. Jagiel- 
łońskiej 10, II. p. Członkowie sekcji korzystają 
z 38-proc. zniżek kolejowych oraz wszelkich im- | 
prez przez sekcję urządzanych. | 


WYCIECZKĘ NARCIARSKĄ NA CZANTORJĘ 
I STOŻEK organizuje w dniach od 14—15 bm. 
Żyd. Akad. Koło Miłośn. Krajoznawstwa. Zgłosze 
unia w lokaln Koła. W dniach od 29 bm. do 6 lu- 
tego dobędzie się obóz narciarski w Bukowinie 
i Zakopanem z okazji Makkabjady Informacje i 
zgłoszenia w lokalu Koła, przy ul. Gołębiej 2, 9, 
tel. Nr. 172-14. 

NA TURNIEJU HOKEJOWYM W SMOKOWCU 
końcowa klasyfikacja dała rezultat następujący: 
4) Prostejov (Cz.), 2) BBTE (Budapeszt), 3) Wäh- 
ring (Wiedeń), 4) CLTK (Pilzao), 5) <TH (Kryni- 
ca), ktory uzyskał zaszczytny wynik z Wahring 
4:1 i BBTE 0:1, 6) Slovan (M. Ostr.), 7) Wysokie 
Tatry. 

DRUŻYNA PINGPONGOWA SAMSONU (TAR- 
NÓW) ołniosła ostatnio szereg sukcesów, zwycię- 
żając Hakoah (Kraków) 6:1 i Makkabi (Kraków) 
6:1. Dalsze wyniki w mistrzostwach pingpongo- 
wych okręgu krakowskiego: azgibor—Makkabi | 
6:1, Wisła—Siła 7:0, Makkabi (Kraków)—ŻTS 4:3, 
IWisła—Hagibor 6:1. Największą seasacją są klę- 
ski Makkabi, zeszłorocznego mistrza Krakowa. 

ZESPÓŁ HOKEJOWY BKE (BUDAPESZT), ; 
który w sposób tragiczny uległ w Krynicy nieda- i 
wno Brandenburgji (Berlin), przegrywając po 3 
tercjach bezbramkowych w 10-mir. dogrywce 0:3, 
zrewanżował się dosadnie, pokonywając Branden- 
Lurg w Budapeszcie 6:0 (2:0, 3:9, 1:0). Temsame n 
udowodnił, że wyrugowanie go z finału krynie- 
kiego było czystym przypadkiem. (—) 

WIELKĄ NAGRODĘ KOLONJI zdobył ne tam- 


tejszym torze kolarskim mistrz świate Michard 
(Francja). 
ANGLIK WILSON wygrał wislki międzynaro- 


dowy bieg na przełaj w Paryż 1, zwyciężając słyn- 
nych biegaczy francuskich Lecierza i Lefebrea 

OLIMPIADA ZIMOWA 1936 R. odbędzie się de- 
finitywnie w Alpach bawarskicn. 

KOMBINOWANY TEAM HOKEJOWY POLSKI 
ma grać w Pradze czeskiej w nadchodzącą sobotę 
i niedzielę na torze sztucznym ze słynną drużyną 
LTC Praha — Bcz odpowiedniego treningu ryzy- 
ko za wielkie, 

ZWYCIĘSTWA NDOKSERÓW POLSKICH w 
Warszawie i Lodzi nad Czech>słowakami dowo- 


„NOWY DZIENNIK“ piątek 13. I. 1933 
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Zakłady Baty w Zlinie 


Słynne zakłady wyrobu obuwia Baty w Zlinie 
stanowią zdaje się jedyay swojego rodzaja wyją- 
tek w czasach obecnego kryzysu. 

Baia w Zlinie nie zmniejszył produkcji, ale u- 
trzymał ją w roku 1931 i 1932 na najwyższym po- 
ziomie. 

Pozatem przeprowadza planowo dalsz:: olbrzy- 
mią rozbudowę swych światowych zakładów. 

Produkcja Baty w Zlinie wynosi około 60 mil- 
jonów par obuwia rocznie, a wartość immobilji 
w Zlinie przewyższa miljard złotych. 

Jak wiadomo, firma ta założgła również fabry- 
kę obuwia w Polsce w Chełmku, gdzie obecnie 
pracuje przeszło 500 robotników i wytwarza się 
ponad 500.000 par obuwia rocznie. 

Wynosi to jednak zaledwie 2 do 2,5 procent 
wszystkiego obuwia, produkowanego w Polsce — 
prawie wyłącznie systemem  rękodzielniczym 1 
chałupniczym. 


SPRAWY SPOŁECZNE. 


Min. Hubicki protektorem 


poradzi eugenicznych 


Minister opieki społecznej dr Hubicki objął pro- 
tektorat nad wszystkiemi poradniami Polskiego 
Towarzystwa Eugenicznego (poradnie przedślub- 
ne, małżeńskie, dla matki i dziecka itd.). 

W Warszawie istnieją już cztery poradnie eu- 
geniczne, a mianowicie: w centrali Polskiego To- 
warzystwa Eugenicznego przy ul. Nowy Świat, 
przy ośrodkach zirowia na ul. Puławskiej i Gro- 
chowskiej, orsz przy ambulatocju.a Kasy Cho 
rych na uł. Wolskiej. W najbliższycm czasie uru- 
chomiona będzie nowa poradnia na Pradze. Po- 


nadto istnieją już poradnie eugzaiczne, prowa- 
dzone przez oddziały P. T. E. w Wilnie, Pozna- 
niu, Białymstoku, Łodzi i Katowicach. —) 


o ŘE E M 
Z EKRANU 
„Biała trucizna“ 


(Kinoteatr „Sztuka“ 


Film ten, osnuty na tle powieści A. Marczyń- 
skiego, służy raczej celom dydaktycznym, chce 
bowiem środkami artystycznemi przekonać wido- 
wnię o szkodliwości i zabójczych wprost wpły- 
wach narkotyków. Cel swój obraz w zupełności 
osiąga, wątpić bowiem należy, by widz, który 
widział Jaracza w tym filmie, szukał jeszcze ra- 
tunku przed sobą samym w „białej truciźnie*, tj. 
w kokainie. Zrozumiałą więc jest rzeczą, że na 
pierwszy plan wysuwa się tu „ra aktorska, a 
przyznać należy, że obsada jest pi:rwszorzędna. 
Obok Jaracza, tego asa polskiej sceny, wysiępuja 
(jeszcze takie „gwiazdy“, jak Maszyński, Olsza. 
Broniszówna i Justjan. Niektóre zdjęcia (jak Wa: 
szawa w nocy, Wisła), stoją na wysokim pozio 
mie artystycznym. Dodajmy jeszcze, że we fil- 
mie występtje doskonała para taneczna — Zizi 
Halama i Feliks Parnell. (si) 
m 6 OO E 


Z SALI SĄDOWEJ. 
Haslo Podwawelskie* 


Wczoraj odbyła się przed tut. Sądem okr. kar- 
nym rozprawa przeciwko Józefowi Kowalskiemu, 
cdpowiedzialuemu redaktorowi „Hasła Podwa- 
welskiego". W piśmie tem ukazał się w paździer- 
niku ub. r. artykuł zawierający szereg obelg skie 
rowanych przeciwko krakowskiej firmie Su- 
chard‘ S‘, A. i jej dyrektorom pp. Laxom. — Obra- 
żeni: firma „Suchard“ i pp. Łaxowie wnieśli przez 
adw. dra Henryka Herza w Krakowie przeciwko 
odpowiedzialnemu redaktorowi Kowalskiemu akt 
oskarżenia. Oskarżony Kowalski nie zjawił się 
osobiście do rozprawy, ale wysłał pełnomocnika 
w osobie adw. dra Lewartowskiego 

Rozprawa, której przewodaiczył sso dr. Stuhr 
musiała zostać odroczona, gdyż wedle obowiązu- 
jącej ustawy grozi za obrazę czci kara do 2 lat 
oresztu, a w sprawach, w którycn oskarżonemu 
zagraża kara pozbawienia wolności powyż 1 ro- 
ku, musi oskarżony osobiście do rozprawy się 
stawić. 

Zastępca oskarżycieli pryw. adw. dr. Herz po- 
stawił wniosek o przymusowe doprowadzenie o0- 
skarżonego do następnej rozprawy. 
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dzą, że ostatnie klęski z Nie.ncami Szwecją były 
następstwem błędów treningowych, walk wewnę- 
trznych, oraz że punkt ciężkości boksu nie leży 
już w 10C proc w Poznaniu i że poziom reprezen- 
tacyjny zawodników się wyrówauje. >) 


CZWARTEK, 12 STYCZNIA. 


Kraków (312,8) 11.10 Przegląd Prasy i Wiado- 
mości inetearologiczne, 11,58 Sy, żuai, tlejnat, 1210 
Konceri: dyr. Ozimibski (Nowowiejski, Fibich, 
Smetana, Czajkowski, Bizet, Łiszt), 13,20 Wiado- 
mości meteorologiczne, 15,10 Wiadomości gospo- 
darcze i cksportowe, 15,25 Gramofon, 15,35 „Dieta 
w chorobach przewodów pokarmowych“ — M. 
Morzkowska, 15,50 Gramof>a, 16,25 Średni kurs; 
francuskiego — L. Roquigny, 16,40 „U Pana Pre- 
zydenta Rzplitej* — odczyt dra B. Hełczyńskiego, 
szefa Kancelarji Cywilnej, 17 Gramofon, W przer-i 
wie komunikaty L. O. P. P. 17,40 dr. W. Lipiński, 
„O pamiętniku lesjonowym gen. Sławoj- Skład-. 
kowskiego”, 18 Muzyka lekka. W przerwie: Wia- 
domości, 19 Rozmaitości, 19,15 „Rzeczy ciekawe”, 
J. Bajsarowicz, 19,30 Kwadrans literacki: Wł. L. 
Ewert —.Humoreska „Puk“ i „Zęby“, 19,45 Dzien- 
nik prasowy, 20—21,30 Muzyka lekka: dyr. Na- 
wiot, K. Horbowska (sopr.) J. Strauss, Siede, Le- 
har, Stolz, Kalman, Maklakiewicz. W przerwie o 
20,55: Wiadomości sportowe i prasowe, 21,30 Słu- 
chowisko „Monsieur Helene" według Glyvsa i 
Franka, 22,15 Muzyka cygańska (z Domu Fukie.a 
w Warszawie), 22,55 Wiadomości meteorolog: x- 
ne i policyjne, 23 Muzyka lekka, 24 Hejnał. 

Warszawa (1411,8) 11,10—19,10 p. Kraków, 19,20 
Wiadomości rolnicze, 19,30—24 p. Kraków. 

Katowice (408,7) 11,40—15,25 ». Kraków i Giel- 
da zbożowa, 15,35—17 p. Kraków, 17 Szwedzkie 
pieśni ludowe — M. Cwojdzińska,  7,45—19 p. 
Kraków, 19 M. Mikuła: Feljeton sportowy, 19,15 
Rozmaitości, 19,25 Wiadomości harcerskie, 19,30 
—24 p. Krakow. 

Lwów (380,7) 11,40—15,50 p. Kraków, 16 „Nowo- 
czesne formy przedmiotów codziznuego użytku — 
H. Wolska, 16,15 Płyty, 16,25—13 p. Kraków, 19 
„Zjazd w Rawie Ruskiej: Augusta II z Piotrem 
Wielkim* — opowiadanie historyczne dra Fila"a, 
19,15 Rozmaitości, 19,30—24 p. Kraków, 24 Trans- 
misje stdcyj zagranicznych. 

Sztuttgard (360,6) 17, 20 Muzyka, 21.20 Słuciowi- 
sko M. Heye'a „Szpiedzy“. 

Rzym (441,2) 13,05 i 17 Muzyka, 20,45 Koncert 
symfoniczny. 

Praga (488,6) 16,10 Muzyka (Weinberger, Debus- 
sy, Goldbach), 19,20 Pieśni słowiańskie, 19,50 So- 
naty Haerdla i Bacha, 2020-22 Słuchowisko. 
22.15—23 Koncert 

Wiedeń (517,2) 11,30 Kwartet, 15,30 Sonata 
Brahmsa, 17 Kapela, 20 Wesoły program, 21 „Ope- 
retka wiedeńska”: Kapela i K. Suk (tenor), 22,45 
Jazz. (7) 
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PRZYTOMNOŚĆ UMYSŁU. 

W kilka minut po alarmie 10caym, który wyr- 
wał ze snu gości hotelowycn, do grupy podnieco- 
nych i skąpo odzianych ludzi, stojących przed pło- 
rącym hotelem, podchodzi jegomość z zapytaniem: 

— Czemu panowie się denerwujecie? Ja ubie- 
rałem się zupełnie spokojaie, wypaliłem papiero- 
sa, poprawiłem nawet krawat. 

— Bajeczne! — woła jeden z podenerwowanyci: 
gości hotelowych, — ałe czemu pan w takim razie 
nie włożył spodni? (—) 


LOGIKA. 

Państwo wybierają się do teatru. Pouczywszy 
nową służącą należycie, wysyłają ją po bilety. 

— Niech Zosia przyniesie dwa bilety do loży po 
ié złotych. 

Po pół godzinie Zosia wraca. 

— I eo, są bilety? 

— Proszę pani tych biletów po 5 złotych już nie 
było, więc kupiłam 10 biletów po złotemu na mie 
sca stojące. (-—4 

SLUSZNY ARGUMENT 

— A czy mogę być pewny.n, że pański šte 
przeciw nagniotkom jest nieszkodliwy? 

— Bezwzględnie, proszę pana! Jeden z !' 
klientów używa go już od ośmiu lat! 
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ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


P. FP. W. KRAKÓW: Niestety nie możemy Sko- 
rzystać. 

KOM., ROPCZYCE: Żydowski Komitet Pomocy 
Kraków, Skawińska 2. 

S. G, TARNÓW: Do druku nie nadaje się. 

N. H, ROP.: Nie możemy skorzystać! 
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Medycy Zydzi nie. dopuszczeni do zajęć 


e 


w zakładzie anatomicznym 


znowu sprawa trupów żydowskich 


Onegdaj studenci medycyay drugiego roku Uni- 
wersytetu Warszawskiego powinni byli uiścić po 
10 zł w zakładzie anatomicznym za używane pre- 
paraty. Kiedy studenci Żydzi zgłosili się, aby za- 
płacić za preparaty, oświadczono im, że opłata ta 
nie będzie pobrana od nich, bo niema w zakładzie 
anatomicznym zwłok żydowskich. 

Warto zaznaczyć, że dopiero w ubiegłym tygo- 
dniu zakład anatomiczny zwrócił się do Tow. „O- 


statnia Posługa z prośbą, by towarzystwo zaję- 
ło się pochowaniem 123 zwłok żydowskich, które 
dostarczone zostały przez szpital żydowski, miej- 
ski zakład wychowawczy dla poadrzutków żydow- 
skich, oraz „Zofjówkę* w Otwocku. 

A obecnie ten sam zakład nie chce dopuścić stu- 
dentów- Żydów do zajęć praktycznych rzekomo 
dlatego, że niema zwłok żydowskich. 


Prezes kakału tarnobrzeskiego 


rzuca okydne oszczerstwa na Zydów 


Z Tarnobrzega piszą nam: 

Sprawa wyboru, jednego z czynnych członków 
Agudy, przewodniczącego kahała QOzjasza Osta, 
na członka Komisji Szacunkowej dla podatku do- 
chodowego na pow. tarnoprz*ski, przyczyniła się 
do wydokycia na światło 4dzieane niebywałego 
wprost skandalu. Udało się ho vie.n stwierdzić, że 
pan ten w podaniu, skierowanen do Władzy w 
związku z prośha o darowanie nu vewnei kary, 
powołuje się na to, iż „ściga i potępia antypań- 
stwowe obozy i ze sjonistami, którzy chcą mieć 
państwo w państwie, prowadzi aieastanną walkę, 
o czem naszym miejscowym władzom jest wiado- 
mem“. W nadniienionej prośbie chwali się tenże 


pan, iż pracował eaergicznie i skutecznie na rzecz 
BBWR. i że jego praca była bez jakichkolwiek ko- 
rzyści materjalnych, lecz li tylko ze szczerego pa- 
trjotyzmu. 

Społeczeństwo żydowskie, do głębi oburzone 
tym faktem, żąda bezzwłocznego ustąpienia Usta 
ze stanowiska przewodniczącego kahału, którego 
to stanowiska nie jest godzien. 

Sprawą tą zajmie się też niewątpliwie Koło Ży- 
dowskie dla wyświetlenia, jak to niektórzy agu- 
dowcy „bezinteresownie* pracujący przy wybo- 
rach, żądają zapłaty za swe asłagi, świadczone 
rzekomo li tylko ze „szczerego patrjotyzmu*. (—) 
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Traciczne żniwo kryzysu 


Onegdaj we wczesnych g>dzinach rannych ro- 
zeszła się po Lwowie wiadomość w tragicznej 
śmierci znanego w szerokich sferach lwowskich 
przemysłowca naftowego, inż. Władysława de 
Sajo „prezesa Związku polskich przemysłowców 
naftowych i wiceprezesa nowozałożonego Związ- 
ku producentów ropy. Śp. inż de Sajo zajmował 
mieszkanie przy ul. Akademickiej 5 i w nocy po- 
pełnił samohójstwo. strzelając do siebie z rewol- 
weru w skroń. Tragiczaie zmarły był do nieda- 
wna zamożnym człowiekiem. Silny kryzys odbił 
się na interesach śp. inż. de Sajo. Posiadał on 
trzy kopalnie. W ostatnich czasach nie mógł wy- 
wiązać się ze swych zobwiązań i popadłszy w 
depresję duchową, postanowił odebrać sobie ży- 
cie. Zamiar ten powstał jeszcze w ciągu dnia, 
w którym napisał szereg listów do rodziny i 
przyjaciół. W listach do rodziny zmarły pozosta- 
wił szereg dysp>zycyj szwagrowi i personelowi 
hiurowemu. Zostawił też dysp>zycje co do wy- 
chowywania dwojga dzieci swego brata, któremi: 
się opiekował Zmacły tragicznie przemysłowie: 
padł ofiarą walki przemysłu 1aftowego z kart- 
lem naftowym, który zwalczał. Śp. inż. de Sajo 


należał do Pierwszej Brygady. W obecności pro- 
kuratora dr. Cygana odczytano pozostawione 
przez zmarłego listy do rodziny i przyjaciół. W 
liście do swego szwagra zmarły pisze: „Kochany 
Antku! Jestem już tak zmęczony przesileniem go- 
spodarczem i walką z kartelem, że dłużej żyć mi 
się nie cbce. Całe szczęście, że człowiek może 
żyć tak długo, jak zechce...“ 

Z Warszawy donoszą: Od wielu łat w domu 
przy ul. Bonifraterskiej 27 mieszkał 57-letni Ber 
Korensztajn, kupie: hranży rybnej. Jeszcze kilka 
lat temu hył zamożnym kupzzm branży rybnej. 
Prowadził wielkie interesy w bazarze Orzecha 
(Franciszkańska 19). 

Ostatnio jednak popadł w kłopoty materjalne. 
Miał długi, z których nie mógł się wywiązać. O- 
negdaj miał zapłacić wekseł na 300 zł, na co nie 
miał pieniędzy. We wtorek rano vyszedł z domu 
jak zwykle. Domownicy myśleli, że udał się do 
bazaru. Tymczasem o godz. 10 rano jedna z lo- 
katorek domu udała się na strych i znałazła tam 
wiszącego Bera Korensztajna. Na alarm przy- 
biegli lokatorzy. Pomoc okazała się spóźniona. 
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Komisarz wkahaie wielickim 


Nasz korespondent wielicki donosi: 

W najbliższych dniach należy się spodziewać 
zamianowania komisarza w gminie żydowskiej 
w Wieliczce. Szereg bowiem posiedzeń nowo wy- 
branego Zarządu nie doszło do skutku. Ostatnio 
poleciło Starostwo powiatowe krakowskie zwołać 
poraz ostatni wybrany Zarząd na posiedzenie 
konstytuujące. Starostwo reprezentował p. mgr. 
W. Chrapowicki, posiedzenie jednak nie doszło do 
skutku, gdyż część ortodoksów uie przybyłu, a 
sjoniści złożyli deklarację prote-tującą przeciw 
bezprawnemu przeprowadzeniu wyborów i opu- 
Ścili posiedzenie. Kwestja więc zamianowania Ko 
misarza rządowego w gminie żydowskiej w Wie- 
liczce jest przesądzona. 


Odczyt endeka w ukraińskiej 
„Proświcie* 


„Kurjer Lwowski“ donosi z Brzeżan, że zjecbał 
tam h. minister oświaty prof. Stanisław Grabsk' 
z referatem o Małopolsce Wscnodafej Prelekci: 
miała się odbyć w sali „Sokoła* Na trzy godziny 
przed zcbraniem, nadeszło pismo do organizato- 


rów zebrania od prezesa „Sokoła“. który donosi, 
że wskutek przeszkód natury regulaminowej „So- 
koła”, uchwały zarządu I nicezzłoszenia zebranie 
do starostwa, odwołuje zgodę na wynajęcie sali. 
Organizatorzy zwrócili się tedy do gospodarza u- 
kraińskiej „Proświty*, od którego bez przeszkód 
otrzymali salę dla przywódcy i teoretyka obozu 
endeckiego, który referował na temat „katastro- 
felnego stanu polskości w Małopolsce Wschod- 
niej”. 
lie kosztuje chieb w Polsce 

Według urzędowych danych najdroższy chleb 
(39 gr za kilo) jest w Drohobyczu, a najtańszy 
we Włocławku (23 gr). 

Brano pod uwagę 65 proz. chleb żytni pytlowy. 
którego cena wynosi w Warszawie 35 gr za kg. 


B. proś. uniwersytetu skazany 
za oszustwo 


Przed sądem okręgowym w Warszawie stanął o 
"cgdaj Ł prof. fizyki ; matematyki na maitwersyte 
.c war.zawskim, LuciaL S emiński. Prof, Siemińsk 
Kar2. rv był o *© że rerrał od dwóch staruszek 
sumę 560 sł. tyuidem wsynagrodzenia 2a przyjęcie 


ę 
cięcego przy ul. św. Zofji. Dziacko jednak wśród 


i / f 
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staruszek do schroniska u'a starców. Proli, 5=wfi- 
ski ms wystarał się o mie sce w domu starców. a10- 
li pieniędzy staruszkom ne zwrócił. Sąd skazali Sie 
mińskiego na 6 miesięcy w'ęzienia. 


Sensacyjne aresztowanie 
w Warszawie 

Znany z procesu o o'ze>erstwo przeciwko b. wi- 
setinisli owi Stanzyńsk enw, Stefan Olpiński zesiuł 
cnegda; w Warszawie aresztowany nod zarzitem 
upraw znia bigami. Jak sę okazuje Olpińske piraz 
pierwszy ożemił się w r, :616 Z jakąś baronówną wę 
gierską następnie w r 7018 zawarł drug: związek 
tnałżeński a ostatnio ożen się z — Klusiewiczównię. 
Faso: higamii nastąpił pr.: zawarciu drugjego związ 
ku małżeńskiego, Przesłichanie Olpińskiezo irwało 
kilka zcdejn. Sędzia zde.vdowa! pozostawić Oipiń- 
skiego Ra wolnej stopie 
Księżna Korybut—Woroniecka 
przed sądem apelacyjny m 

Sad apelacyjny w Waerizawie rezpatrywał osta- 
tnie sersacyiną sprawę ks.ężiicj Zoiji Korybut-Wo- 
rolmeckiej, zabójczyni przemysłowca i kupa warsza 
wskiego Bmnona Boya. Sąd skazał Wororiecką na 
3 lata w”ęzienia z zaljisze« em aresztu śledczego, 
czyl’ podwyższył jej karę, albowuem sąd okręgowy 
skazał ją na 3 lata wierczy. 
Okropna Śmierć dziecka 
obianego wrząitkiem 


Tragiczny wypadek wydarzył się 
w rodzinie Hermana Weissa, właściciela pralni 
przy ul. Grodeckiej 11. Weiss przyprowadził do 
rodziców swoich pótoraroczną córeczkę, która ba 
wiła się z swą babką. W pewaym momencie dzie« 
cko weszło do kuchni, gdzie służąca chciała je 
wykąpać. W tym celu nastąwiła na kuchnię wo- 
dę w baniaku i przygotowała wannę. W momen- 
cie, gdy woda odpowiednio się ogrzała. służąca 
rozebrała dziecko, poczem z baniuka zamierzała 
przelać wodę do wanienki. Nagle urwało się ucho 
haniaka i na dziecko wylała się cała wrząca: wo- 
da. Nieszczęśliwa dziewczynka doznała poparze- 
nia drugiego stopnia i przez lekarza pogotowia 
ratunkowego odwieziona została do szpitala dzie 


we Lwowie 


okrópnej męczarni zmarło. Nieszczęśliwej rodzi- 
nie towarzyszy powszechue współczucie. 


74 letni rejent skazany 
na 112 roku więzienia 

W sierpniu br. wykryto nadużycia na szkodę 
Skarbu w kancelarji rejenta Eugenjusza Trojanow 
skiego w Warszawie przy ul. Piotrkowskiej 18. 
Nadużycia sięgały sumy 22 tysięcy zł Onegdaj 
rejent Trojanowski stanął przad Sądem okręgo- 
wym, który skazał go na półtora roku więzienia 
oraz 5.000 zł grzywny. 

Ze względu na sędziwy wik oskarżonego (74 
lata) zawieszono mu karę więzienia na 3 lata. 


Oszustwa stemplowe 


Z Katowic donoszą, że na zarządzenie sędzie- 
go Śledczego aresztowano trzech braci Stępieniów 
a mianowicie aplikanta adwoxzackiego Stanisława 
Stępienia, właściciela biura porad prawnycb dra 
Tadeusza Stępienia i urzędnika skarbowego Je- 
rzego Stępienia. Aresztowanie nastąpiło pod za- 
rzutem oszustw stemplowych na szkodę skarbu 
państwa. Aresztowani mieli posługiwać się uży- 
wanymi stemplami, przyczem manipulacje te trwa 
ły cały rok, a praktykowane były na terenie Kró- 
lewskiej Huty i Katowic. 

—— og0—— 


KRONIKA TARNOWSKA 


— FCSEŁ Z BB, CZY KOMINIARZ, Sekcja dra- 
matyczna TURu przygorcwała farsę „Poseł z BB, 
czy kom mianz*. W ostat ej jednak chwili przedstaw 
wienie odwołano Da skutek zakazu Starostwa, które 
zabromio wystawieuja tuki- 

— KRWAWA WALKA POLICJI Z BANDYTAMI. 
Policia otrzymała poufna wiadcmość, Że w dome 
Zofii Matłok w Chyszow:s ukrywa Się poszukiwana 
od dłuższego czasu sząń:a groźnych bandytów. Po 
cja wysłała natychmias: »lny patrol policyjny do 
Chyszowa. W chwiii, gdy ratrol zbliżał się do domu 
Matłokowej bandyci poczęli z ukrycia ostrzeliwać 
policję, przyczem jeden z posteminkowych, Włady” 
sław B mba został ran:9y. Bandyci uinknęłi w po- 

| .e. gdzie wkrótce zniłdł Mmo _ aatymiastowego 
| peścigu, szajki nie schwgtana, 


0D NASZYCH 


Z Jarosławia 


(ER) OTWARCIE NOWEGO LOKALU TOW. 
„DROR“, Ostatnio odbyło się uroczyste poświęce- 
nie nowego lokalu Stow. gimn. sport. „Dror“, któ- 
ry po fuzji z „Hapoelem* rozrósł sie w poteżnv 
cśrodek sportu żydowskiego, liczący ponad 200 
członków .Nowy lokal, obaj nujący 4 pckoje spro- 
sta wzmożonym p>tczebom towarzyskim „Droru* 
i stwarzając centrum sportu żyiowskiego, pchnie 
g` zapewne na szersze tory wv naszem mieście. 
Otwarcia dokonał prezes Tow. dr. Mayer. Po po- 
milaniu w imieniu Komitetu Lokalnego Org. 
Sjon. przez tow. dra Rabinowicza i innych dele- 
gatów referat o sporcie wygłosił p. mgr. Eichen- 
wald. 

„KWRIAH'". Z inicjatywy hebrąistów przy Unji 
Sion. Rew. założona została „Iwriah“, którą kie- 
ruje tow. Charytan. Działalność zapoczątkowano 
cyklem referatów z dziedziny judaistyki i nowej 
literatury hebrajskiej, wygłaszazych w każdy pia 
tek wieczór. 

„UNEG SZABAT". Staraniam Tow. „Bnej Sjon“ 
odbywają się co sobotę wz>ram pa!estyńskim w 
lokalu tego Towarzystwa „Oneg Szabat”, cieszą 
cy się bardzo silną frekwencją, a to dzięki swo- 
bodnemu nastrojowi, dobrym referatom i ożywio 
nej dyskusji. 

WIECZÓR CHANUKOWY BZKOŁY ŻYDOW- 
GKIEJ odbył się w sali Jad Charuzim, przy 
szczelnie wypełnionej sali j stanowił bardzo wiel 
ki sukces. 

AKCJA NA Ż. F. N. Ostatnio bawił w naszem 
n.ieście tow. dr. Gnitesdiener, który wygłosił w 
przepełnionej sali Jad- Charuzim na zgromadze- 
niu ludowem referat, zaś następnego dnia w sali 
Bskoły żydowskiej dwa referaty: dla młodzieży 
1 Mizrachi. Ponadto odbyło się z udziałem Go- 
ścia posiedzenie rozszerzonej Komisji ż F. N. 
na której omówiono plan pracy. 

Z ZYCIA ORGANIZACYJNEGO. Dnia 22 ub. m. 
odbyła się w salach Klubu Towarzyskiego pod 
przewodnictwem tow. dra Rsslera herbatka or- 
ganizacyjna akademików, na której po ożywionej- 
dyskusji uchwałona wstąpić do „Bnej- Śjonu* i 
stworzyć w nim sekcję akadamicką. Nowo utwo- 
rzona Sekcją akademicka liczy prawie 50 człon- 
ków. Dzięki tej akcji udało się wypełnić dotkli- 
wą lukę dotychczasowego życia organizacyjnego, 
polegająca na tem, że młodzież akademicka sjoń- 
ska nie była zupełnie zorganizowana i w więk- 
sgej części nie brała czynnego udziału w życiu sjo 
nistycznem, 
` W zwiazky z powstaniem sekcji akademickiej 
odbyło się w dniu 1 bm. Nadzwyczajne Walne 
Zebranie Stow. Bnej Sjon, na którem wybrana 
nówy Wydział g zasłużonyn dotychczasewym pre 
zesem tow. Graffem na czele. 

Dnia 25 ub. m. odbyło się zwyczajne Walne ze- 
branie „Tarbytu”, na którem wybrany został no- 
„wy Wydział z tow. drem Reslarem ba czele 
© Tegoż dnia odhył się zjaąd wierowników oddzia 
łów Bejtaru całej środkowej Małopolski, zorga- 
nigzowany przez tutejaza Komeadę Bejtaru. Zjazd 
powitał i otworzył tow. Potascher, prezes Unji 
Sjonistów rewizjonistów, paczem imieniem Ko- 
mitetu lokalnego przywitał zjazd tow. dr. Resłer. 
Pe przemówieniach delegatów Mierachi, młode- 
go Wiza | Menory wygłosił referat tow. mgr. 
Tencer. Zjagd obradował dwa dni. 

WYBORY DO RADY MIEJSKIEJ odbędą się 
najprawdopodobniej w najbliższym ozasie według 
starej ustawy samorządowej. Wybrana ma być 
połowa radnych wylosowaocych 4 powodu upły- 
wu kadencji z początkiem ub. roku. 

Z KAHAŁU. Tutejsze Starostwa odmówiło roz- 
pisania wyborów do kahału, mimo npływu ka- 
dencji dotychczasowych Wład”, motywując krok 
swój tem. że rozporzadzenie wykonawcze z r 
1930 normujące skład Władz gminy żydowikicj 
wydane zostało tylko celem przaprowadzenia ów- 
czesnych wyborów, niema zaś mocy obowiązują- 
cej na następne wybory. Starostwo więc zasłania 
się tem, że dopóki nowe rozporządzenie wyko- 
nawcze wydane nie będzie, wybory nie będą mo- 
gly być rozpisane. Na skutek powyższego stanu 
rzeczy nle należy oczekiwać zapowiadanych na 
początek bieżącego roku wyborów, przynajmniej 
w najbliższym czasie. 

Kabal rozpoczął wydawanie obiadów dla bic- 
dnej ludności. Na ten cel zostały oddane w bu- 
dynku knhału dwie sale, gdzie wydaje sie okole 
200 obiadów mięsnych w cenie po 10 gr. Onegdaj 
odbylo się otwarcie lokalu na ten cel przezna- 


„NOWY DZIENNIK“ piątek 13. I. 1933 


czonego, którego przy udziale reprezentantów 
Władz i instytueyj dokonał wiceprezes Zarządu 
kahalu p. dr. Ettinger. Akcja pomocy najuboż- 
szym w obecnych ciężkich czasach spotkała się 
ze szczerem uznaniem calego społeczeństwa. 

TOWARZYSTWO PRAWNICZE. Z inicjatywy 
Naczelnika tutejszego Sądu p. radcy Różyckiego 
i p. dra Schorra założono w Jarosławiu Towa- 
rzystwo prawnicze, obejmujące wszystkich dyplo- 
mowanych prawników celem wzajennego kształ- 
cenia się. Towarzystwo obejmuje sędziów, adwo- 
katów, aplikantów sądowych i adwokackich oraz 
urzędników Innych Władz z wykształceniem pra- 
wniczem. Na czele stanął tymczasowy komitet zło 
żony z p. radcy Różyckiego, p. mec:nasa Schorra 
i p. rejenta Ganthesa. Dotąd odbyły się dwa re- 
feraty, dra Schorra: o nowyn koleksie postępo- 
wania cywilnego i dra Roieabłitha o nowej or- 
dynacji egzekucyjnej. 

ECHA BRATOBÓJSTWA. Emil Rosenberg, któ- 
ry zastrzelił niedawao swego umysłowo chorego 
brata 13 strzałami rewolwerowemi (o czem „N 
Dziennik“ doniósł), został przadwczoraj przez 
prokuratora przy Sądzie okręgowym w Przemy- 
élu wypuszczony na wolność. Czys popełniony Z0- 
stał zdaje się w stanie silnego zabnrzenia psychi- 
cznego, zwłaszcza, że oskarżvay cierpiał już nie- 
gdyś na chorobę umysłową. 

Z SALI SĄDOWEJ. Onegdaj odbyła się w tutej- 
szym Sądzie sensacyjna rozprawa przeciw Stefa- 
nowi Stamirowskiermu, podajązenu się za współ- 
pracownika czasopisma „Opieka Pracy“ i Włady- 
sławowi Rakowskiemn h. podinspektorowi pracy 
we Łwowie o wyłudzenie i oszistwo, popełniane 
w ten sposób, że abaj mieli rzekomo wyłudzać 
ogłoszenia dla nieistoiejącego pisma i uzyskać w 
ten sposób znaczniejsze zaliczki. W wyniku roz- 
prawy Rakowski skazany został 1a 6 miesięcy 
więzienia z zawieszeniem wykonania kary na 2 
lata, za$ Stamirowski uwoiniony został od winy 
i kary. Wyrok wywołał żywe echo w Jarosławiu. 

MARKABIADA, Tutejszy Komitet lokalny przy 
stąpił do organizowania wyciaczki na Makkabia- 
dę do Zakopanego. Zgłoszenia przyjmuje sekre 
tarjat Org. Sjon. 


Z Bochni 


WYBORY DO KAHAŁU. W najbliższych tygo- 
dniach odbędą się u nas wybory do gminy żydo- 
wskiej. . 

WALNE ZEBRANIE „OGNIJKĄ*%. Onegdaj od- 
było się u nas walne zebranie członków Stow. 
słuch. U. J. „Ognisko“. Po burziiwej dyskusji wy- 
rażono znaczną większością głosów ustępującemu 
zarządowi wotum zaufania. Wybory nowego za- 
rządu udowodniły, że ogromna większość młodzie 
ży akademickiej stoi niezłonnie przy sztandarze 
bialo- niebieskim. Wybrani zostali z bleku sjon. 
Mgr. Dawid Braw prezes, Jakób Steinlauf wice- 
prezes, Natan Wanderer sekr, Marznówna skar- 
bnik, oraz Mgr. Schwimmer, Blunówna i Korn. 
Pozatem weszli do wydziału Karpf i Einhorn. 
Centrala krakowska poleciła rut. zarządowi „O- 
guska", by zainteresawał agaadami samopomocy 
akademickiej również społeczaństwo żydowskie 
Bręeska i Wiśnicza. 

„ORG. HASZOMER HADATI* urządziła pod- 
czas Chanuki piękną wieczocynkę Chanukową. 


Z Wieliczki 


Zreaktywowane przed  dwdma miesiącami 
„Stow. młodz. żyd. im .A. Hiracha" rozwija Þar- 
dzo pożyteczną działalność na te-enie naszego 
miasta. Urządzane co tydzień referaty publiczne 
cieszą się wielkiem powodzeniem, v czem świad- 
czy liczna frekwencja gości. Referaty wygłosili: 
dr. M. Korzennik, dr. J. Bach z Palestyny, dr. J. 
Damm, M. Boruchowicz, pof. L. Rozner, dr. S. 
Stendig. Na nrządzonej wieczornicy chanuko wej 
piękne przemówienie wygłosił prof. M Szmule- 
wicz. 


Bardzo imponująco wypadła również Akade- 


mja Żałobna, ku czci niezmord»wanego orędowni- 
ka myśli sjońskiej :i 
przez tow. A. Haadler::. 


1. Hirscha. Po zagajeniu 
przemawiali prezes Lok. 


KORESFONCEN 
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Tym P. 1. prenuneratorom, którzy nie wyrów- | 
nają bezzwłocznie zaległości, vstrzpyst ; | 
? ćpiem 17-go b. w. wysylke reszego pisma. 
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Kom. M. Klinghoffer, mgr. H. Königsierger oraz 
dr. i. Kraus, podnosząc zaslızi Zmarłego dla sjo- 
nizmu i społeczeństwa wielickiego. Jak rok rocz- 
nie złożyła wdowa po błp. A. Hirschu w dzień 
rocznicy 100 zł. na Ż. F. N. 

Uroczysty przebieg miał tasże bankiet, urządgo- 
ny przez „Stow młodz. żyd. im. A. Hirscha” na 
cześć tow. dra Jakóba Damma, który po 7-letnim 
pobycie w Wieliczce opuścił 1asze miasto Ban- 
kiet był wyrazem czci i uznania, jakiem tow. dr. 
J. Damm cieszył się wśród wszystkich sjonistó w 
wielickich. Otwarcia dokoaał tow. S. Perlberger, 
poczem kolejno wygłosili przəmówienia: preses 
Stow. A Händler, prezes Lok. Kom. M. Klingho" 
fer, przedstawiciel „Ari“ M. Kown, imieniem Unji 
sjonistów- rewizjonistów  Bejtara, dr I. Kraus, 
oraz dr. J. SchAchter. Poszczególni mówcy pod- 
nosili zasługi tow. dra Damma, który rozbudaił 
sjonizm w Wieliczce, dodając na każdym kroku, 
szczególnie młodzieży, bodźca do pracy. Brał u- 
dział we wszystkich akcjach, wywiązując się do- 
skonale ze swego zadania. Wkońcu tow. dr. Damm 
podziękował wszystkim w serdecznych słowach, 
przyrzekając równocześnie stanąć na każde za- 
wołanie do dyspozycji. Bankiet przeciągnął się w 
miłym nastroju do samego rana. 

Z okazji Chanuka odbyła się staraniem Org. 
Kobiet Żyd. „Wizo” zabawa dla dzieci, która uda- 
ła się znakomicie. Doskonale przemawiała tow. 
L. Kichlerówna, a na program złożyły się jeszcze 
tańce oraz sztuczka świetaie przygotowana przez 
p. M. Klelnbergerową. Po przedstawieniu rozdzie- 
lono licznie zebranysi dzieciom podarunki chanu- 
kowe. (—) (Zetes), 


Z Oświęcimia 


Z okazji s.wiąt „Chanuka" odbyło się u nas w 
sali hotelu „Herz“ wielkie zebranie —. urządzone 
przez tutejszą komisję K. K. L. Zebranie, w któ- 
rem wzięły udział tłumy publizzaości, zagaił tow. 
Hans Lów, poczem wygłosił dłuższy i piękny re- 
ferat o obecnej sytuacji w sjoniżmie tow. rab. 
Awigdor z Andrychowa, apslując równocześnie v 
gorących słowach o poparcie K K. L. Zebranie, 
które miało nader imponujący przebieg zamknięto 
odśpiewaniem „Techzakny*. 

Sekcja dramatyczna org. „Hitachisth* odegrała 
w ub. wtorek z powodzeniem papuiarny dramat 
pt. „Di puste kreczme”. Z amatoró w wyróżnili się: 
Pp. Kleinhandłer, Chameides, Fischer i p. Katzó- 
wna, Bodnerówna, oraz Farberówna  Reży:erja 
spoczywała w rękach tow. dra Bandlera, Strona 
techniczną kierował tym razem tow. Szymon 
Schrótter. 

W ramach cyklu odczytów, urządzanych przez 
tut. „Ognisko“ wygłosił mec. Marek Druks z Prze- 
worska, bawiący chwilowo w Oświęcimiu, refe- 
rat nt.: „Eryka Spinozy”, w którym dał wnikliwa 
analizę wielkiego filozofa. Referat ten spotkał się 
z dużem zainteresowaniem, licznie zebranego au- 
dytorjum. 

Wspomnieć również należy, że w kabale naszym 
wykryto ostatnio wielkie nadużycia. Afery tej, ze 
względu na toczące się dochodzenie, narazie nie 
publikujemy, Społeczeństwo żydewssie  Oświęci- 
mia wyczekuje jednak z wiełką niecierpliwością 
decyaji Zarządu w tej sprawie i domaga się jak- 
najeuergiczniejszego ukarania wiooych Do spra- 
wy tej w następnej korespodencji powrócimy 
(Fesv.) 


= 
Z CZUDCA. 


Onegdaj odbyło się w naszem miasteczku zebra- 
nie szeklowców na którem został wybrany now: 
Komitet Lokalny: tow. Meier Mandel przewod. 
tow. Chaim Bertram zastęp. przewod. i ref. mlo 
dzieży, tow Symche Bertram ref. Ż. F. N i sekro- 
tarz oraz członkowie Frydka Baakówna, Jakó* 
Fuhbach. 

W ub. tygodniu z ramienia Ź. F. N. odbyla Sv 
piękna uroczystość chanukowa. Uroczystość »* 
gail ref. Ż. F N. tow. Symche Eertram. Z refer- 
tem okolicznościowyn wystąpił były przewod 
tow. Józef Hausner. Deklamowały Bankówna Ra- 
cbela i Schpeiserówna Pepka. Czysty dochód na 
2 F. N. oraz dla bibljoteki. (—) 


Rok ili. 


ouch sjonistyeznej m 


Gdy Herz ogłosił -wa broszurę o „Państwie 
Zydowskiem*, pierwsi — a z początku może je- 
dywi. -- którzy stanę* na jego wezwanie, to 
by.i skademicy. Tysiace ich wyrosło iakby z 
pod ziemi, którzy w'sasowali do Wodza ów 
historyczny manifest wx.deński, w którym za- 
żądali cdeń. by stanął sa czele ich szeregów. 
rosnących z każdą ch» a, i oni też iako pierw- 
si pod,ęli walkę o realizację jego kró!ewskie- 
go snu”. O dziwo! Ci quteligenci żydowscy, któ- 
rzy byli imteligencią wszystkich narodćw, elitą 
wszystkich kultur, ty *: nie inteligencią żydor 
wską. ta asymiacja ** tans. jako pierwsi po- 
wrócili do żydostwa i jako pierwsi powrócił 
do kran żydowskiego W rosępnych osiem- 
dziesiątych latach ub. złego wieku. wśród kil- 
kvdziesięciu, którzy rzucili hasło: B I. L. U 
Meit Jakow Lchu W*relchu) była przewaga 
studentów, opuszczających uniwersytety. zary 
scwuiąc drogę chaluct;: » 


Akademik żydowski zależał do budowniczych 
Organ.zacji Sionistycz: «e; Przeciwnicy sjoniz- 
mu gdy «chcieli go oś': eszyć. zdyskredytować 
w G6czaąch „poważnych bywateli*. mówili a sio 
niźmie jako o „ruchu st. denckim". Był nim rze 
czyw. cie i to było może jedną z gwarancyj je- 
go „czmachu i rychłe potęgi. 


H. 


Nie o peany wspa?:łe. przeszłości chodzi. 
ae c uprzytomnien 2 smutnej teraźniejszości. 
Na uiicy żydowskiej «: akademiku żydowskim 
głucho Nalwyżej słychać na jesień jego la- 
ment... Akademik żyd+wski. wprawdzie nie ja- 
ko jednostka. ale jak» czynnik zbiorowy. znikł 
z Orgawizacji Sionisty.znej. Skoro jest już w 
modzie używać |rzykiedów z dziedziny milita- 
rystycznej (wszak ży «my w okresie rozbroje- 
nia motalmezo), powie.!zzałbym. że niema w Or: 
ganizacii Sjonistycznej .pułku* akademickiego- 
Jesteśmy rozsiani po różnych obozach. Spot- 
kasa akademika wśród „starszych * Znajdziesz 
go w *zeregach orgauzacyj młodzieży jako ta- 
kiei ewentualnie tu i ówdzie drobne grupki 
zrzeszonej młodzieży axademickiej. ale w kon- 
cercie sjonistycznym brak głosu młodzieży a 
kade:nickiej. Są *ylku akademicy siowstyczni. 
niema natomiast sjon.:tycznej młodzieży aka 
dernichiej! 


ya 
, 


A tych akadem ków s.onistycznych jest coraz 
mnie. Dziesiątkuje nasze szeregi komunizm. — 
to tego nie widzi. për ślepy. albo zamyka o- 
czy. Młodzież żydowska zagranicą śpiewa Mię 
izynaioedówkę. Dziw'ci: się temu? Nie należy 
ego czynić, iecz pam.ętać o tem. że nigdy nie 
słyszą Hatikwy. Ale . w krajach gęstych sku- 
pień zydowskiej młodzeży akademickej wzra- 
sta w siły komunizm Niektórzy mają na to. 
prócz kwania głową ie stereotyrową odpo- 
wiedź: rędzą materiacia, prześladowania, krzy 
wdy., więc nic dziwneg: 


Nieprawda. Wzras:a,ące zradykazowanie 
nie iest tylko wyraze:r pozgarszania się sytuacji 
meierjalnej młodzież; żydowskiej. Wszak ma: 
sy 'udcwe są o wiel: siis'ej dotknięte kryzysem 
zespotarczym, zlę jednak, zdy znalazła się sil- 
na organizama deowa zdała ona stworzyć 
wprost potężne. dziesia:ki tysięcy liczące kad- 
ry na:lepszej. doskonułk. młodzieży sionistycz- 
nej ulirananodowej w najscpszem tezo słowa 
zraczen u. sionistycza** bez kompromisów i za 
s'rzeżeń Lata kryzys: światowego ‘o okres 
odrodzenia młodzieży sonistiycznej w postaci 
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ruchu chalucowej mtiizieży ozgólno-sionstycz- 
nej. Czy u niej nie dzialają prawa kryzysu go- 
szodarczego? 

Prawda tkw: w tez», że sonizm nie jest wy- 
razem prosperity ani wahań na Wall-Street, Si- 
ła sjionizmu — choć ka «uje to z materializnem 
dziejowyum — jest wyrazem napięcia ideowego 
sionistów. Jeśli komurizm się panoszy, jest to 
tyiko wyrazem naszej itercy, naszego rozbicia, 
naszego defetyzmu. I a echaj mi woln'. będzie 
zacytować mądre słov'» Lenina: „Jeśli dojdzie- 
my dc władzy, to nie iyle dzięki nasze’ mądro- 
Ściz ile głupocie naszych przeciwników“. 


rv. 


Ruch akademicki ma swą olbrzymią rację 
bym: Często słyszyniy ud kerowników organi 
zacyj wychowawczyca ułodzieży: 1) młodzież 
akademicka jest przedrwszyskiem ma'eriatem 
liczbowo ograniczony.: 2) akademik. zaabsor 
bewany studjam. pracą zawodową sią okoli- 
cznośc: jest bez porównania większym oportu- 
nista «eowym i wsriz*ek tego bardziej opor- 
nym st uczynić ze s,„onizmu wyłączną treść 
życiową Wnioskowanie błędne i zgubne w sku- 
tkach. Prawdą jes. że akademików jes: bez po- 
równania mniej, ale s.ła organizacyj akadem:c- 
kich nie leży w ich rmrasowośŚci ale w tem. że 
każda ednostka „est przyszłym kierownikiem 
pewnej placówki spol::znej, skąd może wywie- 
rać ogromny wpływ na pewne odcinki życia 
społecz:ego w duchu :ionistycznym. Nauczy- 
ciel-sjenista może całe pokolenie młodzieży do- 
jrawadzać do swniz: u tak samo inżynier, le- 
karz. adwokat i * d :iczą wpływać sionistycz- 
nie na swoje szersze 9 «:czenie. I dlatego pozy” 
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skać jednego akadem™ka. znaczy więce;. aniżeli 
pozyskać inną jednoz'kę, bo oznacza ta pozy- 
skunie przyszłego kisrownika placówki spote- 
cznej iem wpływowsze:, tem szerszej, im bar 
dzie; wartościową ie.t dana jednostka. I dalej 
należy ramiętać o jedne: rzeczy, która jest wła 
Śścwie konsekwencją 'ego, cośmy powyżej po- 
wiedzieli. Siła każdego ruchu polilycznego za- 
leży głównie od tego. czy zdołał on pozyskać 
dla siebie inteligencją damego społeczeństwa. 


Gdy w swoim czasie toczono w żydostwie 
ów nieszczęsny spór, czy język żydowski czy 
hebrajski, łednym argurentem słówn e uzasa* 
dmiał Dr. Thon (Zion. E:says' twierdzenie, że ję- 
zyk żydowski mie stanie się nigdy ręzykiem ży* 
dostwa. ale przeciwnie. skazany jest na zagła- 
dz a m'anowicię tem, że imteligencja żydowska 
nie zna i nie używa izcyka żydowskiego. I jeślł 
dziś na ubcy żydow:k'ej u nas w Polsce poja- 
wito się nowe stronmi: wo — Aguda, — które 
pretenduje do objęcia hecemonii w życiu żydo* 
wskiem, to nie bez~ zramowością , Agudy*, 
ale tym samym argur:entem uzasadniam swe 
twierdzenie. że znikuc cna z powierzchni dzie- 
jcwej. a mianowicie ten: że nie posiada... intel 
gencij Sionizm mógł sę doiąd szczycić, że w. 
jego obozie jest initeijyescja żydowska. A tem 
samem był lud żydowsk,. Chodzi w tej chwili © 
to, by aadal tę inteligencię u nas utrzymać. I do 
tego qrowadzi silny - .ch akademicki. I ten na- 
leży zorganizować Na'cży złączyć wszystkich 
akademików sjonistyz*:ych, gdziekolwiek onł 
są. I jeśli ogólny s, zm tego nie zrobi. nikt 
tego ne zrobi. Tego wymaga imeres sionizmu, 
Zadaniem chwali jest: poprzez unifikacię ogól- 
no-sionistycznej :nłodzieży akademickie: w Pol- 
sce, do zorganizowania światowego ruchu ogóle 
no'sionistycznej młodz cży akademickiej! Aka- 
demicy ogólno-sionistyczni wszystkich krajów. 
łączcie się! M. POMERANZ. 


Kronika akademicka 


NIECO STATYSTYKI AKADEMICKIEJ. 


W rokv akademickim 1932/33 zapisanych jest 
na politechnikach czechosłowackich przeszło 10 
tys. słuchaczy. Z tych słudjuja na politechnikach 
w Pradz2 przeszło 5.000 na czeskiej, przeszło 1800 
na niemieckiej, w Brnie: przeszło 1600 na czeskiej, 
a prezszło 1400 na niemieckiej. W porównaniu ze 
stosunkami polskiemi, jest w Czechosłowacji bli- 
sko dwa razy więcej techników, przyczem nale- 
ży wziąć pod uwagę, że Polska ma dwa razy wię- 
cej mieszkańców, aniżeli Czechosłowacja. Mimo 
to niema na czechosłowackich politechnikach mu- 
merus clausus, ani też nie skarżą się na hiperpro- 
dukcję inteligencji... 


„ZALEW* ŻYDOWSKI NA UNIWERSYTETACH 
POLSKICH — W CYFRACH. 


W roku 1922 stanowili Żydzi na uniwersytetach 
polskich 25 proc. ogółu słuchaczy, w roku 1926 — 
20,7 proc., w roku 1931 — 18,5 proe. Spadek licz- 
by żydowskich słuchaczy jest szczególnie gwałto- 
wny na uczelniach, na których wprowadzono nor- 
mę procentową. I tak na Instytucie Dentystyczny n 
w Warszawie w roku 1922 Żydzi stanowili 70 pro- 
cent, w roku 1926 — 25 proc., w roku 1931 — 19,5 
proc. Na farmacji, w roku 1926 — 30 proc, w ro- 
ku 1931 — 11,5 proc. Na medycynie w roku 1922 — 
34 proc, 1926 — 22 proc, 1931 -- 18,5 proc. Na 
weterynarji w roku 1923 — 16,5 proc. 1926 — 12,8 
proc.. 1931 — 5,7 proc. Na wydziałach rolniczych 
Żydzi stanowią obecnie 2 proc. na wydziałach 
górniczych — 0 proc. 


SKĄD CZERPIĄ AMERYKAŃSKIE UNIWER- 
SYTETY SWE DOCHODY? 


Amerykańskie uniwersytety 'zerpią swe głów- 
ne dochody z darowizn, czyniąaych przez miljone- 
rów amerykańskich. Tak na przykład otrzymały: 
Uniwersytet Havarda 15 miljoaów dolarów, Prin- 
ceton University 10 miljoaów, Hopxins Universi- 
ty 20 milj. Columbia University 20 milj, Chicago 


University 50 miljonów (Rockefeller sam dał 40 
milj.), Carneggie Institut 40 miljonów dolarów. 


MIĘDZYNARODOWA FEDERACJA AKADE- 
MICKA PRZY LIDZE NARODÓW 


odhyła swój kongres 5—9 września ub. r. w Ge- 
newie. W kongresie uczestniczyło 100 delegatów, 
reprezentujących 18 towarzystw narodowych. 
Kongres przyjął z zadowoleniem do wiadomości, 
że nastąpiło porozumienie między młodzieżą aka- 
demicką polską a niemiecką i Wolnem Miastem 
Gdańskiem, członkami Federacji. Koagres przyjął 
na członka organizujący się dopiero związek aka- 
ademicki hiszpański i postaaowił rozszerzyć swą 
działalność na Turcję i Sowiety, aby w tych kra- 
jach założyć związki akademickie i przyłączyć je 
do Federacji Międzynarodowej. 


„KURSY UNIWERSYTECKIE DLA NARZECZO: 
NYCH“. 


Gdzie?. w Ameryce. Stan Indiana posiada oso- 
bliwy rekord, mianowicie rekord.. rozwodów! Na 
sto małżeństw zostaje 40 rozwiązanych przez roz- 
wód. Widocznie jest to za dużo, skoro Uniwersy- 
tet Butlera w Indianopolis postanowił urządzić 
kursy uniwersyteckie dla zaręczonych dziewcząt, 
aby młode kobiety wstępowały lepiej „przygoto- 
wane* w związki małżeńskie. 


MŁODZIEŻ CUDZOZIEMSKA NA WYŻSZYCH 
UCZELNIACH WARSZA WY. 


Młodzież cudzoziemska, studjująca w Warsza- 
wie stanowi osobną kolonję w Domu Akademic- 
kim, zajmując dwa piętra. Najwięczj obcokrajow= 
ców rekrutuje się z pośród obywateli państw 
bałtyckich. Jest też sporo Czechów i Turków. Li- 
cznie reprezentowani są Gruzini i emigrauci ro- 
syjscy. (--) 
KAŻDY AKADEMIK ŻYDOWSKI CZYTA WE 
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Dzięki wypadowń stóry uczyniliśmy zniena- 
cka. udało nam się wargnąć do wsi Karakou 
(czy iak tam). We wsl znajdowały się tylko ko- 
biety. dzieci i starcy. Przypadkowo Dowiem 
wszyscy wojownicy Lo.obes (mniej więcej tak 
nazyw;:ły się te małpy — przysiąc jednak nie 
mógłbym) wyruszyli w ten wieczór na polowa- 
nie 

Do placu głównego dotarliśmy niesvostrzeże- 
nt dzięki gęstemu mro cwi, a także dzięki i tej 
okoliczności, że dnevu Z naszych udało się 
cichaczem zabić pajaca a twarzy pomarszcza- 
nej — przypominające; stary. dobry, wyczysz- 
czony bucik, — któremu zdawało się. że sie- 
dząc przycupnięcty pod ogrodzeniem. ustrzeże 
wei 

Ukryvi za chatami, zciowaliśmy broń i skła 
daiiśmy się do strzału. by z ukrycia powystrze- 
lué ie uiczego nie prz czuwadjące cienie siedzą- 
ce na ziemi lub na kamieniach, lub też kręcące 
Się tu ' tam. 

Tuż przedemną ovacci a Ścianę. siedzieli na 
ławice dwaj murzyni, n*eruchomi, nient. jeden 
przy drugim, je”en pod .bny do drugiego. Zasta 
nawia.em się, co takis mog:iby sobie ci dwaj 
mieć do powiedzenia .. 

Sygnał! Równocześnie ze wszystkich stron 
rozległ się huk karabinów. Wszystko odbyło 
się szybko: W przec.ącu dwóch minut wszyst- 
kie te czame cienie zostały wysłane do swoich 
przodhow; mogłoby sę zdawać. że pochłonęła 
le zien.ia, lub że odlzu'ały. rozpłynąwszy Się 
iak dym- 

Oczywiście, przyzna:; — tych kulka Murzynek 
i Murzynów, którzy, „ak szczury, siedząc w 
swcich chatach, unikrę:i naszego ognia — tych 
kika w sposób coko'u ek niedelikatny wypra- 
wiliśmy na drugi świat Wybryki te jednak — 
ha wojnie całkiem na uczlne i czysto ludzkie — 
można było usprawiel' wić radosnym szałem 
zwycięstwa. a także faktem, że byliśmy zupeł- 
nie pjani; w domu bcwiem kobiet znaleźliśmy 
bary.Fę wódki, którą iakiś niecny kupiec angiel 
Ski do» arczył był s=vw*powi Lolobes. 

Co do mnie. na uwsprawiedliwienie nie muszę 
kodać że o wszysłtkien; *em pozostało mi nader 
mętne wspomnienie A ednak — jeden szczegół 
mtkwił mi w pamięci. Tych dwóch dzikich ba- 
wiem. którzy siedziel: naprzeciw mnie na ławe- 
czce. rdy nabijatem broń i jednego z nich bra- 
łem na cel, tych dwóch widziałem pv raz drugi 
— po knąłem się o nie * mało co we upadłem. 
U stóp ławki. na które: przed chwilą siedzieli. 
pogrążeni w komicziiem milczeniu — tworzyli 
jedno martwe ciało. Byli to: mały Murzyn i ma- 
ła Murzynka, spleceni w uścisku. jak dwie dło- 
nie... Para kochanków! Wbrew mojej woli ob- 
raz ten utkwił mi w pr mięci do tego stopnia. że 
w ciąg: owego historycznego wieczoru wspo- 
mina'*m o nim kilkak o mie. wśród żartów oczy 
wiście. 

Poem pomieszało m: się wszystko: orgja. 
krzyki. tańce, grymasy ruchy i w końcu ostry 
kól w czaszce... Padam. Nic więcei.. 

Dop'ero w sześć tyrcdni potem wróciłem do 
przytommości — w szp'ału: pewnego poranka 
otworzyłem oczy w hełym pokoju w którym 
pachniało jodoformem 

Stopniowo, w małych dawkach. opowiedzia- 
na mi co się wtedy przydarzyło: nasz oddział 
pastąp:ł nieroztropnie -- zabawił zbyt długo w 
zdobytej wsi i wreszz« wszyscy posnę:i na głó 
wnym placu- Toteż. guy wojownicy szczepu 
Lo'abss wrócili. wymordowałi naszych do osta- 
miego. 

„A ja?" — zapytałe:n. 

Odpowiedziano mi. że ocalałem dzięki przy- 
padkowi: gruzy walącej się chaty pizysypały 
mnie i rówmocześnie ukryły przed okiem nie- 
przyjaciół Nazan:*rz ekspedycja ponownie zdo- 
była wioskę | zrównała ją z Zfemią. wyciąwszy 
w Træf wszyskich Lo'otes; mnie zaś wyciąg- 
nięto z pod ochronnego wału gruzów. 


-Ale przyszła <chw.a jeszcze piękniejsza: 
dc łóżka mego przystąpi sam gubernator. oznaj 
miając mi, że zostałer: mianowany kawalerem 
legji honorowej. 

Mei towarzysze Zao<i, — ja odznaczony! 

Nocy tej nsnąłem w uarwyższym stopniu pod 
niecony i niewymowni: szczęśliwy: 

Wyzćrowiałom szybko — śpieszyło mi się, 
chciałem bowiem jaknez;prędzej wracać do wio- 
ski rodzinnej, udekorowany krzyżem! Budowa- 
łem zam na lodzie. wvobrażając sobie, jakie 
miny zrobią: ojmec. 1atka, sąsiedzi. Dawni 
przyjaciele, którzy nada! zostali biedakami, nie 
ośmietą się do mnie przemówić. Sam majster 
z nasze: fabryki wype ze mną „bruderszaft". 
Kto wie nawet, czy bagata panna Mounier, ni- 
mo sweje lata. nie zerhre zostać moją żoną! 

Wreszcie nadszedł Jzień upragn.ony: w pe 
wien poranek lipcowy wylądowałem w Ville- 
neuve — powłócząc vega, z głową zadartą, w 
starym płaszczu, z nowym krzyżem. 

Co ża przyjęcie panowie! Na dworcu muzy- 
ka, orszak honorowy, ztożony z dziewcząt — 
od małych. będących v! pierwszej koniumi:, aż 
do dużych panien na wydamiu — : chorągwia- 
nÉ i kwiatami. Gdy starąłern na s opniach wa- 
gomu, rowitał mnie p.zemówieniem mężczyz- 
na w pnzycłasnym lużirkm czerwony jak kro- 
wa. a właściciel Zamku, hrabia de Vilvert, w 
stroju nyśliwskim, uś'ziechał się da mnie. Lu- 
dzie szzurchali się i *rącal, wołając: .Oto on!“ 
— tak jak się woła: „Niech żyje król!” A w ttu- 
mie puszyli się moi rcdzice. będący prawie nie 
do poznania w swoi; szatach odświętnych: 

Zaciagnięto mne na śniadanie do ratusza; 
przed śniadaniem i po śniadaniu były przemó- 
wienia. Mówiono oczywiśce tylko o mmie. Na- 
zywano mnie „sławayt. ocalałym z Karakau*. 
„boliaterem 7 Senega.. Opowiadano mi mój 
czyn w dwudziestu rozmaitych wersach, me- 
szaląc z tem nagle w sposób swoisty pojecia 
takie. sak Francja i cywilizacja... 

Pod wieczór, gdy Śr'zdane dobiegało końca. 
a umysły uspokuiły sie nieco, zbliżył się do 
mnie zewien dziennikarz 2 prośbą, bym mu dla 
iego psma zechciał opowiedzieć te wszystkie 
piękne rzeczy, który dokoaatem. 

„A więc — zacząłem — było to-. ja... 
łem..- 

Nie znalazłem jedna, wic. cobym mógł dodać 
do tego wstepu, i tyłizq patrzyłem na dziennika- 
rza bezradnie, z ustami ctwartemi; ręka. która 
gestykutowałem, znierie-homała mi. 

„Nie pamiętam już!” — wyznałem wreszcie 

„„Doskonale powiudziane!* — wyszczekał 
dziennikarz. — -Ten dz emy człowiek nie pa- 
mięta nawet swoich czynów bohaterskich!“ 

Śnnaiem sie. Wstauśmy wszyscy od stołu. 
Potem urządzono jeszcze procesję na drugi ko- 
nec wsi były zmowu <Jugie. niepotrzebne mo- 
wy i kolejka honorowa, którą zafundował oj 
ciec B: rbat. Wreszc « po ustatniem tetężnem 
uściśnięciu, rozeszli się wszyscy.. i w końcu 
znalazłem się sam pośród ciszy wieczornej. w 
pebliżu fabryk. 

Zmierzałem do dor. ścieżką, prowadząca 
wokół kościoła. Jaw'ciwiek zapadła już noc 
mruga'em oczyma jakby olśntony świetłem. a 
nog: ci: żyły mi straszn e. Głowa moja była pu 
sla. wy drążona. a jedna” — dręczyło mnie coś- 

Tek w moim biel- wm mózgu utkwiło. jak 
gwóżdź. niewysredar pytanie dziennikarza” 
„Jakich to pięknych zeczy pan dokonał?" 

Tak — w istocie ukich? Widocznie — a 
<owod.ił tego krzyż — dokcenałem rzeczy nad- 
zwyczamych. Ale jak:.n io, fakich?.-. 

Nagi: pośród ciemne, drogi zatrzymałem się 
1 przystanąłem. niernclomy jak słup milowy. 
by poszukać w pamize: , — westchnąć. że nicze 
zo Z. leźć nie mogę 

Czy: by szampanem ; swojemi skomplikowa” 
nem: - tiaśnieniami za.: cili mi myśl? Jedno by- 
łe pewre — działo s2 ze mną to, co dzieje się 
z bohaieram! powieś:, którzy zapomnieli jakiś 


mia- 


mz ZZ ZZ ZZA PZ ZZ ZZOZ M 


z a . Z ZE W ZZO ZZ ZZO Z ZZA Z Z Z e 


Nr. t3 
îragmert swego Życia Mój świetny czyn wy- 
padł miez pamiinęci -- * miałem wrażenie, jako- 
bv nigy nie jszqiał. 

Zanienowojony ruszy zm w drogę... 

«Wym. na skręcie drogi w półmioku, ut 
rzałen: dwie ist ty, s<dzące obok siebie na ta- 
wce pod clratą- Trzyr:ały się widocznie za rę- 
ce, nie mówiły nic -- zdawało się jednak. że 
oddają się temu wspóniemu milczeniu, jak ja- 
kiej$ś a4żnej sprawie We mgle wieczcrnej wi 
dać wyłe tylko tyle, że istoty te mają DO- 
słać ludzką, i że wymi*niają coś piękniejszego. 
an.żeii słowa. 

„Ach! — zawołał: r i zatrzymałem się zno- 
wu. 

Iw ` chwili, mają, wzrok skierowany w ten 
ciemay zakątek ws, :ż:żałem przed sobą inną 
wieś, Jóra — zmiszezc.:a — znikła z powierz- 
chni ziemi wraz ze «szystkimi swoimi miesz- 
kańicami — przedews.vstkiem zaś z owemi 
dwiema malemi, cza sem. istotami, które w 
przedśrierinych drza'viach leżały wspólnie u 
moich stóp, a z których znałem jedynie ich 
ksziałt człowieczy i 'ch otulające milczenie... A 
w uprzszczajączj w3_: stho ciemności nocy © 
we dwa cien e, które miałem teraz przed soba 
— nie różniły się nicze.m od owej pary murzyń- 
skiej. 

Te cienie- tamci Mutzyni.. 

Zaprewdę niemądrze widzeć tu jakiś zwią- 
zak 

A jednak widziałem sc«.- 

Czasem. gdy człowiek napije się zbyt wiele. 
duch i+go nabiera prostoty : niewinności, 

A musiałem być pu ządnie pijany — albo- 
wiem to komiczne zorćwnanie, które powin- 
xo było robudać mn: do śmiechu, pobudziło 
mnie `) płaczu. 

Chwycitem za krzyż 
szybka ukryłem go w głębi kieszeni 


rzecz iakąś skradzioną 
L a ZD DEE ZE DO EL 


NADESŁANE CZASOPISMA. 


„GŁOS ADWOKATÓW". Miesięcznik poświęco- 
ny prawu i sprawom zawodowym adwokatury. 
(Kraków, Grodzka 15). Zeszyt za listopad—zgru 
dzień ub. r. zawiera następujacą treść: Adw. Dr. 
Jakób Bross: Przyczynki do interpretacji poję- 
cia „publicznie“ w kodeksie karnym. — Adw. Dr. 
Zygmunt Fenichel: Projekt nie.nieckiej procedu- 
ry cywilnej (dokończenie), — Adw. Dr. Dawid 
Bulwa: Przyczynek do wykłalai art. 140K K. — 
Adw. Dr. Kóstenblait (Podhajce): Nieprawny 
przepis. — Memorjał zrzesz:nia bielsko-bialskich 
adwokatów. — Dr. Bronisław Friibling: Postaoo 
wienia karne Rezp. Prez. Rzzzpit. o zapobieganiu 
skutkom trudności płatniczych w rolnictwie. — 
Sędzia Ignacy Rosenblith: Przepisy o zabezpie- 
czeniach według prawa o sądowem postępowaniu 
egzekucynjem. — Mgr. Gustaw Gitreil: Zbieg prze- 
stępstw i zbieg przepisów ustawy w K. K. — Re- 
Ileksje i prognostyki z Walnego Zgromadzenia 
Krakowskiej Izby Adwokaskiej. — Adw. Dr. Leon 
Dattner: Zadania samorządu palestry. — Z Reda 
keji. — Bibljografja. — Orzeczsietwa. (=) 


zdjątem go z piersi i 
— jak 


NOWY NUMER „EPOKI“. Wyszedł Nr. 2. (15 
tygodnika „Epoka“ i zawiera trzść następując:| 
Wydarzenia i dokumenty: Symboliczny prezen! 
Kosztowni dobroczyńcy. Ciemna noc. Karykatur. 
związku zawodowego. Dziurawa statystyka. Głu 
pota nie zna granic. — Józef Wasowski: Jedynn 
droga. — Uczucia i myśli miljoaów. — Tadeusz 
Garczyński: Zagadnienłe ukraińskie. — Wacław 
Rogowicz: „Miłe“ rysy wojny. — Duchy przeszło- 
ści przeciw bezrobotnym. — Żebrak ofiarodawca 
Widz: Dwie cenzury: — Jerzy Koraacki: Podróżo- 
wać z Żeromskim.. Henryk Lu<rec: Denuncjacja 
Alfred Wilecki: Rok 1932 w gospodarstwie świa- 
towem. — St. Gr.: Przegląd polityczny: — Listy 
do „Epoki“. — Odpowiedzi redakcji. Redakcja i 
administracja: Warszawa, ul. Okólnik 11. (— 


Własny organ 
należy nietylko czytać, 


ale iabonować 


Nr. 13 


"KRONIKA. F 


STYCZEN 


Wschód 12 Zachóa 
słońca + 2: słońca 
7 m. 19 OEA EIEE 15 m. 46 


14 Tewet 5693 


Loteria na „iMa:««biadę 
Zimową” 

Światowy Związek Makkabi, okręg krakowski 
"urządza w związku z Igrzyskami Zimowemi w 
Zakopanem loterję, w której wylosowane będą 
trzy wyjazdy lącznie z pobytem. 

Ciągnienie odbędzie się publicznie w lokalu ŻKS 
„Makkabi“ przy ul. Mikołajskiej 6 w piątek 27 bm. 

Losy w cenie 50 groszy do nabycia: w lokalu 
ŻK5. „Makkabi“ Mikołajska 6, w biurze ŻEN. Jó- 
zefa Sarego (Zielona) 10, 10, w biurze Egz. Org. 
'Sjońskiej Dietla 81 i we wszystsieb organizacjach 
"młodzieży. 

Bezrobotni pracownicy umysłowi 
LJ 

grożą Z. U. P. U. procesem 

sądowym: 

Dnia 10 bm. odbyło się w lokalu Związku Za- 
wodowego Pracowników Umy:słowycb przy ul. 
Sławkowskiej 6 Zgromadzenie bezrobotnych pra- 
cowników umysłowych w sprawie częściowego 
tylko wypłacenia zasiłków. Po referacie wygło 
szonyin przez generalnego sexretarza Związku p. 
M. Siatiera i po ożywionej dyskusji, powzięto re- 
zolucję, której końcowy ustęp brzmi: 

„Zgromadzenie ushwala, że v ile Zakiad do 
dnia 15 stycznia br. nie zarządzi natychmiastowej 
wypłaty wstrzymanej części zasiłków, poszkodo- 
wani bezroborni wystąpią przeciw Zakładowi na 
drogę sądową z powodu niedotrzymania przez Za 
kład ustawą określonych zobowiązaa*. 

—o0$0—— 

— DZIS NOCNY DYŻUR APTEK: Rynek A—B 
45, ul. Łobzowska 6, Grzegórzecka 9, Diuga 4, 
Krakowska 19 1 Brodzińskiego 1. 

— WAZNE DLA STARAJĄCYCH SIĘ O UPRA 
WNIENIA PRZEMYSŁOWE. Ponieważ w ostat- 
nich czasach napływa do Magistratu szereg próśb 
o nowe uprawnienia przamysłowe, nieopatrzo- 
nych w potrzebne świade:twa i nieolreślających 
bliżej rodzaju zamierzonego przedsiębiorstwa 
przez co sprawy te ulegają dłuższemu niepotrze.- 
bnemu opóźnieniu, Wydział Przemysłowy zwra- 
ca się lą drogą do zainleresowanych petentów 
z apelem, by podania swe za>palrywali w koaie- 
czne dokumenty, jak dowód zamieszkania, przy- 
należności państwowej, lub dowód osobisty i jak- 
najdokładniej określali rozmiar i charakter za- 
mierzanych przedsiębiorstw. 

— PARAFOWANIE KSIĄG HANDLOW)C. 

W IZBIE PRZEMYSŁOWO HANDLOWEJ. Izba 
krzemysłowo handlowa w Krakowie zawiadamia 
osoby interesowane, że na pxdstawie rozporządze 
nia o uproszczonej księgowości w handlu para- 
luje księgi za opłatą źł 5. 
PRZEDSTAWIENIE SZOPAI KRAKOW- 
SKIEJ odbędzie się dziś we czwartek o godz. 6-ej 
wiecz. w lokalu Związku Rszzrwistów przy ul. 
Sławkowskiej 1. 30. 


— SPĘD I CENY KONI na targu w Krakowie 
przy ul. Zabłocie były następujące: Ogółem spę- 
dzono 182 konie. Płacono za konie pojazdowe od 
150 do 250 zł, za konie pociągowe lekkie od 60 do 
120 zł, za konie rzeźne od 10 do 40 zł. Ze spę- 
dzonych koni sprzedano: na rzeź miejscową 9 szt. 
Ceny były niższe niż targu poprzedniego. Popyt 
słaby. Tendencja zniżkowa. 

— WYPADEK PRZY PRACY. Wczoraj popo- 
łudniu wezwano pogotowie ratunkowe do fabry- 
ki „Opłima”, gdzie Anna Oniorowa (lat 26), pod- 
czas pracy doznała okałeczenia rąk Lekarz po- 
gotowia udzielił jej pierwszej pomocy. 

— NIEBYWAŁE OŻYWIENIE „POD TELE- 
GRAFEM*. Policja krakowska aresztowała: Ja- 
rosz Kazimierę (lat 30) robotnicę zam. w Woli 
Duchackiej jako podejrzaną o kradzież łóżka wraz 
z materacem Felicji Kempier, zam. Rynek Podgór 
ski 12. Nakielskiego Michała (lat 43) robotnika 
zam. w Woli Duchackiej za kradzież drabiny wari 
20 zł Ludwikowi Krzemieńskiemu zam. przy ul. 
Starowiślnej 1. 1. Jana Badurę (lat 41), Helenbran 
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da Marjana (lat 20), Śmiatsa Antoniego (lat 25), 
Głąba Szymona (lat 25), Gzrharda Leopolda — za 
kradzież blaszanek z mlzkiam w różnych punktach 
miasta. Jedną bańkę o poja:na>ści 30 litrów zwzó 
cono Stanisławowi Sadowskiemu z Proszowic, 2 
bańki o zawartości 15 i %) litrów skradziene na 
szkodę nieznanych właścicieli, zostały zdeponowa 
re w IV. Komisarjacie policji przy uł. Grodzkiej 
65. Mojżesza Bachulskiego false Fryma (lat 16) 
zam. Rzeźnicza 16, za kradzież blaszanki z mle- 
Liem o pojemności 30 litrów z wozu Stanisława 
Średniawy z Wierzbna. Kreta Stanisława (lat 20) 
za kradzież 2 kg. masła niev1anej kobiecie na 
Placu Nowym, a nadto za pobicie Józefa Ka- 
sprzyka zam. w Porębie pow. Myślenice w chwi- 
h, gdy został przez tegoż przytrzymany. Kwietnia 
Stanisława (lat 22), Wład. Króla, Czosnykowskie- 
go Karola (lat 49) za kradzież paczki z przybo- 
rami szewskimi wart. 60 zł Abrabamowi Stern- 
bergowi. Część skradzicaego towaru odebrano 
i zwrócono poszkodowanemu. Hajdo Jana (łat 29) 
zam. Kościuszki 36, Motykę Ant. (lat 44) zam. 
Krasickiego 16, za sprzedaż zapalniczek szmugio- 
wanych. Potyrałę Stan. (lat 21) za kradzież ża- 
rówek w budynkach kolejowych. Fischgrund An- 
nę (lat 29) handlarkę zam. w Sułkowicach pow. 
Kraków za nielegalny handel saharyną. 

— WODA KOLOŃSKA [ PUDER. Dębski Fran- 
ciszek szofer zam. ul. Ks. Skorupki 23 zgłosił do 
policji, że skradzioao mu na ul. Dietlowskiej w 
czasie jego chwilowej nieuwagi z samochodu pa- 


| ezkę, zawierającą 2 kg. wody kolońskiej, 4 tuzi- 
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ny pudru „Hygiena“ z laboratorjum „Leo“ przy 
pl. Kossaka 1. 5. 

— ZDERZENIE WOZU Z SAMOCHODEM. Kor 
pak Paweł rolnik zam. w Morawicacb pow Kra- 
ków .gdy przejeżdżał wozem parokonnym Aleją 
Krasińskiego został najechany przez nadjeżdżają- 
ce auto. Auto potrąciło konia, który potłukł się. 
Uprząż na koniu została znisz:zona. 


uj p—— 


Proszę p. W. S. Schiffa — którego miejsca po- 
chodzenia ani zamieszkania nie znam — o łaska- 
we podanie mi swego adresu. Pa» W. S. Scniff, 
b żołnierz austrjack:. (pułk piech. Nr. 1, komp. 6, 
4 pluton, poczta polowa 72) wystosował 20 marca 
1915 kartkę do mego wuja p. M. Sztónberga, w 
której doniósł o śmierci mego brata Jakóba na 
polu wałki. — Jozua Rauchwerger, Kraków, Brzo 
zowa 11. 


—v> 
DYWANY, CERATY, LINOLEUM 
A. NUSSBAUM, DIETLA 45 
— WYSTAWA ALLERDAMA CYGLERA I SZPI- 
GLA, :v edzana tłumu.e przez publikę krakowską, 
wszba:dz''a wielkie zainte «sowanie, bo trze, wybitni 
artyśc .o raz pierwszy "switali do Krakowa wysta 
wiają «wój dorobek arty.yczny. który wygląda zre 
Sszią jmrtnujące. Wystaw. wywołała wiele dyskusji 
wśród znawców i sier a tystycznycih. wiele dzieł zo 

staic :rrzedanych już ©: -twarciu wystawy, 

— W TOWARZYSTWIE  FILOZOFICZNEM 
(Collegium Novum sala 2 parter) wygłbsi dziś w 
czwartek o g. 6 wiecz. X. dr. Jan Ciemniewski 
ze Lwowa odczyt pt. Kryzys kultury zachodniej. 

— „JEHUDA“. Dziś o godz. 7'30 z okazji „Ty- 
godnia Bibljoteki"* odbędzie się referat tow. M 
Pufelesa n. t „Wśród książek“. 

— „BAR KADIMAH'. Dziś o 6 w. *uda z refe- 
ratem Bb. Ferienleitera A. H. Henryka Gutta 
pt „W kwestji nienawiści rasowej". Po referacie 
dyskusja Po budzie kurs języsa hebrajskiego. 

— ZW. ZAW. ŻYD PRAC. UMYSĘ Starowiśl 
na 1. III p. Dziś w czwartek 7'39. plenarne ze- 
branie sprawozdawcze. 


Wycieczka Looka do Zakopanego 


przez okres 4 dni od 2—5 lutego wiącznie 


wstęp wolny na wszystkie zawody, pobyt, utrzymanie, karta 
sezonowa, bilety kolejowe 


Kat.l.Z120.-, Kat.ll. Z1105-, Kat. lil. Z175-- 


WAGONS -LITS COOK Kraków, ulica Siawkowska L. 12 
i „Nowy Dziennik“ Kraków, ulica Orzeszkowe; L. 7 


biczba zgłoszeń ograniczona. Ostateczny termio zapisu 25 bm. 
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Informacje i zapisy: 


GIEŁDA KRAKOWSKA 

Kraków, 11 1. 1933. Akcje niej:dnolite. Dolar 
lekko słabiej. 

Papiery procentowe: 4-proz. Prem. Poż. dola- 
rowa 55.25. 

Zebranie giełdowe zaznaczyło tendencję nieje- 
dnoiltą. Papiery bankowe, handlowe i przemysło- 
we utrzymane przy prawie zupełnym braku za- 
potrzebowania Zainteresowanie żywsze dla pa- 
pierów procentowych przy tendencji mocniejszej. 
5-proc. Poż. Budowlana w płazeniu 42.25 w to- 
warze 42.50 bez notowania. Robioao jedynie 4- 
proc. Prem. Poż. dolarowa przy nieco większych 
obrotach, Ruch naogół słaby. 

Na pogiełdziu zupełny zastój. 

a a LJ 


Waluty i dewizy oficjalnie bez obrotów. 

Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
i międzybankowych nastrój dla dolara gotówko- 
wego lekko słabszy. Podaż silnizjsza przy stosun- 
kowo małem zapotrzebowania. W Krakowie do- 
lar gotówkowy 8.91 i pół do 8.93 i pół, czeki ban- 
kowo 8.91 i pół do 8.93. Kursa orjentacyjne: Mar- 
ka niemiecka 241.50—21250. Fraak szwajcarski 
171.90—172.15. Funt szterling 29.90—30.10 . ` 


GIELDA WARSZAWSKA 
Warszawa, 11. 1 PAT. Akcja: Bank Pólski 8650 
cokolwiek mocniej. Pożyczki: 3-proc. budowli. 

42 i jedna czw., 42.40, 4-proc. inwest. 104, 104 1 
pół, 4-proc. inwest. ser. 110) i pół, 111, 5-proc. kom 
wers. 41 i trzy czw., 42, 6-proc. dolar. 56, 56 i je- 
dna czw., 4-proc. dolar. 56 i jedna czw, 57, 74 
proc. stabil. 54.88, 55.25, 55.75 drobne, Listy za- 
stawne BGK. bez zmiany. Pożyczki mocniejsze, 
listy przeważnie mocniejsze. ó 

x U 


Dewizy: Gdańsk 173.35, 173.78, 172.92, Londyn 
29.95, 29.97, 80.11, 29.81, Nowy Jork 8.925, 8.945, 
8.905, Nowy Jork telegr. 8.928, 8.948, 8.908, Paryż 
34.86, 34.95, 34.77, Szwajcarja 171.95, 172.38, 171.52, 
Berlin pryw. 212.15, niejednolita. 


GIEŁDA POZNAŃSKA 


Pozndańska gielda zbożowa z dnia 11. L 198%. 
Ceny transakcyjne: owies 30 ton 13.45 stałe. Ceny, 
orjentacyjne: pszenica 22 i pół do 23 i pół stałe, 
owies 13 i jedna czw. do 13 i pół, mąka żytnia 
65-proc. 21—22 stalsze, pszenna 65-proc. 38 i je- 
dna czw. do 38 i jedna czw. Ogólne usposobienie 
spokojne. 


GIEŁDA WIEDEŃSKA 

Wiedeń, 11. 1 PAT. Waluty i dewizy: Berlin 
168.30—169.50, Budapeszt 124.295, Londyn 2376— 
23.96, Nowy Jork 709.20—713.20, Paryż 27.69—27.85 
Praga 21—21.12, Warszawa 79.31—79.79, Zurych 
136.55—137.35, Amerykańskie 706 i pół do 712 1 
pół, Niemieckie 167.70—168.90, Angielskie 23.58— 
2282, Francuskie 2757—27.77, Włoskie 36.18 i pół 
do 36.40 i pół, Polskie 79.15—7975, Rumuńskie 
358—3.62, Szwajcarskie 13605—137.25, Czechosło- 
wackie 20.97 i trzy czw. do 21.13 i trzy czw. 

Papiery wartościowe: Losy Tureckie 19.20, Ko» 
lej Południowa 13.80, Kolej Północna 870, Kolej 
Lwów Czerniowce 32, Browary Lwów 19 i pół, 
Rima 22 i jedna czw., Galicja 10 i pół, Alpiny 12.05 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych. 11. 1 PAT. Paryż 20.27 i tczy czw, Lon 
dyn 17.42. Nowy Jork 5.19 i jedna czw., Belgja 
72 Włochy ¿Wa Berlin 123.32 pół Wiedeń no- 
x 5110, Praga 15.38, Warszawa 58.20, Bukareszt 


| 3.08. 
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Dalszy przebieg dyskusji 
nad budżetem min. sprawiedliwości 


(Dokończenie ze strony 3-ej) 


żadnym roku unifikacja życia prawnego nie 
postapila tak znacznie naprzód, jak w tym ro- 
ku. Niemieccy profesorowie podziwiają naszą 
nową procedurę i z wielkiem  zainleresowa- 
niem oczekują ukazania się przekładu niemie- 
ckiego. 

Dalej mówca omówił niedostateczne pobory 
sędziów i prokuratorów i apeluje do ministra 
sprawiedliwości, aby kwestję polepszenia bytu 
materjalnego zawodu sędziowskiego i proku- 
ratorskiego traktował jako jedną z najpilniej- 
szych. W dłuższym wywodzie zbija następnie 
mówca zarzuty mówców opozycyjnych w spra 
wie polityki personalnej ministerstwa spra- 
wiedliwości. Pos. Jeszke jest przekonany, że 


selekcja była skuteczna i że była akcją prze- 
ciwko niedomaganiom, które niewatpliwie 
i istniały w sądownictwie, jak w każdej innej 
instytucji Na terenie Poznania selekcja dała 
doskonałe rezuitaty i dzisiaj sąd apelacyjny 
stanął na odpowiednim poziomie. Mówca nie 
zgadza się z twierdzeniem, jakoby sądy doraż- 
ne w byłym zaborze pruskim były niepotrzeb- 
ne, gdyż właśnie tam przestępczość ujawnia 
się w ostrej formie. Mówca przytacza m. in. 
zamordowanie w jasny dzień księdza. W za- 
kończeniu mowy pos. Jeszke polemizował z 
wywodami pos. Niedziałkowskiego. Na tem 
posiedzenie odroczono do popołudnia. 


SenszcyjneGŚWiatczeniemin.Michalcwskiego 


Na posiedzeniu popołudniowem toczyła się 
dalsza dyskusja, której przebieg podajemy na 
stronie 15-tej. 

Nłezwykie sensacyja* było przemówienie mi 
nistra sprawied'!wości Michałowskiego. który 
na wstępie uzasadnia sprawę reorzanizacji sądo 
wnictwz, Mówiąc o aresztach śledczych, mini- 
ster oGwołuje się na okólnik który został wy- 
damy po jego wizytac!” w więzieniach oraz na 
postawie danych sta-ystycznych. Liczba osób 
tymczasowo aresztowanych stale wzZrasta, co 
wskazuje na zby! szerckie stosowanie aresztu. 
jako środka zapobiegawczego. Taki stan rzeczy 
łest nietylko sprzeczny z zasadami kodeksu 
karnego, lecz ponadto powoduje przeładowanie 
zakładów więziennych 22 wszystkilemi wynika 
iącemi stąd ujemnemi rastępstwami zarówno 
dla bytu więzieunego, jsk i dla skarbu. Minister 
wobec tego polecił, a jaknajszybeiej uchyla- 
mo aresztowania, jeże "ema ku temu siusznej 
podstawy. 

Następnie mówca przechodzi do sprawy są- 
dów doraźnych. Z darych statystycznych przy 
tocZonsch przez refe:enta wynika. że ilość 
spraw skierowanych dc sądów doraźnych iest 
znikomą w porównamia z liczbą przestępstw, 
podlez-jących sądowaiewu  doraźnemu. Naj- 
mnłej.sa wątpliwość lub skomplikowany stan 
taktyczny powoduje przekazanie sprawy do zwy 
kłego postepowania. W tem miejscu uważam za 
wskazane przedstawić to jeszcze sposób zakań 
czamia spraw. podlega acych sądom doraźnym. 
Każdy wyrok sądu doraźnego zostałe zakomu 
alkos any telefonicznie wraz z opinią sądu wra 
zie wyroku śmierci. fen wyrok przedkładam 
droga pisemną z mola osobistą opinią p. Pre- 


ay dentowi- 

Oświadczam, że we wszystkich wypad- 

kach, kiedy sądy wyrażały opinję nie- 

przychylną co do ewentualnego złagodze- 

nia kary śmierci, ja nie wystąpiłem ani 

raz do P. Prezydenta z wnioskiem o zła- 
godzenie kary śmierci. 

Biorę na siebie z cała świadomością odpo- 
wicdzialność zato, co robię. Uważam, że robię 

| dobrze. wedle swego rozumu i ku pożytkowi 
| Rzeczypospolitej, której służę. Nigdy nie mia- 
łem zamiaru niczem się zasłaniać, nawet w 
takich wypadkach kiedy sady, wedle mego 
przekonania, zbyt pochopnie i zbyt łaskawie 
przedstawiały sprawę o ułaskawienie, a było 
kilka takich wypadków, gdzie wbrew opinii 
sądu o złagodzenie ja stawiałem wniosek Pa- 
nu Prezydentowi o niezłagodzenie kary śmier- 
ci. Stwierdzam jeszcze raz, że to co mi impu- 
ı między wierszami, że mam ponosić ja- 
kąś odpowiedzialność, :: dziennik „Robotnik“ 
mi nawet przedstawił, że w Hiszpanji ministra 
sprawiedliwości miano powiesić, ja się tych 
rzeczy nie boję. I dlatego tylko chcę stwier- 
dzić kategorycznie, że czynię to z całą odpo- 
wiedzialnością i całkowitą odpowiedzialność 
biorę na siebie. 

Mówiąc o więźniacu politycznych minister 
stwierdza, że nie możaa wszystkich przestępstw 
politycznych nazwać ideowymi, gdyż  niektó 
rzy działają w chęciach zysku. Wkońcu mini- 
ster zapowiedział wniesienie nowej ustawy pra 
sowej. 

Na tem posiedzenie odroczono do jutra- Jutro 
budżet min. poczt 1 te'ezrafów. 


Zgon jednego z naiwybitnielszych 
uczonych polskich 


Lw». 11 1. PAT. D-!sia} w godzinach popo 
łudnilowych zmar? pruicsor Uniwersytetu Jana 
Kazim erza dr. Oswa:!I Marjan Balzer. 

y s 


$.n. rroi. Balzer urod-ił się w roku 1858 w Cho- 
dorowie. w Małopolsce wschodniej, Po ukończenin 
gimnaz,um we Lwowie w r. 1878, prof, Balzer stu- 
djował prawo ua uniw->.sviecie lwowskim a nastę 
pilie k <kowskim oraz va wydziale filozoficznym 
we Lwcwie. W roku 1335 otrzymamł stopień dokto- 
ra przew na Uniwersytevte Jagiellońskim poczem 
odbył studja w uniwecs,tecie berlińskim. W roku 
1885 vof. Balzer rozpos*'4a: wykłady historji prawa 
polsklegr na wydziale p awnym Uniwersytetu Jana 
Kazimitriza Równocześri: prof. Balzer został mia- 
nowamv dyrektorem Arzk.wum akt grodzkich I ziem 


Karte! sztucznego iedwabiu 
na widowni 
Trzy wielkie fabryki 


sztucznego jedwabiu w 


skich we Lwowie. na k: remto stanowisku pozośta 
wał do ostatniej chwili. W roku 1902 prof, Balzer 
przeprowadził obronę praw byłej Galicji w sporze 
z Weg ¿mi o Morskie Ok. w Tatrach, Prof. Balzer 
był członkiem czynnymi honorowym kllkudziesię- 
glu ins.ytucyj naukowych traju i zagranicy, m. in. 
członkirm  Akadomë (i!riejętności j Towarzystw 
naukowych w Moskwie Petersburgu, Pradze, Sofii 
Zagrze iu, Nowym Sadzie - Bralysiawie. 

Ś.p prof, Balzer był r rorowym prezesem Bre 
tniej P mocy studentów uniwersytetu Jena Kazi- 
mierza raz obywatele khouorowym kilku miast 
polskłcu I czeskosiowaca b Był równłeż dokto- 
rem hotorowym wszystkich unrięyersytetćw pol 
skick i uniwersytetu w Pradze. Zmarły odznaczo- 
ny by orderem Orła Blałrgo w roku 1921 i Złotym 
rzyżem Zasługi, 


Polsce podjęły ostatnio pertrautacje w sprawie 


ściślejszej organizacji polskiego rynku sztucznego 
jedwabiu 

Rokowania w tej sprawie mają się ku kcńcowi 
i finalizacja ich ma doprowadzić do 7ahamowa- 
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Zgon zakonnicy, która była 
oficerem w wojsku polskim 


Oświęcim, 11. 1. (PAT). Dnia 7 bm. zmarła tu- 
taj Siostra Marja Eligja ze Zgromadzenia SS. Se- 
rafitek, znana w okresie Wiełkiej Wojny jako 
porucznik. Olga Stawecka. Od początku wojny 
stanęla ona w szeregu obrońców ojczyzny. Brała 
udział w obronie Lwowa, następnie pełniła funka 
cje komendanta baonu w Stanisławowie, poczem 
we Lwowie. W czasie ofenzywy bolszewickiej 
była dowódcą kompanji frontowej Legji kobiecej 
wileńskiej. Za zasługi bojowe otrzymała Krzyż 
Walecznych i „Dyplom odważnych i ofiarnych 
kobiet-Polek* i odznakę za wierną służbę dla Oj- 
czyzny. W ostatnich 8 latach przebywała w Zgro- 
madzeniu SS. Serafitek w Oświęcimiu. 

W dniu 10 bm. odbył się pogrzeb Olgi Stawec- 
kiej, w którym wziął udział Związek Strzelecki, 
Związek Legjonistów, kompanja wojska, delega- 
cje różnych stowarzyszeń oraz tłumy publiez- 
ności. 


Sensacyjna ucieczka rannego 
bandyty ze szpitala 


Katowice. 11. 1. (K) Wczoraj w południe 
zbiegł ze szpitala mieisk ego w Katowicach, 
przeb; wający tam ua leczeniu _ postrzelony 


przed kilku dniami pr.ez policjantów znany 
bandyta Eryk Czech. aresztowany Za usiłowa 
ne zabójstwo policjant. Czech pomimo. iż był 
w szpitalu pod nadzorem policji, pod pozorem 
zajodynowania rany, udał się do łazienki szpi- 
talnej. tam przystawił Lrzesło do okna i wysko 
czył. W nbranłu  szpirialnem zbległ do pobli- 
skich domów magis Tackich I tam siłę ukrył. 
Pomimo natychmlastewych poszukiwań nie 
zdołano go odnaleźć. 


Zakopane, 11. 1. (PAT). Padający od kilku dni 
śnieg w Tatrach nadał całej dolinie podtatrzań- 
skiej właściwy jej, piękny wygląd zimowy. Sze- 
reg zapowiedzianych zimowych imprez sporto- 
wych w Zakopanem odbędzie się w b. pomyślnych 
warunkach. 


——oo— 
JAKA BĘDZIE POGODA? 
Warszawa, 11. 1. (Sin) Prawdopodobny 


przebieg pogody na czwartek 12 bm.: Wyżyna 
Małopolska. Śląsk, Podhale, Tatry i Małopo1- 
ska Wschodnia: Przeważnie pochmurno z opa 
dami śnieżnymi zwłaszcza na wschodzie kra- 
ju i w górach. Nocą dość silny dniem umiar- 
ei mróz. Uuiarkowane wiatry wscho- 
nie. 


POŻYCZKI POLSKIE W NOWYM JORKU 


Nowy Jork, 10 1. Kursy zamknięcia: Dilonow- 
ska 95,50—60 (spadek o dol. 1—). Stabilizacyjna 
54.25—5450 (zwyżka o dol. 0.50). Dolarowa nie- 
nootwana. Warszawska nienotowana. Śląska nie- 
notowana. Tendencja niejednolita. 


POŻYCZKA STABILIZACYJNA 


w Londynie 82 (zwyżka o 2 funty), 
w Paryżu nienotowana. 


FUNT ANGIELSKI 


w Nowym Jorku osiągnał kurs dol. 3351/16, zy- 
skując na kursie dol. 0.002/16. 


GIELDA METALI W LONDYNIE 


Londyn, 11. 1. Cyok dost. natychm. 143/16, ter- 
min. 141/16, cyna natychm. 147 1/4 —147 3/8, termin 
147 7/8—148, Banka 1531/4, Straits 1521/4, ołów 
natychm. 101,2, termia. 1015/16, miedź natychm 
291/2—295/8, termin. 297/8—2915/16, Elektrolit 
34 3/8—34 34. 


INFORMATOR WOJSKOWY 
„Wdzięczny: Dotyczy przepukliny. 


nia konkurencji w dziedzinie cen te1 gałęzi pro- 
dukcji. 

Rokowaniami porozumiewawczami objęta zo- 
stała „Tomaszowska fabryka sztacznego jedwa- 
tliu“, fabryka w Myszkowie oraz fabryka sztucz- 
nego jadwabiu w Chodakowie. (—) 
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psła Rosmarina 


w dyskusji nať Fuegieiem min. sprawiedliwości 


Warszawa. 11. 1 (Su; Zanim jeszcze zabrał 
glos sim Michałowski przemawiał w dysku 
sji nad budżetem mia. sprawiedliwości poseł 
Wilak (KI. Ukr.) który wskazuje na ogromną 
ilosć więzionych w arzsztach śledczych w Ma 
łopoisce Wschodniej Porusza również sprawę 
Gródka Jagiellońskiegu na co poseł Seidler mó 
wi: Ale „Dilo“ potępit» zbrodnię gródecką- 

P Nedziałkowski: C"łe społeczeństwo ukraiń 
skio ją potępiło. 

P. Zshajkiewicz: Tak ‘est. 

P. Byrka: Jeżeli po-cpito to niech nie placze. 

P. Zahajkiewicz: Płacze nad zniekształceniem 
tła. 

P. Wilak: Wykonanie wyroku nad Danyłyszy 
nem i Biłaserm wstrząsne!ło do głębi całem spo- 
łeczeristwem ukraińsk' «m i pogłębiło uczucie 
przeżywanej martyro og;i. Minister sprawiedli- 
wości poncsi odpowiedzialność za całość sądo- 
wnictwa doraźnego. Jest również odpowiedzial 
ny za wyrok lwowski iego wykonanie. 

Z ko'ei zabiera głos 


POSEŁ DR. ROSMARIN (KOŁO ŻYD.) 
który przypomina, że i: ko referent budżetu min. 
sprawi dłiwości zaws” kładł nacisk na konie- 
czność unifikacji ustawodawstwa. Mowca kry- 
kuje wprowadzenie instytucji komorników w 
Małop:lsce, gdzie ici włotychczas nie było. 
Przec wko temu wypowiedziały się wszystkie 
powołane do tego insty'ucie. Przeważyły jednak 
wpl wy min. skarbt instytucję tę wprowadzo 
no. co podraża wymiar sprawiedliwości. Mó- 
wiąc o sądach doraź1vch. poseł Rcsmarin o- 
świadcza, że sądy doraźne nie spełniły tej mi- 
sil. do iakiej zostały powołane. Ten sposób pro- 
“taktyk? zawiódł. Prz: wa w ich stosowaniu mo 
g'abv być skuteczna *%wca doradza ministro 
wł sprekowanie tei me':nfy dydaktycznej. 


Skror"ność noefy 


Jerozolima, 11. 1. ŻAT. Wielką sensację wy- 
'wołał w Tel-Awiwie fakt, że podczas obcho- 
“du 60-lecia urodzin Bialika, poeta niepostrze- 
żenie opuścił Tel-Awiw tak, że nie było moż- 
„ności uczczenia go osobiście. Akademja jubi- 
„łeuszu wvznaczyła dwie doroczne nagrody je- 
go imienia pó 50 funtów za najznakomitsze 
dzieła w języku hebrajskim z działu literac- 
kiego i naukowego. 

e (O 
Aresztowanie „egzekutywy 
temon styczne: w Jerozolimie 
Jerozolima, 11. 1. ŻAT. Komunikat policyj- 

ny donosi, że w Jerozolimie aresztowano egze- 
kutywę komunistyczną składającą się z 7 osób, 
4 Arabów i 3 Żydów. Zostali oni aresztowani 
w chwili, gdy odbywali zebranie w małym 
pokoiku w dzielnicy Beth Israel. Równocze- 
śnie policja zdołała aresztować wybitnego 
przywódcę komunistów na Bliskim Wschodzie 
Fuada Musłama. Rząd eginski przed pewnym 
czasem wyznaczył nagrodę tysiąca funtów za 
ujęcie Fuada Musłama. Zastał on aresztowa- 
ny przez policję polityczną w dzielnicy arab- 
skiej Musara w Jerozolimie. 


Cuzyści organizują „marsz 


głodowy* 

Bukareszt, 11. 1. ŻAT. W okręgu Marmarosz 
cuzyści rozwijają gwałtowną agitację wśród 
ludności rumuńskiej. aby zorganizować po- 
chód głodowy na Bukareszt. Cuzyści sądzą. że 
uda im się naklonić do udziału w pochodzie 
przeszło 12.000 chłopów. Aczkolwiek akcja pro 
wadzona jest przez cuzystów. to jednak do 
tej pory nie ujawniła swego antysemickiego 
oblicza. 

TEATR PO: SK. W KATOWICACH 

Piati k, godz. 20. „Noc Sylwestrowa" 

“eatr Polski 7 K- : wic w Nowe] Wsi 

Czwartek: „Noc Syiwęsıirowa“ 


W dziedzinie koni skat prasowych panuje 


. clacs i nikt nie wie z3 co są stosowane i kto 


KE -— 


o rich decyduje, czy władza administracyina, 


l -7y pr' kuratura. To. cc *est skcałiskowane we 


Lwcwie swobodnie ukazuje się w Krakowie. 
We Lwowie skonfiskowano nawet dwa artyku 
ły „Gazety Polskiej" Clicemy wiedzieć, kto a 
teia decyduje, za co się konfiskuje, bo zdarzały 
Się wypadki konfiskaty nawet za krytykę za- 
rządzeria rektora  Prusilibyśmy p. ministra 
spraw cdliwości, by sie porozumiał w tej 
sprawie z ministrem spraw wewnętrznych. Sądy 
częsta nie zatwierdza ą konfiskat, a wtedy za- 
chedzi konieczność zwrotu wyrządzonych 
prz*z rich szkód. 7 „eszkodowanych kpi się 
jelnak w żywe oczy, «dpowiadając. że min. 
spraw.edliwości nie ma na ten cel kredytów w 
min. skarbu. W tej wec sprawie minister spra 
wieuliwości zechce się porozumieć z ministrem 
Skarbi. 

Mówca staje w obrome adwokatury i apelu- 
ie da ministra, aby pcz; przyjmowaniu nowych 
sędziów uwzgędnił kandydatów sędziów naro- 
dewóści żydowskiej, k:irzy dotąd mają niemal 
wzbroniony wstęp do sadownictwa. choć histo 
ria sądownictwa Zna welu Żydów sędziów zna 
komitych. 

Przemawlają jeszcze ncsłowie: Seidler (BB), 
Burca (BB). Rymar, xt)ry skarży się na rzeko 
mie prześladowanie narodowej demokracji. Na- 
stępnie zabiera głos ks Szydelski (dziki). któ- 
ry w odpowiedzi posiuwłi Niedziałkowskiemu 
zaznaczył: P. Niedziałk wwski twierdzi że kato 
lik nie może uznawać karv Śmierci. To jest 
stanowisko raczej tołs: » owskie. gdyż stanowi- 
sko kaielickie nie wykwcza zasadniczo kary 
śmierci w interesie społecznym i publicznym. 

P. Niedziałkcwski: Dziwne stanowiska księ- 
dza i cziwna teoria nutości chrześciiańskiej. 


Zamzch na prezesz gminy 
żytowskiei w Chorbinie 


Charbin, 11. 1. ŻAT. Na mieszkanie prezesa 
gininy żydowskiej w Charbinie dra Salomona 
Rakowicza rzucono bombę. która eksplodowa- 
ła z wielką siłą. Bomba wyrządziła wiełkie 
szkodv materjalne, na szczęście jednak ofiar 
w ludziach nie było. Dr. Rakowicz jest aktyw- 
nym  sjonistą. Zamach jest przypuszczalnie 
dziełem antysemitów. Sprawców dotychczas 
nie wykryto. Dom dra Rakowicza jest strze- 
żony przez posterunek policji. 


Samobó'stwo bankiera 
w Niemczech 


Berin 11. 1. PAT. Wiaściciel domu bankowego 
w Brunszwiku, 57-letni Hugo Wertheimer, dokonał 
wczoraj podwójnego samobójstwa wieszając się 1 
jednocześnie strzelając du sieble Z rewolweru. Przy 
czyną t:agłcznego czynu były trudności finansow” 
w jakie popadł Werthe'm«r. Pozatem groził m 
proces o fałszoryanie weksli i przekroczenie przer 
sów ev izowych. 
tem O  - zk, 


MECZ HOKEJOWY CKACOVIA—MAKKABI 1:0 
(0:0. 0:3 + 1:0) 
MISTRZ. KL A. 


Mecz powyższy zakodczył się nieznacznem zwy- 
cięstweni Cracovił, która miała wprawdzię przewa 
gę w urugiej j trzeciej tercjł, jednak zdobyta bram 
ka, decydująca o 2 puaktach była mocno wątpliwa. 
Rozstrzygnięcie sędzieg: p kpt Teuera z Warsza 
wy, Lićry pozatem prow .ził zawody doskonałe, 
erierało się tylko na uznenju sędziego bramkowe- 
2.3: 

Crascvia wystąpiła do (ych zawodów w komple- 
tnym :*'ładzie na czele z olimyijczykami Marchew- 
czykien i Nowakiem, Makbabi natomiast bez jedne 
go z iepszych graczy. R cznera. wskutek czego atak 
był vurezo osłabiony ` *'użyna musiała stosować 
grę defensywną. Ataki przeprowadzone były anemi 
cznie, dynie poszczcgólre wypady były bardzo 
alehezp:eczne i przy iikszer szczęściu mogła 
Makkaw zdobyć %ilka »romek, Trio ohrorne grak 
oardzo dobrze i  unmibitnie | przewyźżsZzało swe 


Konierencja premiera 
z Mminisfrem Beckiem 


Warszawa, 11. 1. (Sin) Premjer  Prystor 
odwiedził dziś chorego min. Becka, z którym 
odbył trzvgodzinną konierencję. Krążą pogło- 
ski, że przedmiotem konferencji była sprawa 
nominacji poszczególnych ambasadorów i 
ewentualnie wiceministra spraw zagranicz- 
nych, albowiem p. Szembek zostanie prawdo- 
podobnie ambasadorem w Rzymie. 


Sen. Wyrostek i redaktor 
„Przełoniu” 


Warszawa, 11. 1. (Sin) Senator Wyrostek 
nadesłał do sanacyjnego pisma „Przełom“ list 
treści nasiępującej: „Szanowny Panie Reda- 
kiorze! Ponieważ wydawany przez Pana 
„Przełom“ umieścił ponownie artykuł jv mo- 
jej sprawie, uważać muszę stosunek znajomo- 
ści między nami za nieistniejący. Z poważa- 
niem: dr Wyrostek'. 

Redaktor „Przełomu“ Szuryg odpowiedział 
na to: „Jest rzeczą oczywistą, że umieszczając 
tak ostrą krytykę za podjęcie się przez sen. 
Wyrostka sprawy głośnego hakatysty i cie- 
miężycieła robotnika polskiego na Śłąsku ks. 
Pszczyńskiego, redaktor Szuryg uważał temsa- 
mem dawniejsze stosunki znajomości za niei- 
stniejące, czem niemniej list sen. Wyrostka 
podajemy z przyjemnością do wiadomości", 


Leszczyński chce być 
emerytem 

Warszawa, 11. 1. (Sin) Znakomity artysta 
teatrów warszawskich Jerzy Leszczyński zwró 
cił się do rady miejskiej z prośbą o przyzna- 
nie mu emerytury. Leszczyński jest od 30 lat 
artysta scenicznym, przyczem przez 20 lat wy= 
stępował w Warszawie. 


Tajemnicza propaganda komu- 


nistyczna na pograniczu 


Katowice. 11. 1- (K) Wczoraj o godz 2 popol. 
na odcinku granicznym w Kończycach, 3 nie- 
znanych osobników, $wganych przez iunkcjon- 
policji po przekroczeniu granicy z Niemiec do 
Polski wrzuciło do jedrega z domów w Koń: 
czycach paczkę. zawierającą ulotki komunisty- 
czne. Ulotki te drukowane są w języku pol- 
skim. Analogiczny wypadek zdarzył się one- 
gdaj w miejscowości Pvoca iw tym wypadku 
trzech esobników prz.kroeczyło nielegalnie gra 
nice z Niemiec do Polski. Wezwani przez iun- 
kcjonar'usza straży g.xnicznej do zatrzymania 
się. poczęli uciekać. Oddane za nimi strzały 
chybiły. W czasie pośs:gu jeden z uciekających 
porzucił paczkę, zawierającą 100 broszur komu 
nistycz nych. 


MEE z 
KRONIKA BIELSKO-BIALSKA 


BŁP, INŻ. PAWEŁ BETTER. Po krótkiej choro- 
bie zmarł w Bielsku znany tutaj architekt Inż. Pa- 
weł Butler w 42-gim roku życia. Zmarły był wiet= 
‘ym sjeristą i czinnkiem Rady Partyjnej tut. org. 
„ion. „Faszachar*. Osiercc'ł on młodą żonę i 3-le- 
tnie dziecko, Pogrzeb odacdzie sle dziś, o godz. 15-0] 
na cmertarzu żydowsk:n w Aleksandrowicach, 

„FOLSKO-SOWIFCKIE STOSUNKI HANDLO- 
WE”. »dczyt na ten tema! wygłosi dziś, o godz. 17, 
w Zwią:ku Przemysłow:»w (Bielsko, Wzgórze 19), 
p. Szywon Natansohn z Ktakowa, wybitny znawca 
stosunków rosyjskich, 

POSIEDZENIE RADY GMINY ŻYDOWSKIEJ W 
BIELSKU odbędzie silę dziś, o godz. 18 w Sali posie 
dzeń Kzhału (Mickiewicza 22), 

W:ELKA REDUTE KOSTJUMOWA DLA DZIECI 
urządza dziś, o gndz 15-te, BBT-we Łyżwiarskie 
(BBEV) na torze lodowym przy ul. Blichowej w 
Bielsku. 

DZIŚ W KINACH: Apata: Wszystko dla dziewczy 
py (Harry Piel). Miejskie Bielsko: Pod knratelą 
(Vlasta Burlan).) Miejst e Biała: Biały szał (Leni 
Ricienstabl, Hannes Sctzeider). 


vis a tie, Ogólnie spou:'cwano slę ładniejszej gry. 
Przed meczem  podszes przerw powtórzone Zo- 
aty r lędzynarodowe pnkuzy w jeździe sztucznej 
Zawocy cleszyły się bardzo wielką irek wenci’ 
tubliczrcźch 


Bir. 16 


WYCIECZKA 


PO SŁOŃCE | 


Faszporty i wizy zbedne- - 23-dniowa Wielkanecna Wycieczka do 


FCRTUGALJI, HISZPANII, EFRYKI 


okrętem „Polonja“ (15.000 ton) 


EE Ze Zł. 870.— 


Informacje i zapisy przyjmuje: 
Nowy .Dziennik, Kraków, Orzeszkowej 7. 


POSAD POSZLKUJ 


(Z EG 


MŁODA, inteligetnna, 
wymowna osoba szuka 
posady eksped,entki, ka- 
serki za skromnem wy- 
mag. odzenien Zgłoszen a 
do Adm. „N Dzienuika* 
sub „Sumiańna'*, 377g 


ee 1 a a m R a OAZA. |--o EO O ZOO — = e Z a a O A M a 


LOKALE 


POKÓJ elegancki 3 oso- 
bowy, weiście z klatki 
kKhodowej, z utrzyma- 
żem lub bez  Sntural- 
tym panom (paniom) wy 
aaimę: Augustiańska 10, 
tm. 6. 877g 


POKÓJ słoneczny, fron- 
towy. ładnie umeblowa- 
my, dla panny z lepszego 
domu do wynajęcia. W:a 
domość: ul, Miodowa 20, 
BI. piętro, m, 9, między 
godz. 2—4. 873g 


R, 
JASNY, frontowy pokój, 
g użyciem telefonu, do 
wynajęcia: ul. Sobieskie- 
go l6c, m. 16. Telefon 
Nr. 140-69, 1812kr 


POKÓJ na biuro lub ka- 
waierski wprost zę scho 
dów. do wynaięcja. Te- 
lefon 137-73, m.ędzy go- 
dzina 12—13-tą 1856kr 


LOKAL z ur:ądzen en: 
podworzec, — wystawa 


frontowa, ula Sz” 
ska odstąpię: Szcwoka 
l. 15. podwórze.  1855%r 


MIESZKANIE dla pana 
(ucznia) przy żyd. rodz:- 
nie, z wtrzymaniem lub 
bez: Dietla 73, m. 8, 880g 


NAUKA 
1 WYCHOWANTE 
1 E iii jn z 


ZA udzielenie lekcyi 
chłopcu z klasy 4-tej po- 
wsze.hmej dam akade- 
mkowi mieszkanie przy 
ml. Sxarowiślne;.  Zgło- 
szenia pod „Lekcja“ do 
Adm, „N. Dziennika”. 

874g 


Wagons-Lits Cook, Kraków, ulica Sławkowska 12. 


„NOWY DZIENNIK DZIENNIK* piątek 13 stycznia 1 13 stycznia 1988 


MATRYMONJALNE 


DLA mojej PA 
przystojnej panny Z dwo 
ma tysiącami dołarów, 
szukam w celu matrymo 
nialiym Żyda kawalera, 
lub wdowca w wieku 35 
—40 lat. Zgłoszenia z fo- 
tografią do Adm. „Now. 
Dziennnika* pod „Dobra 
partia“, 875g 


SPOLNIKA z NAN 
15.000—20.000 Zł. 'poszu- 
kuję do dobrze prosperu- 
jącego. od iat zaprowa- 
dzonego -— przedsiębior- 
stwa. — Zgłoszenia pod 
„Ezzystencja* dc Admin, 
aN, Dziennika“. 882g 


SMACZNE obiady po zaś 
żonej cenie wydaje Się: 
ul. Dietlowska 111, m. 7. 

4321x 


SZYLDY emaliowane wy 
komije w dwóch dniach. 
tanio. solidnie. „Emaliar 
nia“, Fabryka szyldów 
Kraków. Diętlowska 81. 
Obok Starowiślnej Te-e- 
fon 147-39 540k1 


SPRZEDAŻ 


WAŻNE DLA PAŃ! Ce 
ny kryzysowe Magazyn 
Mód „Diana“ poieca ele- 
ganckie, szykowne kape» 
lusze po 7 Zł. Również 
przerabja szybko, wed- 
tug nainowszych żumnal; 
po Zł 2'50. Uwaga na 
adres: Knaków Węgło- 
wa 3 (róg Krakowskiej). 

8784 


KSIĘGI handlowe ** 
wszelkich systemów, 
kartoteki — regjstratar: 
oraz wszelk*e druki 4 
starcza najtaniej Sk! 
papieru Józefa Teufla 
Kraków, Grodzka 6, te 
iefon 118.37 Zamówie! i" 
zam.ejscowe _ uskut«,z- 
niam bezzwłocznie. 

18 5-40 


LDRLIOWA POLSKI 


i W. M. GDEŃSŁA 


wraz z mzpą Rzeczypispzlifej Polskiej 


Pozostałe jeszcze nieliczne egzemplarze ostatniego 
wydania z roku 1930 sprzedajemy po cenie 


z! 30.— 
Wysyłka po uprzedniem wpłaceniu na konto PKO. 
Nr. 1776 iub za zaliczenem przy cenie Zł 32.— 


Tow. Reklemy Klędzyneredowej, Sp. z 0. 0. 


f. r. Rudolf Mosse 


Wydawnictwo Ksiegi Adrese wej Polski 
Warszawa, Ńarszałkonska 124 


> 


KIĘGI AD 


do egzaminu 
czeladniczego-krawieckiego 


otwiera szkoła zawodowa dla dziewcząt ży- 
dowskich „Ognisko Pracy“ w Krakowie. Zgło- 
szenia i informacje w kancełarji szkoły ul. 
Stolarska 15 I. p., od dnia 3-go — 15-go stycz- 
nia włącznie. Późniejsze zgłoszenia nie będą 
uwzględniane. Tel. 158—21. 


WSZELKIE ROBOTY 
MODNIARSKIE 


wykonuje się najtaniej i 
ku największemu zadowo- 
leniu Szan. Pań 


w Zakładzie Modniarskim 


. FRANCISZKI SCHWARZOWNY 
Ńrsków, Krakowska 13, I. piętro (lewa ofic.) 


— n A OOO RE aa 


RZALKA OKAZJA 
dla Czytelników „Kewego Dziennika“ 


Mamy jeszcze pozostałe w niewielkiej ilości komplety monumentalnego dzieła p. t. 


„Mistoria Zydów'' Prof. H. Graetza 


w przekiadzie polukim 


„Historja Zydów“ Graetza jest wprost niezbędna w każdym inteligentnym domu 
żydowskim: stanowi ona pocwalinę wychowania młodzieży i jest ciekawą i po- 
uczającą lekturą dla wszystkich. 

Szerokie rzesze Czytelników winny skorzystać z rzadko nadarzającej się okazji 
uabycia pięknie wydanego olbrzymiego dzieła za tak wyjątkowo niską cenę: 
5 wielkich tomów w luksuscwej płóciennej oprawie ze złoceniem 2ł 22.50 
8 wielkich tomów w oprawie jak wyżej 
Za przesyłkę pocztową dolicza się 1 2i 5C gr. Należność prosimy wpłacić zgóry na nasze konto w PKO. 400.630 


Nr. 18 


Ńtwoczesna Księgtwość Przebhitkowa 


„s DEFINITIV" 


TO SZCZYT TECHNIKI BUCHALTERY JNEJ 


Księgowość „DEFINITIV* oszczędza 5000 pracy i jest 
dostuzsowana do najnowszych przepisów 


usławowe-zodatkewyciht. Informacyj udziela 
oraz na Żyezen'e demonstruje bezpixtniet 


BIURO BUCHALTERY JNO- 0F GANIZACY JNE 
WILHELM SOKCOLER 


KRAKOW, UL. BONEROWSKA 3. Tel. 180-98 
Zakładanie ksiąg — Bilansowanie — Stały nadzór 


DYREKCJA GIMNAZJUM 


humanist. koeduk. 


im. H. KOŁŁĄTAJA 


w Krakowie, ul. Grodzka 60, ofic. I. p. 


zawiadamia, że w klassch IV. i V. są wolne miejsca. 
Zgłoszenia przyjmuje Dyrekcja codziennie od 4- 6 pop. 


PYYIVYTYYYPYYYZTYTY.YT I. 


KSIĘGOWOŚCI 


prawidłowei i uproszczonej według nainowszych 
systemów wyucza w krótkim czasie 


N. LIEBERMAN 


Hraków, vilica św. Katarzyny L. 2. 
WYWYWYYWYVYYVYWYVYVYV 


Wyprawy ślubne i niemowlęce 


wcdług najnowszych żzrnali francuskich wyko- 
nujo pracownia „Ognisko Pracy“ w Krakowie. 
ul Stolarska 15, I. pię:ro. Zamówienia przyjmuje 
się codziennie, z wy 4:k.em sobót. od godz. 10 
do 1. Tel. 158-21. Ceny bardzo niskie. 


POŁROCZNY (5-CIO MIESIĘCZNY) 


KURS KSIĘGOWOŚCI 


prawidłe waj i uproszczonej przy konc. przez Min. WR. i OP. 
Kursach handlowych 


LEONA FEINBERGA 


STAROWIŚLNA 28 


rozpocznie się w drugiej połewie stycznia b. r. — Wpisy 
codziennie — Opłata niska. bla kazdepo VE sposobność 
nauczania się tej praktycznej wiedzy. 1730k 


REKLAMA 4<4<4444<4<4<4<4 
>> DZWIGNIA KAÆNDLUI!! 


Zł 25.— 


A am 


PRENL MERATA: w Kiakowie na prow. miesięcze-e Zł, 6Q0U. kwartal. ZŁ 180% 
w Krakcwie z cdnos.sn. do domu 
Na mcwincj z przesyłka pocztcwą 
Zagrsrtcą 2 przesyłka pocztową 

NOWY FZIENNIK* wrctedz* cedz'ennte. także w pon'edziefki i dni pośw:a. 


Wydawca: Za Spółkę Wyd. 
Redaktcr odpowiedziamy: Zygfryd Moses. — 


"= 


„Nowy Dzienzk'*: 


„ 620 5 „ 1965 
. 660 R. „ 18'5C 
» 1003 = - 3000 


OGŁOSZENIA: Podstawą ubłiczeń jesi ] nriimetu wiednym lamie. — Strona ~ 
tekście i nadesłatem ma 3 lamy po 74 mimm. — Stone za tekstem 6 i: 
mów po 37 miim -— Najnyrejsze ogłoszenia drobne zczymy za 10 słóu 

CENY w złotych: i stroma 1'25. — Tekst 1'— Nadesłane 0'75. — Za tekster 

0'25. — Drobne od słowa 0'20. Dia poszuku.acych pracy 0'10. — Oratula- 

ce 12'50. — Za zastrzeżene meta dolicza SE 25% 


Zygmuzn Ficchwaid- — Redaktor paczeizy: Dr Wilke!im Berkehammer. 


Nowa Drukarnia Dziennikowa. Kraków. Orzeszkowe. 7. pod zarządem Maksymiljana Feldm ana 


